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1. Problematyka i procedura badania.


W tej części opracowania zostaną omówione założenia metodologiczne, organizacja badań, a także przedstawione procedury oraz przebieg i realizacja badań w terenie. Omówiony zostanie także układ pracy oraz przyjęty tu poziom analizy a także dobór wskaźników i zmiennych.

1.1. Metoda i technika badania.

Głównym celem podjęcia badania była próba odpowiedzenia na pytanie: jak w środowisku lokalnym postrzegane są osoby niepełnosprawne? By na nie odpowiedzieć należało przede wszystkim sprecyzować jego zakres poprzez określenie celów szczegółowych. Dlatego też, w fazie operacjonalizacji problemu badawczego zostały sformułowane następujące obszary zainteresowań:

· wiedza mieszkańców nt. niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych

· stosunek mieszkańców do niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych

· problemy z jakimi borykają się niepełnosprawni w opinii mieszkańców

· opinie nt. do udzielania pomocy osobom niepełnosprawnym

· niepełnosprawni na rynku pracy

W każdym z zarysowanych obszarów pojawiły się pytania szczegółowe, które miały na celu wyczerpać temat zagadnienia. Przyjęto, że badanie powinno mieć charakter diagnostyczny zorientowany na specyficzny charakter gmin uczestniczących w projekcie. Prace te pozwoliły na określenie głównych wytycznych potrzebnych do wyboru odpowiedniej dla tego celu metody i techniki badawczej, a następnie na opracowanie narzędzia badawczego – kwestionariusza wywiadu: Osoby niepełnosprawne i ich problemy w świadomości społeczności lokalnej. W kwestionariuszu znalazło się łącznie 40 pytań, z czego 30 zamkniętych, 3 półotwarte oraz 7 otwartych.

W celu zweryfikowania założeń badawczych oraz przetestowania narzędzia w lipcu 2006 r. w gminie miejsko-wiejskiej w woj. podkarpackim zostało przeprowadzone badanie pilotażowe. Pozwoliło to na dokonanie sprawdzenia i oceny trafności założeń i celów badania, a także na ostateczne dopracowanie narzędzia badawczego.

1.2. Dobór próby i przebieg badania.

Przy opracowaniu metodologii badania zostały wzięte pod uwagę przede wszystkim takie czynniki jak: specyfika projektu, charakter i struktura gmin objętych badaniem oraz możliwości realizacji badania w terenie. W znacznym stopniu wpłynęło to na taką operacjonalizację problemu badawczego, który skłonił nas do zastosowania nieprobabilistycznego doboru próby badawczej a mianowicie celowo-kwotowej. Zakłada ona wybór populacji do badania wg kryterium liczby mieszkańców w gminie oraz, kilku docelowych grup społeczno-zawodowych. Tak więc badaniem zostali objęci jedynie ci mieszkańcy, którzy spełniają określone warunki. Przyjęto, iż powinny być to te grupy społeczno-zawodowe, które w istotny sposób oddziaływają na całą lokalną społeczność, wywierają wpływ na życie gminy, doświadczają wielu międzyludzkich interakcji lub też są nosicielami bądź przekaźnikami informacji. Ustalono, że ankieta będzie kierowana przede wszystkim do: urzędników administracji samorządowej, pracowników ops-u, nauczycieli, służb mundurowych, duchownych, kupców i przedsiębiorców oraz pracowników handlu i usług.

Badanie terenowe rozpoczęło się w II pol. sierpnia 2006 r. wyjazdem zespołu badawczego do gminy Łomianki. Kolejne wyjazdy badawcze przebiegały zgodnie z przyjętymi założeniami i harmonogramem, który był modyfikowany na bieżąco. Związane było to przede wszystkim z problemem ostatecznego ustalenia gmin, które będą uczestniczyć w Partnerstwie: „Kluczowa rola gminy w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych”. Długość tego procesu znacząco wpłynęła na przebieg badania terenowego. W listopadzie 2006 r. udało się wytypować 10 gminę do Projektu, została nią gmina Klucze w woj. małopolskim. Natomiast na miejsce wyłączonej gminy Belsk Duży wybrano związek dwu gmin w powiecie szydłowieckim – Jastrząb i Mirów, mających budować wspólną spółdzielnie. Do nowo wybranych gmin ekipy badawcze wyjeżdżały w listopadzie i grudniu 2006 r. oraz w styczniu 2007 r. Zgodnie ze zmodyfikowanym harmonogramem prac ostatni etap badania został przeprowadzony w gminie Warszawa (luty 2007 r.). Jednym z głównych powodów przebadania osób pracujących i mieszkających w Warszawie była chęć poznania jak osoby niepełnosprawne oraz ich problemy są postrzegane i odbierane w zupełnie innym środowisku niż gminy biorące udział w Projekcie – czyli środowisku wielkomiejskim. Zainteresowanie skupiało się na pytaniu: czy poglądy mieszkańców wsi i małych miasteczek różnią się w tym zakresie od opinii wyrażanych przez mieszkańców stolicy?

Badanie terenowe zostało zamknięte na początku lutego 2008 r. Łączna liczba uzyskanych ankiet w obu badaniach wyniosła przeszło?. Jednak weryfikacja formalna i merytoryczna zebranego materiału spowodowała konieczność odrzucenia części ankiet z powodu różnego rodzaju uchybień. Tak więc do analizy zostały zakwalifikowane łącznie 371 ankiet.

1.3. Poziom analizy i układ raportu.


Z wielu zagadnień, które poruszono w badaniu i analizowano podczas fazy interpretacji wyników i weryfikacji hipotez badawczych wybrano te, które możliwie najlepiej przedstawiają problem niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych w badanym środowisku. Zostały one ukazane w raporcie i poddane pogłębionej analizie wg pięciu obszarów, stanowiących w tym przypadku podstawowe zmienne wyjaśniające. Są to:

1. gmina (biorąca udział w Projekcie i uczestnicząca w badaniu), przybiera 11 wartości;

2. płeć respondentów, 2 wartości;

3. posiadanie w rodzinie, bądź wśród znajomych osoby niepełnosprawne; 2 wartości;

4. doświadczenie w kontaktach z osobami niepełnosprawnymi; 2 wartości.

5. stosunek do osób niepełnosprawnych; 3 wartości.


Pierwsza – jest podstawową zmienną tego badania jak i całego Projektu. Gminy są w tym wypadku osobnymi jednostkami analizy. Takie podejście stwarza możliwość spojrzenia na dany problem poprzez pryzmat lokalnych środowisk, a także dzięki zestawieniu danych pozwala na ich porównanie.


Druga – podstawowa zmienna demograficzna, obrazuje w tym przypadku istniejące często odmienne podejście do problemu niepełnosprawności.


Trzecia i czwarta – stanowi próbę wyodrębnienia z badanej zbiorowości takich osób, które z racji posiadania w swoim otoczeniu osób niepełnosprawnych, bądź doświadczenia kontaktów z nimi powinny dysponować o nich i ich problemach większą wiedzą od pozostałych. W tym przypadku ważne było, na ile wiedza ta (lub jej brak) wpływa na różnice w kształtowaniu się opinii na temat osób niepełnosprawnych i niepełnosprawności.


Piąta – ustalona na podstawie wybranych pytań typologia stosunku wobec osób niepełnosprawnych. 10 pytań z zakresu udzielania wsparcia i pomocy osobom niepełnosprawnym oraz stosunku do niepełnosprawnych w konkretnych sytuacjach. 


Raport składa się z czterech części. W pierwszej obok problematyki badania, metodologii i charakterystyki zbiorowości zostanie przedstawiona analiza problemu w zależności od płci respondentów oraz doświadczenia w kontaktach (obcowaniu, wiedzy) z osobami niepełnosprawnymi. W drugiej części analiza zostanie poprowadzona wg zmiennej obrazującej stosunek badanych do osób niepełnosprawnych. W części trzeciej temat niepełnosprawności będzie zaprezentowany w ujęciu gminnym – porównawczo, tzn. znajdą się tam wszystkie gminy biorące udział w badaniu. Część czwarta raportu to próba ukazania problemu niepełnosprawności w ujęciu lokalnym. Każda gmina (bądź związek gmin) jest przedstawiona i opisana osobno w sposób indywidualny.

WYSZKÓW

Drugi etap badawczy zmierzający do uzyskania odpowiedzi na przedstawione w poprzednim rozdziale pytania z przyczyn organizacyjnych musiał odbyć się w okresie, w którym nie udało się jeszcze w kilku gminach zakończyć wszystkich czynności związanych z uruchomieniem spółdzielni. Dlatego też spośród 10 gmin biorących udział w projekcie, w okresie, którym realizowano badanie (listopad 2007 – styczeń 2008) jedynie w Wyszkowie udało się z sukcesem zrealizować podstawowe zadanie projektu, a więc powołanie spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych. W związku z powyższym w tym raporcie Wyszków traktujemy wyjątkowo w podwójnym sensie tego słowa. Po pierwsze, wyłączamy Wyszków z pośród pozostałych gmin, po drugie przyjmujemy inny, bardziej szczegółowy, to znaczy zindywidualizowany sposób analizy otrzymanego materiału. Wiąże się to także z zastosowaniem innego narzędzia badawczego – odnoszącego się do istniejącej i działającej już na terenie gminy spółdzielni socjalnej.

CHARAKTERYSTYKA BADANEJ ZBIOROWOŚCI

Opisując charakterystykę badanych mieszkańców gminy i miasta Wyszkowa zaprezentujemy dane dotyczące sytuacji społeczno –demograficznej , społeczno-zawodowej , poziomu religijności a także przynależności do stowarzyszeń i organizacji.

Charakterystyka demograficzno-społeczna

W tym miejscu przedstawione zostaną dane opisujące wiek, płeć, stan cywilny oraz wykształcenie respondentów.

	Tabl. 1.1. Badani wg wieku.

	Grupy wieku
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	do 30 lat
	17
	33,3

	od 31 do 45 lat
	16
	31,4

	46 lat i więcej
	16
	31,4

	brak danych
	2
	3,9


Jak pokazuje tab. 1.1 wśród ogółu respondentów się widać trzy w zasadzie równoliczne grupy wiekowe (po przeszło 30%). Zgodnie z założeniem badawczym respondenci to osoby aktywne zawodowo w przeważającej części będące w wieku produkcyjnym mobilnym (do 45 lat).
	Tabl. 1.2. Badani wg płci.

	Płeć
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	kobiety
	39
	76,5

	mężczyźni
	12
	23,5




Rozkład wg płci przedstawia tabl. 1.2. Wyraźne różnice widać jednak, gdy spojrzymy na rozkład badanych z punktu widzenia płci. Kobie jest ponad trzykrotnie więcej niż mężczyzn. W pewnym stopniu jest to zrozumiałe, ponieważ kobiety są w ogóle bardziej aktywne niż mężczyźni, nic więc dziwnego, że częściej i chętniej udzielały odpowiedzi. Nadreprezentatywność kobiet wynika także z przyjętych zasad metodologicznych, a mówiąc dokładniej z zasad doboru próby, która w opisywanym przypadku ma charakter nieprobabilistyczny. Poszukiwano do badań przedstawicieli takich środowisk zawodowych, które na poziomie społeczności lokalnych, bezpośrednio lub pośrednio, ale istotnie miały wpływ na powstanie i funkcjonowanie spółdzielni socjalnych. Nic więc dziwnego w tym, że objęto badaniem m.in. środowiska nauczycielskie i urzędnicze, gdzie dominacja kobiet nad mężczyznami jest powszechna.

	Tabl. 1.3. Badani wg stanu cywilnego.

	Stan cywilny
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	żonaty, zamężna
	29
	56,9

	kawaler, panna
	18
	35,3

	rozwiedziony/w separacij
	4
	7,8


Tabl. 1.3. przedstawia rozkład wg stanu cywilnego. Ponad połowa badanych mieszkańców Wyszkowa to osoby żyjące w związkach małżeńskich. Wyraźnie mniej, bo jedna trzecia to ludzie stanu wolnego: panny i kawalerowie. Niewielu respondentów to osoby żyjące w separacji lub będące po rozwodzie.

	Tabl. 1.4. Badani wg poziomu wykształcenia.

	Wykształcenie
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	zasadnicze zawodowe
	3
	5,9

	średnie
	12
	23,5

	pomaturalne
	10
	19,6

	wyższe
	26
	51,0


Konsekwencją zasad doboru próby, jest rzecz biorąc ogólnie bardzo wysoki poziom wykształcenia respondentów. Jak pokazuje to tabl. 1.4 nieznacznie ponad połowa badanych to osoby z wykształceniem wyższym. Niewiele mniej osób legitymuje się co najmniej wykształceniem średnim. Zupełny margines stanowią osoby o najniższym zaobserwowanym w badaniu wykształceniu - zasadniczym zawodowym.

Podsumowując: badani to ludzie aktywni zawodowo, będący w wieku produkcyjnym, reprezentujący zarówno osoby mobilne zawodowo jak i nie mobilne. Są to w przewarzającej części kobiety żyjące w związkach małżeńskich bądź też stanu wolnego. W większości cechuje je wysoki lub bardzo wysoki i wysoki poziom wykształcenia.

Sytuacja społeczno-zawodowa badanych 

Następnym elementem charakterystyki badanej zbiorowości jest ukazanie sytuacji zawodowej oraz przynależności badanych do grupy społeczno-zawodowej, wielkości gospodarstwa domowego poprzez przedstawienie liczby osób zamieszkałych w gospodarstwie, a także autoocena sytuacji materialnej.

	Tabl. 1.5. Badani wg sytuacji zawodowej.

	Sytuacja zawodowa
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	pracuje zawodowo
	41
	80,4

	uczy się
	5
	9,8

	inna sytuacja
	3
	5,9

	bezrobotny
	2
	3,9


Jak pokazuje to tabl. 1.5. zdecydowana większość badanych (przeszło 80%) pracuje zawodowo, a dziesiąta część uczy się. Co zamienne, bezrobotni to niespełna 4% badanej populacji.

	Tabl. 1.6. Badani wg przynależności go grupy społeczno-zawodowej

	Grupa społeczno-zawodowa
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	urzędnicy
	23
	45,1

	pracownicy handlu i usług
	7
	13,7

	nauczyciele
	5
	9,8

	robotnicy
	3
	5,9

	duchowni
	2
	3,9

	inni
	11
	21,6


Tabl. 1.6 prezentuje przynależności badanych do poszczególnych grup społeczno-zawodowych. Charakter badania i związany z tym dobór próby w znacznym stopniu wpływa na to, że respondentami są osoby cieszące się dość wysokim poziomem wykształcenia. Powoduje to także, że na czoło wybijają się urzędnicy, niemalże deklasując pozostałe kategorie zawodowe. Dosyć dużo, ale wyraźnie mniej niż urzędników, znalazło się wśród badanych pracowników handlu i usług oraz nauczycieli. Przedstawiciele pozostałych zawodów stanowią niezbyt liczne grupy.

	Tabl. 1.7. Badani wg oceny własnej sytuacji materialnej.

	Sytuacja materialna
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	5,9

	dobra
	13
	25,5

	średnia
	26
	51,0

	zła
	9
	17,6

	trudno powiedzieć
	3
	5,9


Aktywność zawodowa większości respondentów skutkuje pozytywną oceną własnej sytuacji materialnej. Autoocenę tej sytuacji przedstawia tabl. 1.7. Witać tu, iż ponad połowa badanych uważa, że ich sytuacja jest „średnia”, a jedna czwarta, że „dobra”. Trzeba jednak zauważyć i tych, którzy swoją sytuacje oceniają jako „złą”, jest ich blisko 20%. 

	Tabl. 1.8. Badani wg liczby osób zamieszkałych w gospodarstwie.

	Liczba osób w gospodarstwie
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	1-2 osoby
	8
	15,7

	3 osoby
	12
	23,5

	4 osoby
	20
	39,2

	5 i więcej osób
	9
	17,6

	brak danych
	2
	3,9




Przyglądając się wielkości rodzin, w których żyją badani (tabl. 1.8), zauważymy, że rodziny małe stanowią w tym wypadku mniejszość. Około 40 % badanych żyje bowiem w rodzinach 2-3 osobowych, podczas kiedy blisko 60% wskazuje na co najmniej 4 osoby w gospodarstwie.

Jeśli zestawimy ze sobą odsetek osób negatywnie oceniających swoja sytuację materialną z odsetkiem rodzin 5-cio i więcej osobowych to zauważymy identyczny poziom wskazań. Głębsza analiza wskazuje, że w większości przypadków respondentami negatywnie oceniającymi swoją sytuację materialną to osoby deklarujące wysoką liczbę osób zamieszkałych w gospodarstwie. To przede wszystkim osoby z rodzin wielodzietnych sygnalizowały „złą” sytuację materialną. Co jest o tyle zasadne, że trudna sytuacja materialna takich rodzin jest zjawiskiem powszechnie znanym o charakterze ogólnopolskim.

	Tabl. 1.9. Badani wg wielkości miejscowości zamieszkania.

	Wielkość miejscowości
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	wieś
	13
	25,5

	miasto do 20 tys. mieszkańców
	8
	15,7

	miasto powyżej 20 tys. mieszkańców
	29
	56,9

	brak danych
	1
	2,0




Ponad połowa badanych mieszka w mieście powyżej 20 tys. mieszkańców. Są najprawdopodobniej mieszkańcy Wyszkowa. Nieco więcej niż czwarta część to mieszkańcy okolicznych wsi. Pewna część badanych mieszka w mniejszych miejscowościach od Wyszkowa. W oby przypadkach są to z pewnością miejscowości leżące na terenie gminy Wyszków. Ogólnie można powiedzieć, że badaną populację stanowią mniej więcej równoliczne grupy: mieszkańcy Wyszkowa i okolic.



Podsumowując: badani mieszkańcy Wyszkowa to przede wszystkim nauczyciele, pracownicy handlu i usług oraz nauczyciele. Zdecydowana większość z nich jest czynna zawodowo, stąd też duża ich cześć ocenia swoją sytuację materialną, jako co najmniej średnią. Jednakże, względnie dużo osób przyznaje się do złej sytuacji materialnej. Są to w większości osoby żyjące w rodzinach wielodzietnych.
Poziom religijności i przynależności do stowarzyszeń i organizacji



Jak dowodzą badania nad kapitałem społecznym, istnieje silny i pozytywny związek między wiarą religijną a zaangażowaniem w problemy czy działania na rzecz społeczności lokalnej. Z tego też powodu podjęto wątek dotyczący religijności badanych. Skupiono się przy tym na dwóch ogólnych kwestiach: autodeklaracji wiary (pyt. 28) i autodeklaracji praktyk religijnych (pyt.29). Ponad to podjęto bardziej szczegółowy problem zaangażowania w różnego rodzaju grupy o charakterze religijnym bądź okołoreligijnym (pyt.1). Wyniki pokazują cztery kolejne tabele.

	Tabl. 1.10. Badani wg stosunku do wiary.

	stosunek do wiary
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	głęboko wierzący
	6
	11,8

	wierzący
	42
	82,4

	niewierzący
	1
	2,0

	brak danych
	2
	3,9


	Tabl. 1.11. Badani wg częstotliwości odbywania praktyk religijnych.

	Częstotliwość
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	praktykuje systematycznie
	25
	49,0

	praktykuje niesystematycznie
	21
	41,2

	praktykuje rzadko lub nie praktykuje
	2
	3,9

	brak danych
	3
	5,9


W tabeli 1.10 widać, że zdecydowana większość badanych określa się jako co najmniej „wierząca” . Przy czym nieco więcej niż jedna dziesiąta mówi, że jest osobą „głęboko wierzącą” a ponad 82% „wierzącą”.

Jeśli spojrzymy w tabeli 1.11 na deklaracje dotyczące praktyk religijnych, to zauważymy, że ponad 90% badanych wypełnia praktyki religijne w sposób systematyczny bądź niesystematyczny.

Zestawiając ze sobą odpowiedzi odnośnie autodeklaracji wiary i praktyk religijnych zobaczymy dużą spójność odpowiedzi. Innymi słowy, bardzo zbliżony do siebie odsetek osób deklaruje wiarę w Boga i jednocześnie wypełnia praktyki religijne.

	Tabl. 1.12. Badani wg przynależności do wspólnot, stowarzyszeń, itp.

	Stopień przynależności
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0


	nie należę
	39
	76,5

	należę
	12
	23,5


Tabl. 1.12 pokazuje, że nieco więcej niż trzy czwarte badanych nie należy do żadnych organizacji, wspólnot lub stowarzyszeń. Ta mniejszość, która składa deklaracje o zaangażowaniu, wskazuje najczęściej na stowarzyszenie Promenada (5,9%), Oazę (5,9%) Caritas (3,9%) oraz Wyszkowskie Stowarzyszenie na rzecz osób niepełnosprawnych (3,9%). 

Komentując otrzymany wynik należy zauważyć, że jest to typowa i powszechna sytuacja w skali Polski, bardzo niski poziom zaangażowania w organizacje, stowarzyszenia, inicjatywy lokalne. Można oceniać, że wskaźnik zaangażowania otrzymany w Wyszkowie jest, na tle innych środowisk lokalnych, względnie wysoki, co wiąże się zapewne z założeniami wyznaczającymi dobór próby.

NIEPEŁNOSPRAWNI W GMINIE
W tym miejscu podjęto cztery problemy. Po pierwsze, chciano poznać wyobrażenia respondentów dotyczące liczbowego wymiaru zjawiska niepełnosprawności w skali Polski (pyt.6). Na tym tle zapytano o szacunki dotyczące liczby osób niepełnosprawnych na terenie gminy (pyt. 5). Trzeci problem dotyczy wiedzy o działalności gminy na rzecz osób niepełnosprawnych (pyt. 9 i 10). Wreszcie kwestia czwarta dotyczy kontaktów z osobami niepełnosprawnymi (pyt.2 i 3). Podjęcie drugiego i trzeciego zagadnienia wiąże się z badaniem pierwszym, gdzie postawiono identyczne pytania. Intencją powtórzenia pytań było poznanie, czy aktywność gminy na rzecz powołania spółdzielni socjalnej przyczyniła się do wzrostu wiedzy mieszkańców dotyczących aktywności gminy na rzecz niepełnosprawnych, jak też liczbowej skali zjawiska na terenie gminy. Wyniki prezentują kolejne wykresy i tabele.
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Przyglądając się wykr. 1.1. i odpowiedziom dotyczącym liczebności osób niepełnosprawnych w Polsce zauważymy, że jedna czwarta badanych ocenia tę liczebność w przedziale 1-3 miliony. Tyleż samo osób przyznaje, że nie wie jaka może to być liczba. Blisko jedna piata szacuje, ze w Polsce żyje nie więcej niż milion osób niepełnosprawnych. Najmniejsza grupa badanych (17,6%) wskazuje więcej niż 3 miony osób.

Otrzymane wyniki wymagają komentarza, bowiem zdecydowana większość badanych (70,6%) albo nie wie, ale podaje niewłaściwe szacunki. Najbliżsi prawdy są ci respondenci, którzy wskazywali więcej niż 3 miliony. Ogólnie można konkludować, że zjawisko niepełnosprawności w Polsce, przynajmniej jeśli idzie o liczebną skalę jest nieznane. Z liczbą przekraczająca 5 milionów osób mamy do czynienia nie tylko z poważnym problemem społecznym, ale też problem ten ma charakter masowy.
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Największa część, bo ponad jedna trzecia badanych, szacuje, że liczba niepełnosprawnych nie przekracza 500 osób. Równoliczne grupy wskazują na 501-4000 osób i przyznają, że nie wiedzą jak to liczba. Najmniej, bo tylko nieco więcej niż 15% podaje liczbę przekraczająca 4000 osób.

Jeśli teraz porównamy i otrzymane wyniki z danymi prezentowanymi przez GUS, który podaje dla Wyszkowa 4099 osób niepełnosprawnych, to łatwo stwierdzić, że zdecydowana mniejszość trafnie szacuję stan liczbowy osób niepełnosprawnych. Jednak, jeżeli zestawimy aktualne wyniki z tymi uzyskany mi w badaniu pierwszym, to okazuje się różnica jest zasadnicza, ponieważ w pierwszym przypadku jedynie 0,4% badanych wskazało na ponad 100 osób.
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Analizując wiedzę badanych dotycząca aktywności gminy na rzecz osób niepełnosprawnych widzimy, zbliżone proporcje „wiedzących” i „niewiedzących” o działaniach gminy. W porównaniu do badania pierwszego odsetek „wiedzących” wzrósł ponad dwukrotnie. Nie sądzimy jednak, aby ów skokowy wzrost spowodowany był jedynie jakąś spektakularną akcją uświadamiająca prowadzoną przez gminę. Przypuszczamy, że otrzymany wynik, częściowo związany jest z faktycznym wzrostem aktywności gminy, jednakże w większym stopniu jest efektem dobory próby.

	Tabl. 1.12. Badani wg kontaktu z osobami niepełnosprawnymi.

	Czy miał kontakt z osobą niepełnosprawną?
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	43
	84,3

	nie
	7
	13,7

	trudno powiedzieć
	1
	2,0


	Tabl. 1.13. Badani wg posiadania w rodzinie lub wśród znajomych osoby niepełnosprawnej.

	Czy w rodzinie lub wśród znajomych jest osoba niepełnosprawną?
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	32
	62,7

	nie
	16
	31,4

	trudno powiedzieć
	3
	5,9


Jak pokazuje tabela 16, zdecydowana większość badanych (84,3%) przyznaje, że miała bezpośrednie kontakty z osobami niepełnosprawnymi. Dużo mniej osób, bo niespełna dwie trzecie (tab. 17) wskazuje, że wśród znajomych znajduje się osoba niepełnosprawna.

 Gdyby od odsetka osób mających bezpośrednie kontakty, odjąć odsetek tych, którzy mają osobę niepełnosprawną w najbliższym otoczeniu, to pozostaje znacząca część (21,6%), tych, którzy utrzymują bezpośrednie kontakty z innych przyczyn czy instytucjonalnych czy też pomocowych. Nie znamy żadnych szczegółów dotyczących charakteru tych stosunków, nic nie wiemy na temat ich częstości czy długości trwania, ale kwesta jest zasadniczej wagi, bowiem o miejscu osób niepełnosprawnych w świecie społecznym decyduje struktura interakcyjna. Wiadomo, że choć ogólnie pojęta wrażliwość wobec niepełnosprawnych staje się coraz bardziej przychylna, to jednocześnie od dwóch dekad badacze nie zaobserwowali wzrostu liczby bezpośrednich interakcji między pełnosprawnymi a niepełnosprawnymi. Oznacza to, że nadal istnieją dwa odrębne światy.

WSPÓŁPRACA Z NIEPEŁNOSPRAWNYMI

Różnego badania dotyczące niepełnosprawnych pokazują, że choć atmosfera społeczna wobec osób niepełnosprawnych staje się coraz bardziej przyjazna, to nie pociąga za sobą zwiększenia liczby bezpośrednich kontaktów między pełno a niepełnosprawnymi. Uzasadnione jest więc podjęcie tego wątku badawczego, choćby w ograniczonym zakresie (pyt. 7 i8). Jednak analizy zaczynamy od problemu celów wychowawczych, stawianych przez rodziców (pyt. 4), kwestia ta pozornie wydaje się być mało związana z zasadniczym celem projektu, a więc powołaniem spółdzielni socjalnych, a jeszcze mniej z zakresem bezpośredniej współpracy. Sądzimy jednak, że podstawy wszelkich działań w dojrzałym życiu człowieka, szczególnie o charakterze innowacyjnym czy altruistycznym, wywodzą się z rodziny pochodzenia, dokładniej mówiąc, z orientacji wychowawczych rodziców. Jak kształtuje się rozkład odpowiedzi na zarysowane pytania pokazują tabela 18, 19, 20, 21.

Tabela 18

	Cel
	1
	2
	3
	4
	5
	bd

	Być posłusznym
	2
	5,9
	13,7
	29,4
	41,2
	7,8

	Być lubianym
	2
	9,8
	31,4
	27,5
	23,5
	5,9

	Myśleć samodzielnie
	58,8
	21,6
	7,8
	5,9
	2
	3,9

	Ciężko pracować
	5,9
	11,8
	27,5
	25,5
	21,6
	7,8

	Okazywać pomoc
	27,5
	43,1
	11,8
	5,9
	3,9
	7,8


Dane zawarte w tabeli 18 pokazują, że wśród bardzo ważnych celów wychowawczych wybija się „samodzielne myślenie” oraz „okazywanie pomocy”. Konfiguracja powyższych elementów stanowi ogólne, sprzyjające tło dla wszelkiego typu inicjatyw. Rodzice, którzy chcą swoje dzieci wychować na osoby samodzielnie myślące oraz altruistycznie nastawione do otaczającego świata społecznego, sami muszą być przekonani, co do wartości tego typu orientacji. Z punktu widzenia celu projektu – powołania spółdzielni socjalnej, a więc działania innowacyjnego i zarazem zorientowanego na innych, słabszych, wydaje się decydującym o powodzeniu, elementem były właśnie owe nastawienia rodziców.

	Tabl. 1.15. Badani wg doświadczenia we współpracy z osobami niepełnosprawnymi j.

	Czy pracował z osobą niepełnosprawną?
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	22
	43,1

	nie
	23
	45,1

	trudno powiedzieć
	2
	3,9

	brak danych
	4
	7,8


Tabela 20
Na czym polegała praca ON

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	25
	49,0
	49,0
	49,0

	
	9
	9
	17,6
	17,6
	66,7

	
	Biurowa
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	droga słuzbowa
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	jestem nauczycielem w szkole specjalnej
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	na pomocy w zaspokajaniu codziennych potrzeb innych ON
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	nauczyciel osób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	obsługa administracyjna i obsługa klienta
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	pisały na maszynie śpiewały
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	praca administracyjno biurowa
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	praca biurowa
	3
	5,9
	5,9
	88,2

	
	praca na stanowisku urzadniczym
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	praca przy pielęgnacji roślin, gotowanie, szycie. praca przy komputerach
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	praca w charakterze ekspedientki
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	pracuje jako pedagog specjalny
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	wspólpraca polega na swiadczeniu pomocy dla sób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	wspólpracuje ze szkoła specjalną
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	


Jak widać w tabeli 19 mniej więcej tyle samo osób współpracowało co i nie współpracowało z osobami niepełnosprawnymi.

Różny był charakter tej współpracy. Przede wszystkim „praca biurowa”. W ramach takiej aktywności zawodowej można wyróżnić prace biurowe o charakterze usługowym: „osoba niepełnosprawna pracowała na stanowisku w recepcji” (XYZ), oraz prace na samodzielnych stanowiskach: „ nasza koleżanka pracuje jako kontystka” (XYZ), czy „niepełnosprawny był administratorem sieci komputerowej” (XYZ). Inny rodzaj współpracy zawiera się w świadczeniu pomocy osobom niepełnosprawnym. W tym przypadku niepełnosprawny był biorcą pewnego typu usług, przede wszystkim pielęgnacyjno-pomocowych: „chodzę do takiej pani czasami posprzątam, zrobię zakupy, porozmawiam” (XYZ).

Oddzielny rodzaj współpracy ma charakter zawodowy. Idzie w tym przypadku o tych wszystkich, których rola zawodowa wiąże się ze współpracą z niepełnosprawnymi, zarówno pracownikami socjalnymi: „moim zadaniem jest świadczenie pomocy niepełnosprawnym” (XYZ) jak też nauczycielami, pedagogami specjalnymi, pracownikami poradni: „pracuje jako pedagog specjalny”.

Wreszcie ostatni zauważony w wypowiedziach badanych obszar współpracy obejmuje różne typy pracy fizycznej, w rolnictwie i ogrodnictwie: „pomaga w pracach gospodarczych”, w rzemiośle: „krawcowa”, gastronomii: „w kuchni pracuje osoba niepełnosprawna”.

Tabela 21
Na czym polegała ta pomoc

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	25
	49,0
	49,0
	49,0

	
	9
	4
	7,8
	7,8
	56,9

	
	aktywizacja osób niepełnosprawnych do udziału tych osób w zyciu kulturalnym
	1
	2,0
	2,0
	58,8

	
	aukcje prac osób niepełnosprawnych , bale charytatywne
	1
	2,0
	2,0
	60,8

	
	była to zbiórka kredek farb itp. zorganizowana przez Kosciół dla świetlicy socjoterapeutycznej
	1
	2,0
	2,0
	62,7

	
	dofinansowanie zakupu sprzetu rehabilitacyjnego organizacja czasu wolnego poprzez finansowanie projektów organizacji pozarzadowych sponsorowanie wydarzeń kulturalnych
	1
	2,0
	2,0
	64,7

	
	Dokształcanie
	1
	2,0
	2,0
	66,7

	
	festyny festiwale
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	festyny na których ON występowali lub prezentowali swoje prace, uczyli dzieci prostych technik plastycznych - to ich cieszyło
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	konkursy sprawnosciowe warsztaty dla niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	otwarcie "Soterii"
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	placówki DCA
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	pomoc w postaci zasiłku
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	przedewszystkim ułatwić tym ludziom dac prace pomoc finanasową pomoc na srodki medyczne
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	rehabilitacje, wycieczki
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	rozdawnictwo wózków inwalidzkich akcja informacyjna o kursach i szkoleniach
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	społ. soc.
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	Spóldzielnia socjalna
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	stworzenia w gminie spóldzielni socjalnej
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	wspierania szkoły pracą na rzecz osób z niepełnosprawnoscią
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	WTZ, Środowiskowy Dom Pomocy
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	WTZ, świetlica środowiskowa, dom pomocy społecznej
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	zaopatrzenie ON w przedmioty ortopedyczne
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	zbiórka pieniedzy na dofinanasowania do wypoczynku osób niepeł. oraz funkcjonowanie warsztatów terapii zajęciowej
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	



Analizując dane dotyczące pomocy świadczonej na rzecz osób niepełnosprawnych, rezygnujemy z ilościowej analizy zebranego materiału na rzecz analizy jakościowej. Stąd też zamieszczona wyżej tabela prezentuje wszystkie otrzymane odpowiedzi.

Wymienione przez respondentów formy pomocy można zgrupować w kilku blokach problemowych, których wspólnym mianownikiem jest pojmowanie pomocy jako środka do coraz pełniejszego włączania osób niepełnosprawnych do życia społecznego, realizowanego poprzez aktywizację rozumianą jednostkowo – jako stymulowanie poszczególnych osób do uczestnictwa w różnych działaniach, jak też poprzez budowanie małych grup społecznych, wiążących ludzi niepełnosprawnych z pełnosprawnymi.


Pierwsza grupa problemów, wokół których rozwija się współpraca to działania o charakterze kulturalnym: „aktywizacja osób niepełnosprawnych do udziału tych osób w życiu kulturalnym”. Ten ogólny dezyderat przybiera bardziej szczegółowe formy w postaci konkretnych wskazań: „aukcje prac osób niepełnosprawnych”, „sponsorowanie wydarzeń kulturalnych” czy „festyny, na których ON występowali lub prezentowali swoje prace, uczyli dzieci prostych technik plastycznych - to ich cieszyło”. 


Druga grupa problemów dotyczy wspierania istniejących i budowania nowych struktur pomocy instytucjonalnej: „wspierania szkoły pracą na rzecz osób z niepełnosprawnością”, zbiórka pieniędzy na dofinansowania do wypoczynku osób niepełnosprawnych oraz funkcjonowanie warsztatów terapii zajęciowej”. W zakresie nowych inicjatyw mieści się „stworzenia w gminie spółdzielni socjalnej”, czy otwarcie "Soterii".

Wreszcie trzeci blok zorientowany jest na wspieranie działań medyczno- rehabilitacyjnych. Znalazły się tu takie postulaty jak: „zaopatrzenie ON w przedmioty ortopedyczne”, „pomoc finansowa na środki medyczne”, „rozdawnictwo wózków inwalidzkich”.

SPÓŁDZIELNIA W GMINIE

Najistotniejszą częścią badanej problematyki jest ta, która dotyczy bezpośrednio spółdzielni socjalnej i różnych zagadnień związanych z jej powstaniem, funkcjonowaniem i przyszłością. Podjęto więc cały szereg problemów o różnej skali ważności: wiedzy o powstaniu spółdzielni (pyt.12), oceny powstania spółdzielni (pyt.14), przedmiotu jej działania (pyt.15), liczby pracujących w niej osób (pyt.16), umiejscowienia (pyt.17), skorzystania z usług oferowanych przez spółdzielnie (pyt.18), sugestii co do przedmiotu jej działania (pyt.19), szans na przetrwanie spółdzielni (pyt.20a i 20b), i rozwój (pyt.21a i 21b), oceny jakości tej inicjatywy (pyt. 22a i 22b) a także własnego zaangażowania w tworzenie spółdzielni (pyt.23 i 24) . Kluczem przy doborze problemów szczegółowych było zdiagnozowanie na ile spółdzielnia socjalna jest faktem znanym dla społeczności lokalnej oraz jakie perspektywy rysują się przed spółdzielnią. Wyniki przedstawiają tabele od 22 do 38.

	Tabl. 1.14. Badani wg wiedzy nt powstania spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych.

	Czy słyszał o powstaniu w gminie spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych?
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	17
	33,3

	nie
	33
	64,7

	brak danych
	1
	2,0


Tabela 23
13. Wiedza na temat Spol Soc dla ON w gminie

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	33
	64,7
	64,7
	64,7

	
	9
	1
	2,0
	2,0
	66,7

	
	od mamy
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	od osób zaangażowanych w jej tworzenie
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	od osób zainteresowanych organizatorów z prasy
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	od pracodawcy
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	od znajomych
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	Prasa
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	prasa lokalna
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	uczestniczyłem w szkoleniu na temat organizowania i zasad działania sp-ni soc.
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	z kontaktów osobistych i zawodowych
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	z kontaktów w pracy i prasy lokalnej
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	z OPS
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	z prasy
	2
	3,9
	3,9
	92,2

	
	z prasy z pracy
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	z urzędu i OPS
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	znajoma osoba pracuje w spółdzielni
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	zostałem zaproszony na szkoleniaz zakresu możliwości utworzenia takiej działalności
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	



Jedna trzecia badanych słyszała o powstaniu spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych. Nie ma jednego dominującego wyraźnie źródła tej wiedzy. Widać jednak, znaczenie prasy lokalnej, którą jako informatora wskazywała część badanych: „prasa lokalna”. Innym, ważkim źródłem, były informacje od osób uczestniczących w organizowaniu spółdzielni: „od osób zaangażowanych w jej tworzenie”, „zostałem zaproszony na szkolenia z zakresu możliwości utworzenia takiej działalności”. Część osób jako źródło wiedzy wskazywało pracę zawodową i kontakty osobiste: „z kontaktów w pracy i prasy lokalnej”, „od znajomych”, „od mamy”.

	Tabl. 1.14. Badani wg oceny powołania przez Urząd Gminy spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych.

	Ocena
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	bardzo dobrze
	18
	35,3

	raczej dobrze
	7
	13,7

	nie mam zdania
	8
	15,7

	nie dotyczy
	16
	31,4

	brak danych
	2
	3,9



Powoła badanych dobrze ocenia fakt powołania przez Urząd Gminy spółdzielnię socjalna, przy czym jedna trzecia wystawia tej inicjatywie ocenę „bardzo dobrą” pozostali  zaś „dobrą”. Pozostali badani, albo nie maja na ten temat zdania, albo uważają, że ich to nie dotyczy. 

Porównując ze sobą dane z tabeli 23 i 24 zobaczymy, że więcej osób wydaje dobre oceny odnośnie powołania spółdzielni socjalnej, niż wie, że taka spółdzielnia powstała. Fakt ten interpretuje zdecydowanie pozytywnie. Oznacza on bowiem, że część osób „awansem” oceniło inicjatywę gminy. Sądzimy, że jest to wyraz z jednej strony zaufania dla gminy, z drugiej zaś, świadomości społecznej wagi problemu. 

	Tabl. 1.14. Badani wg wiedzy czym zajmuje się spółdzielnia socjalna dla osób niepełnosprawnych.

	Odpowiedź
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	9
	17,6

	domyślam się
	14
	27,5

	nie wiem
	27
	52,9

	brak danych
	1
	2,0


Tabela 26
Spółdzielnia Socjalna zajmuje się

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	41
	80,4
	80,4
	80,4

	
	9
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	aktywizacja ON
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	aktywizuje niespełnosprawnych do pracy
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	monitoring, usługi xero
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	opieka nad osobami niepełnosprawnymi
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	pomoc w odnalezieniu sie na rynku pracy szkolenia
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	produkcja zniczy
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	świadczenie róznego rodzaju usług
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	świadczenie usług
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	usługi , obsługa monitoringu wizyjnego usługi hydrauliczne, szkolenia
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	


Ponad połowa respondentów nie wie, czym zajmuje się spółdzielnia. Niewiele osób (17,6%) wie, czym co jest przedmiotem działań spółdzielni. Więcej, bo ponad jedna czwarta jedynie domyśla się. 

Co wiedzą i czego domyślają się badani. Sądzą więc, że zadaniem spółdzielni jest ogólnie pojęta aktywizacja zawodowa niepełnosprawnych: „aktywizuje niepełnosprawnych do pracy”. W przypadku tego typu odpowiedzi, trzeba jednak zaznaczyć, że badani mylili cele z zadaniami. Faktycznym celem, a więc dalekosiężnym efektem jest aktywizacja niepełnosprawnych. W pytaniu chodziło jednak o zadania, a więc konkretne zakresy prac stawiane przed spółdzielcami. Część badanych, to zapewne ci „domyślający się” jako cel stawiają „świadczenie różnego rodzaju usług”, nie precyzując, jakie usługi mają na myśli. Znaleźli się i tacy, którzy wskazują na konkretne zadania: „monitoring, usługi xero”, „produkcja zniczy” czy „usługi hydrauliczne”. 

	Tabl. 1.14. Badani wg wiedzy ile osób pracuje w spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych.

	Odpowiedź
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak wiem
	2
	3,9

	nie wiem
	48
	94,1

	brak danych
	1
	2,0


	Tabl. 1.14. Badani wg wiedzy gdzie mieści się siedziba spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych.

	Odpowiedź
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak wiem
	14
	27,5

	nie, nie wiem
	34
	66,7

	brak danych
	3
	5,9


	Tabl. 1.14. Badani wg opinii czy zleciłby wykonanie pracy przez spółdzielnie socjalną dla osób niepełnosprawnych.

	Odpowiedź
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	32
	62,7

	trudno powiedzieć
	18
	35,3

	brak danych
	1
	2,0


Trzy wyżej przedstawione tabele ilustrują wiedzę badanych dotycząca technicznych szczegółów związanych z spółdzielnią. Tabela 27 pokazuje, że badanych charakteryzuje powszechna niewiedza na temat liczby pracujących osób w spółdzielni. Innymi słowy, badani nie wiedzą, jakiej skali jest to przedsięwzięcie. Więcej osób (tabela 28) wie gdzie mieści się spółdzielnia a jeszcze więcej (tabela 29) zleciłoby wykonanie pracy przez spółdzielnie.


Kolejny problem podjęty w badaniu zawierał się w pytaniu: „Czym powinna zajmować się spółdzielnia socjalna dla osób niepełnosprawnych”. Jest to ważne pytanie, bowiem jedną z podstawowych trudności stojących przed spółdzielnia jest takie sprofilowanie działalności, aby trafiło w zapotrzebowanie społeczne. Jakie propozycje składali badani pokazuje tabela 30.

Tabela 30
Czym powinna zajmować się Spół. Soc. dla ON

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	9
	18
	35,3
	35,3
	35,3

	
	aktywacja zawodowa osób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	37,3

	
	aktywizacja ON na rynku pracy
	1
	2,0
	2,0
	39,2

	
	aktywizacja zawodowa ON
	1
	2,0
	2,0
	41,2

	
	aktywizacją podnoszeniem kwalifikacji oraz integracją społeczna
	1
	2,0
	2,0
	43,1

	
	dać możliwość realizacjizawodowej aktywizacji niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	45,1

	
	każdą pracą o ile pozwala jeje na to zdrowie i warunki
	1
	2,0
	2,0
	47,1

	
	kierować osoby do pracy, dając im przy tym mozliwość normalnego funkcjonowania
	1
	2,0
	2,0
	49,0

	
	nauka ON samodzielnego trybu życia
	1
	2,0
	2,0
	51,0

	
	nie mam pomysłu
	1
	2,0
	2,0
	52,9

	
	nie wiem
	1
	2,0
	2,0
	54,9

	
	ON powinny robić wszystko co są w stanie tak jak pełnosprawni
	1
	2,0
	2,0
	56,9

	
	organiezowanie pomocy zajęć dzieciom innym osobom niepełnosprawnym
	1
	2,0
	2,0
	58,8

	
	pomoc przy organizacji imprez wytwarzaniu składaniu prostych przedmiotów
	1
	2,0
	2,0
	60,8

	
	pomoc w zdobywaniu kwalifikacji i pracy dla osób niepeł.
	1
	2,0
	2,0
	62,7

	
	pomoca innym niepełnosprawnym
	1
	2,0
	2,0
	64,7

	
	pomocą innym niepełnosprawnym
	1
	2,0
	2,0
	66,7

	
	Poradnictwo
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	powinna nawiazywac kontakty z pracownikami i przedstawiać konkretne propozycje pracy
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	pozyskiwaniem stanowisk pracy zgodnie z zapotrzebowaniem
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	praca nie wymagajaca precyzji
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	różnymi w zależności od zapotrzebowania w danym środowisku
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	stwarzeć miejsca pracy dla ludzi niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	trudno powiedzieć
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	trudno powiedzieć to zależy
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	umozliwieniem zatrudnienia osób niepełnosprawnych i funkcjonowaniem osób niepeł w społeczeństwie
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	Usługami
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	usługami, poradnictwem
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	usługi biurowe porządkowe
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	usługi produkcja które jak najmniej konkuruja z firmami komercyjnymi
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	wszystkim na co pozwalają tym osobom predyspozycje psychiczno fizyczne
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	wykonywaniem prac które dałyby poczucie integracji z osobami pełnosprawnymi
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	zależy od stopnia niepełnosprawności
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	zapewnieniem czasu osobom niepełnosprawnym fachową opieką poprawa zdrowotną
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	


Analiza zebranych odpowiedzi pokazuje, że cześć badanych jako przedmiot działania spółdzielni podawała aktywizację osób niepełnosprawnych, pojętą ogólnie. Znalazły się tu takie wypowiedzi jak: „aktywacja zawodowa osób niepełnosprawnych”. Inni mówili o tym, że sam fakt pracy osób niepełnosprawnych jest celem spółdzielni: „umożliwieniem zatrudnienia osób niepełnosprawnych”, „stwarzać miejsca pracy dla ludzi niepełnosprawnych”. Część wypowiedzi wskazywała, że owa praca musi być dostosowana do możliwości osób niepełnosprawnych: „wszystkim, na co pozwalają tym osobom predyspozycje psychiczno fizyczne”, „każdą pracą o ile pozwala na to zdrowie i warunki”. W części wypowiedzi pojawiły się sugestie, że praca ta powinna dać: „poczucie integracji z osobami pełnosprawnymi”, ulepszać „ funkcjonowanie osób niepełnosprawnych w społeczeństwie”, czy wypełniać czas ” zapełnieniem czasu osobom niepełnosprawnym”. Inną kategorię odpowiedzi stanowią te, które operują bardziej konkretnymi propozycjami. Ogólny dezyderat tych sugestii jest następujący: „usługi, produkcja które jak najmniej konkurują z firmami komercyjnymi” oraz „różnymi w zależności od zapotrzebowania w danym środowisku”. A zatem spółdzielnia powinna zajmować się taką pracą, która „nie wymaga precyzji”, Szczególnie zwracali respondenci uwagę na różne typu usługi, począwszy od tych skierowanych do własnego środowiska: „pomocą innym niepełnosprawnym”, czy „organizowanie pomocy, zajęć dzieciom innym osobom niepełnosprawnym”, poprzez „poradnictwo”, „usługi biurowe, porządkowe” jak też „pomoc przy organizacji imprez, wytwarzaniu składaniu prostych przedmiotów”. 

Stawiając badanym pytanie dotyczące zdań, które mogłaby spółdzielnia realizować, zakładaliśmy, że otrzymane odpowiedzi będą sugestią dla ewentualnego zmodyfikowania, ulepszenia itp. oferty spółdzielni. Okazało się jednak, że zebrany materiał rozczarowuje, sugestie badanych mają albo charakter ogólników, albo stereotypów. Można przypuszczać, że u podstaw tych wypowiedzi leży przekonanie, ze osoby niepełnosprawne nie są w stanie wykonywać bardziej skomplikowanych zadań. 

W świetle wyżej przedstawionych konstatacji rodzi się zasadne pytanie, czy takie mentalne ograniczenie wiary w potencjał niepełnosprawnych dobrze rokuje spółdzielni. Aby sprawdzić, w jaki sposób widzą badani przyszłość spółdzielni zapytaliśmy: „Czy Pana(i) zdaniem Spółdzielnia Socjalna, dla osób niepełnosprawnych, która funkcjonuje w waszej ma szansę na przetrwanie?” (pyt. 20a)Poprosiliśmy także (pyt. 20b) o uzasadnienie. Wyniki przedstawiają dwie kolejne tabele.

	Tabl. 1.14. Badani wg oceny możliwości przetrwania spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych.

	Odpowiedź
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	17
	33,3

	trudno powiedzieć
	31
	60,8

	brak danych
	3
	5,9


Tabela 32
Uzasadnienie odp 20a

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	24
	47,1
	47,1
	47,1

	
	9
	8
	15,7
	15,7
	62,7

	
	Bo jest tu opłcalna produkcja
	1
	2,0
	2,0
	64,7

	
	brak jasnych konkretnych projektów
	1
	2,0
	2,0
	66,7

	
	determinacja zaangażowanych w to przedsięwziecie osób pomoc organów administracji samorządowej
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	jest to coś potrzebnego ON nie powinny zamykać się w domu, powinni mieć prawo do życia w społeczeństw
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	jest wiele osób niepełnosprawnych chetnych do podjecia pracy miasto sie rozwija
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	Na obecnym rynku pracy tem kto chce pracować to będzie miał pracę
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	nie posiadam wystarczającej wiedzy
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	nie słyszałym o tym
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	nie znam tej spóldzielni wiec niem zdania
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	poniewaz u nas w gminie jest duzo osób niepenosprawnych które chetnie zaangażuja sie w te

działalność
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	ponieważ ON maja problem z zatrudnieniem
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	poprzez zapewnienie pracy dla osób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	powstaje wiecej organizacji które wspieraja niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	sceptycznie odnosze sie do szans wszelkich pozytywnych inicjatyw
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	Sp-nia soc. funkcjonująca w naszej gminie działa zbyt krótko aby ocenić jej szanse na przetrwanie
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	takiech ludzi jest sporo i beda potrzebowały pomocy
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	trudno powiedzić bo po raz pierwszy go słysze
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	wczasniej istniał podobna instytucja która utrzymywała sie i gdzie pracowało kilkadziesiat osób niep
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	zalezy to od zaangazowania osób nie tylko pracujacych ale też odbiorców usług
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	


Jak pokazuje tabela 31 większość badanych nie daje szans przetrwania spółdzielni socjalnej skupiającej niepełnosprawnych. Tylko jedna trzecia respondentów takie szanse widzi.


Analizując uzasadnienia (tabela 32) zwraca uwagę dominacja odpowiedzi pozytywnych nad negatywnymi. Prawdopodobnie częściej udzielali odpowiedzi, ci z badanych, którzy widzą szansę na przetrwanie spółdzielni, niż ci, którzy przyszłość widza sceptycznie. Część uzasadnień dla przetrwania spółdzielni ma charakter wskazuje na konieczność istnienia tego typu instytucji bo: „jest to coś potrzebnego ON nie powinny zamykać się w domu, powinni mieć prawo do życia w społeczeństw”, „takich ludzi jest sporo i będą potrzebowały pomocy”, „jest wiele osób niepełnosprawnych chętnych do podjęcia pracy, miasto się rozwija”, „ponieważ u nas w gminie jest dużo osób niepełnosprawnych które chętnie zaangażują się w tą działalność”. Inni badani akcentowali wolę jako istotny dla przetrwania czynnik: „zależy to od zaangażowania osób nie tylko pracujących, ale też odbiorców usług”, „determinacja zaangażowanych w to przedsięwzięcie osób pomoc organów administracji samorządowej”. Znalazły się i takie uzasadnienia, które odnoszą się do doświadczeń przeszłości: „wcześniej istniała podobna instytucja, która utrzymywała się i gdzie pracowało kilkadziesiąt osób niepełnosprawnych”, jak też do sprzyjającego kontekstu społecznego:” powstaje więcej organizacji, które wspierają niepełnosprawnych”, czy wskazywanie na argumenty ekonomiczne: bo jest tu opłacalna produkcja”.

Odpowiedzi sceptyczne to takie, które mówią, że spółdzielni: „brak jasnych, konkretnych projektów”, „sceptycznie odnoszę się do szans wszelkich pozytywnych inicjatyw”. Powodzenie spółdzielni uzależnione jest od: „zaangażowania osób nie tylko pracujących, ale też odbiorców usług”. Pewna grupa osób uważa, że jest jeszcze zbyt wcześnie na prognozy bowiem: „spółdzielnia socjalna funkcjonująca w naszej gminie działa zbyt krótko aby ocenić jej szanse na przetrwanie, jak też nie oceniła szans przetrwania ze względu na fakt braku wiedzy o spółdzielni: „nie posiadam wystarczającej wiedzy, trudno powiedzieć bo po raz pierwszy o tym słyszę”, „nie znam tej spółdzielni więc nie mam zdania”, „nie słyszałam o tym”. 

W sumie sądzimy, że wśród badanych dominują odczucia pozytywne, nawet w głosach krytycznych czy sceptycznych, daje się „wyczuć” ukryta nadzieję na powodzenie inicjatywy.

Kolejne zagadnienie związane z istnieniem i przyszłością spółdzielni socjalnej zawiera się w dwóch pytaniach. Pierwsze zamknięte brzmi: „Czy Pana(i) zdaniem Spółdzielnia Socjalna dla osób niepełnosprawnych, która funkcjonuje w waszej gminie ma szansę na rozwój?” (pyt.21a). Drugie pytanie otwarte (21b) jest prośbą o uzasadnienie własnej odpowiedzi. Wyniki prezentują dwie kolejne tabele.
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Tabela 34
21b. Uzasadnienie odp 21a

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	23
	45,1
	45,1
	45,1

	
	9
	9
	17,6
	17,6
	62,7

	
	determinacja zaangażowanych w to przedsiewzieecie osób pomoc organów administracji samorzadowej
	1
	2,0
	2,0
	64,7

	
	jest wiele osób niepełnosprawnych chetnych do pracy
	1
	2,0
	2,0
	66,7

	
	jeśli jest to potrzebne to ma szanse na rozwój dokłada się starań by się rozwijało
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	nie ,mam zdania
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	nie posiadam wystarczającej wiedzy
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	nie potrafie uzasadnić bo nie słyszałem o takiej inicjatywie
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	nie słyszałem o tym
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	nie wiem jak przedsztawia sie sytuacja w owej spółdzielni
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	ponieważ coraz więcej osób będzie sie interesowało funkcjonowaniem spółdzielni
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	ponieważ w gminie jest za mała liczba osób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	ponieważ zależy to głównie od zaangażowania i inicjatywy osób tworzących sp-nie
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	poprzez jej rozwój . nie posiadam tak dalece idacej wiedzy
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	sa chetni do pracy
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	sceptycznie odnosze sie do szans wszelkich inicjatyw
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	ten kto chce pracować to bedzie pracował
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	trudno powiedzieć po raz pierwszy o tym słyszę
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	wyszków jest zbyt mały i większa ilość osób nawet nie wie że coś takiego istnieje
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	zależy od zaangazowania osób pracujacych i odbiorców usług
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	zawsze bedą potrzebujacy trzeba im nieść pomoc
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	


Blisko jedna czwarta badanych widzi szansę na rozwój spółdzielni. Niemal wszyscy pozostali udzielili odpowiedzi „trudno powiedzieć”.

Wśród wypowiedzi osób widzących szansę na rozwój widać takie, które przyczyn powodzenia dopatrują się w zapotrzebowaniu społecznym: „jest wiele osób niepełnosprawnych chętnych do pracy”, „jeśli jest to potrzebne to ma szanse na rozwój”, „zawsze będą potrzebujący, trzeba im nieść pomoc”. Są też takie wypowiedzi, które mówią o wsparciu instytucjonalnym i opinii społecznej: „determinacja zaangażowanych w to przedsięwzięcie osób, pomoc organów administracji samorządowej”, „ponieważ coraz więcej osób będzie się interesowało funkcjonowaniem spółdzielni”. 

W pozostałych wypowiedziach można zauważyć niewiarę w sens aktywności społecznej: „sceptycznie odnoszę się do szans wszelkich inicjatyw”, bądź brak wiedzy o środowisku osób niepełnosprawnych w Wyszkowie: „ponieważ w gminie jest za mała liczba osób niepełnosprawnych”. Dosyć dużo osób w uzasadnień przyznawało, że brakuje im wiedzy o istnieniu spółdzielni: „trudno powiedzieć po raz pierwszy o tym słyszę”, „nie potrafię uzasadnić, bo nie słyszałem o takiej inicjatywie”. 

Interesowała nas także ogólna ocena dotycząca powołania spółdzielni socjalnej (pyt. 22 a) jak też uzasadnienie własnej opinii (pyt. 22.b). Pierwsze pytanie miało charakter zamknięty, drugie otwarty. Otrzymane wyniki pokazują kolejne tabele.
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Tabela 36
 Uzasadnienie odp 22a

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	6
	11,8
	11,8
	11,8

	
	9
	13
	25,5
	25,5
	37,3

	
	aktywacja zawodowa osób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	39,2

	
	bardzo dobre z uwagi na odpowiedź na realne potrzeby os. niepeł. brak alternatywy zawodowej w kontekscie niecheci pracodawców do zatrudnienie os. Niep
	1
	2,0
	2,0
	41,2

	
	daje szansę na funkcjonowanie osób niepełnosprawnych w społeczeństwie
	1
	2,0
	2,0
	43,1

	
	jest to szansa dla takich osób na znalezienie pracy, rozwój można zmienić ich nastawienie psychiczne
	1
	2,0
	2,0
	45,1

	
	jeżeli w ten sposób zmniejszyłoby sie bezrobocie wsród niepeł. to byłaby korzystna zmiana. zakładając ze beda wykonywać prace alternatywną do ich mozl
	1
	2,0
	2,0
	47,1

	
	kazde zainteresowanie problemami sób niepełnosprawnych jest dobre
	1
	2,0
	2,0
	49,0

	
	ludzie chorzy czuja sie potrzebni
	1
	2,0
	2,0
	51,0

	
	mało jest miejsc pracy dla osób niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	52,9

	
	nalezy dać mozliwość zatrudnienia osobom niepełnosprawnym poszukujacym pracę
	1
	2,0
	2,0
	54,9

	
	niepełnosprawni mieliby wieksze szanse n godne Zycie
	1
	2,0
	2,0
	56,9

	
	ON czułyby się bardziej potrzebne i wykonywałyby zlecane im czynności
	1
	2,0
	2,0
	58,8

	
	ON powinny pracować z osobami pełnosprawnymi, jeżeli warunek ten byłby spełniony - odpowiedź tak
	1
	2,0
	2,0
	60,8

	
	osoby niepełmnosprawne powiiny wykonywać pewien rodzaj pracy który poprawia jekość ich życia osoby te staja sie dzieki pracy bardziej samodzielne i po
	1
	2,0
	2,0
	62,7

	
	osoby niepełnosprawne moga poczuc sie potrzebne i nieodrózniajace sie od osób pełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	64,7

	
	osoby niepełnosprawne zostałyby docenione zauwazone przez społeczneństwo dałoby im to poczucie przynależności do społeczeństwa w którym funkcjonują
	1
	2,0
	2,0
	66,7

	
	osoby te miałyby szansę znalezienia zatrudnienia
	1
	2,0
	2,0
	68,6

	
	ponieważ ON mają większą szansę na normalne życie
	1
	2,0
	2,0
	70,6

	
	ponieważ ON powinni pracować, uczyć się, rozwijać, powinni mieć czynny udział w życiu społ. Bo na prawdę wiele mogą
	1
	2,0
	2,0
	72,5

	
	ponieważ te osoby beda sie czuły potrzebne w społeczeństwie
	1
	2,0
	2,0
	74,5

	
	poprawiłoby to sytuację materialna wielu rodzinow
	1
	2,0
	2,0
	76,5

	
	poprzez znalezienie zatrudnienia
	1
	2,0
	2,0
	78,4

	
	poza dodatkowym żródłem dochodów taka działaność jest formą rehabilitacji
	1
	2,0
	2,0
	80,4

	
	spóldzielnia aktywizuje zawodowo niepełnosprawnych
	1
	2,0
	2,0
	82,4

	
	szansa dla tych osób na pełniejsze funkcjonowanie w życiu społecznym
	1
	2,0
	2,0
	84,3

	
	tacy ludzie powinni żyć z ludxmi zdrowymi żeby nie czuli sie gorsi od innych
	1
	2,0
	2,0
	86,3

	
	tacy ludzie powinni żyć z ludźmi zdrowymi zeby nie czuli sie gorsi od zdrowych
	1
	2,0
	2,0
	88,2

	
	tak ponieważ ON mogą pracować i żyć jak "normalni ludzie"
	1
	2,0
	2,0
	90,2

	
	takie osoby powinny miec szanse żyć normalnie
	1
	2,0
	2,0
	92,2

	
	to oczywiste osoby niepeł. jak wszyscy powinny czuc sie potrzebne móc spełniać swoje zamierzenia, samodzielnie egzystować
	1
	2,0
	2,0
	94,1

	
	tworzenie spóldzielni w której pracowałyby osoby niepełnosprawne ułatwiłoby im egzystencję i kontakt z otoczeniem
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	w znacznym stopniu może pomóc w podjęciu zatrudnienia przez ON
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	z pewnoscia tak trzeba o tych ludziach pamietać pomimo wszystko gdyz nie sa do końca zdrowi i pełnosprawni
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	



Jak pokazuje tabela 35 zdecydowana większość mieszkańców Wyszkowa (82,4%) pozytywnie ocenia powołanie spółdzielni socjalnej dla niepełnosprawnych. Niemal wszystkie pozostałe głosy, to ci którzy nie wiedza jak ten fakt ocenić. Warto dodać, że nikt z badanych nie udzielił odpowiedzi negatywnej. 


Jeśli idzie o uzasadnienie (tab. 36) to zebrane wypowiedzi układają się w kilka klarownych grup. Pierwszą najliczniejszą budują te, które wskazują na rolę spółdzielni w procesie aktywizacji osób niepełnosprawnych, rozumianej ogólnie jako: „szansa dla tych osób na pełniejsze funkcjonowanie w życiu społecznym”, jak też szczegółowo, jako: „ułatwienie egzystencji i kontaktu z otoczeniem”, „to oczywiste osoby niepełnosprawne jak wszyscy powinny czuć się potrzebne móc spełniać swoje zamierzenia, samodzielnie, „ponieważ ON powinni pracować, uczyć się, rozwijać, powinni mieć czynny udział w życiu społecznym, bo na prawdę wiele mogą”. Druga grupa odpowiedzi podnosi kwestię integracji:„tacy ludzie powinni żyć z ludźmi zdrowymi żeby nie czuli się gorsi od zdrowych”, „osoby niepełnosprawne mogą poczuć się potrzebne i nieodróżniające się od osób pełnosprawnych”. Trzecia grupa wskazuje na poprawę bytu materialnego: „poprawiłoby to sytuację materialna wielu rodzin”, „osoby niepełnosprawne powinny wykonywać pewien rodzaj pracy, który poprawia jakość materialną ich życia”. Następna grupa skupia odpowiedzi mówiące o rehabilitacyjnej funkcji pracy zawodowej:

„poza dodatkowym źródłem dochodów taka działalność jest formą rehabilitacji”, jest to szansa na zmianę ich nastawienia psychicznego”. W dalszej kolejności widać odpowiedzi mówiące o społecznej potrzebie takich inicjatyw: „z pewnością tak trzeba o tych ludziach pamiętać pomimo wszystko gdyż nie są do końca zdrowi i pełnosprawni”, czy odwołujące się to zbyt małej liczby miejsc pracy dla niepełnosprawnych: „mało jest miejsc pracy dla osób niepełnosprawnych” „ brak alternatywy zawodowej w kontekście niechęci pracodawców do zatrudnienie osób niepełnosprawnych, a zatem każda inicjatywa jest cenna.


Wreszcie ostatnia kwestia podjęta w badaniach dotyczyła udziału badanych w tworzeniu spółdzielni socjalnej (pyt.23) oraz ewentualnych zadań w tym zakresie (pyt. 24). Pierwsze pytanie miało charakter zamknięty, drugie otwarty. Wyniki pokazują tabele 37 i 38

	Tabl. 1.14. Badani wg zaangażowania w tworzenie spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych.

	Czy był Pan/i zaangażowany w tworzenie spółdzielni socjalnej w gminie?
	Częstość
	Procent

	Ogółem
	51
	100,0

	tak
	3
	5,9

	nie
	37
	72,5

	trudno powiedzieć
	9
	17,6

	brak danych
	2
	3,9


Tabela 38
Na czym polegało to zaangażowanie?

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	8
	46
	90,2
	90,2
	90,2

	
	9
	2
	3,9
	3,9
	94,1

	
	konsultacje dot. Formalno prawnych aspektów zwiazanych z załozeniem i funkcjonowanoiem tej spółdzielni
	1
	2,0
	2,0
	96,1

	
	Rozeznanie wśród grupy ON
	1
	2,0
	2,0
	98,0

	
	wykonywanie reklami strony
	1
	2,0
	2,0
	100,0

	
	Ogółem
	51
	100,0
	100,0
	



Jak pokazuje tabela 37 niewielka cześć badanych (6%) brała bezpośredni udział w tworzeniu spółdzielni. Zdecydowana większość (72,5%) jednoznacznie stwierdziła, że „nie”. Zwraca uwagę względnie wysoki odsetek osób (17,6%), które udzieliły odpowiedzi nie jednoznacznej. Być może to są ci, którzy nie biorąc faktycznego udziału w tworzeniu spółdzielni, mentalnie tej inicjatywie sprzyjali, albo też ci, których praktyczny udział ograniczał się do minimum.


Nieliczni badani, którzy definiowali zakres swojego zaangażowania wskazywali na kwestie prawne: „konsultacje dotyczące formalno prawnych aspektów związanych z założeniem i funkcjonowaniem tej spółdzielni”, sondażowe: „rozeznanie wśród grupy osób niepełnosprawnych”, marketingowe: „wykonywanie reklam i strony WWW”.

Podsumowanie.

Trudne zadanie, powołanie spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych, udało się zrealizować jedynie w Wyszkowie. Dlaczego wyłącznie w tej miejscowości? Odpowiedź jest złożona, ale pewne sugestie da się znaleźć w prezentowanym opracowaniu. Badani przez nas ludzie, a wybieraliśmy tych, którzy dla społeczności lokalnej mają status przywódców opinii, to przede wszystkim kobiety, w różnym wieku a więc i z różnym doświadczeniem życiowym. Większość żyje w związkach małżeńskich, ale też i w stanie wolnym. Poziom ich wykształcenia jest bardzo wysoki, stąd też mają znaczące w środowisku prace, i nie narzekają na swoją sytuację materialną. Jednakże myślą tak głównie osoby żyjące rodzinach małych. Co ciekawe, mniej więcej tyle samo osób mieszka w Wyszkowie co i w okolicznych miejscowościach. Badani są osobami tyleż wierzącymi co i praktykującymi, jak też względnie duża ich cześć angażuje się w działania różnych stowarzyszeń i wspólnot. Być może wysoki wskaźnik życia religijnego i aktywności społecznej wynika z nadreprezentatywności w badanej próbie kobiet, które w ogóle są bardziej religijne i aktywne niż mężczyźni.


Jak wygląda świadomość badanych odnośnie ludzi niepełnosprawnych. W tym zakresie jest jeszcze dużo do zrobienia. Stosunkowo mała część badanych uświadamia sobie liczbą skalę problemu w Polsce, podobnie rzecz wygląda w odniesieniu do Wyszkowa. Natomiast większość blisko połowa badanych słyszała o działaniach gminy na rzecz niepełnosprawnych, a zdecydowana większość miała z niepełnosprawnymi bezpośrednie kontakty.


Aby wychować dzieci myślące innowacyjnie, otwarte na różne wyzwania współczesności, rodzice wśród celów wychowawczych winni stawiać wyuczenie „samodzielnego myślenia”. Taki cel, jako bardzo ważny wskazało blisko 60% badanych. To dobrze rokuje zarówno w odniesieniu do rodziców jak i przyszłości ich dzieci. Nic więc dziwnego w tym, że blisko połowa badanych współpracowała z niepełnosprawnymi. Owa współpraca miała charakter instytucjonalny i zawodowy. Jeśli idzie o pomoc świadczona osobą niepełnosprawnym, to polegała ona na ogólnie mówiąc na coraz pełniejszym włączaniu osób niepełnosprawnych do życia społecznego, realizowanego poprzez aktywizację rozumianą jednostkowo – jako stymulowanie poszczególnych osób do uczestnictwa w różnych działaniach, jak też poprzez budowanie małych grup społecznych, wiążących ludzi niepełnosprawnych z pełnosprawnymi.

Jaki jest stan wiedzy badanych odnośnie spółdzielni socjalnej. Trzecia część respondentów wie, że spółdzielnia powstała, blisko połowa ocenia ten fakt pozytywnie, ale już wyraźnie mniej osób ma świadomość, czym się spółdzielnia zajmuje, ile osób zatrudnia, gdzie się mieści. Pocieszające jest to, że blisko dwie trzecie odpowiadających, zleciłoby spółdzielni wykonanie pracy. 

Gorzej wygląda sytuacja z pomysłami na sprofilowanie oferty spółdzielni. W zasadzie respondenci nie wyszli, w swoich pomysłach, poza stereotypy. Widać też dosyć wysoki poziom sceptycyzmu, jeśli idzie o szanse przetrwania spółdzielni jak tez jej rozwój. Ogólnie, sadzą jednak badani, że powstanie spółdzielni to dobra inicjatywa, choć sami, w większości przypadków, nie brali udziału w jej budowaniu.

POZOSTAŁE GMINY MIEJSCOWOŚCI BIORĄCE UDZIAŁ W BADANIU

Spośród 10 gmin biorących udział w projekcie w 9, do momentu przeprowadzenia badań, nie udało się powołać spółdzielni socjalnych dla osób niepełnosprawnych. Rozdział ten poświęcony jest poszukiwaniu przyczyn, które mogły wpłynąć na kształt efektu końcowego. Przedstawione więc będą problemy, które bezpośrednio lub pośrednio wiążą się z budowaniem spółdzielni socjalnych. Odbioru działań gminy przez społeczności lokalne, ich oceny oraz przyczyn niepowodzenia działań.

W trakcie realizacji badań, jak też w konsekwencji jakościowej oceny zebranego materiału, doszliśmy do wniosku, że we wszystkich dziewięciu gminach, przyczyny niepowodzenia mają zbliżony do siebie charakter. W związku z tym, rezygnujemy z szczegółowej analizy materiału w rozbiciu na gminy na rzecz analizy zbiorczej. Dodatkowego argumentu w tym zakresie, dostarcza nam względnie mała liczebność poszczególnych kohort badawczych. Jednocześnie w opracowaniu materiału zastosujemy zarówno analizę ilościową jak też jakościową.

1. CHARAKTERYSTYKA BADANEJ ZBIOROWOŚCI 

Charakteryzując badaną populację zaprezentujemy dane dotyczące sytuacji społeczno – demograficznej a także przynależności do stowarzyszeń i organizacji. 

Tabela 1
Wiek w grupach

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	do 29 lat
	101
	26,7
	26,7
	26,7

	
	30-39 lat
	97
	25,7
	25,7
	52,4

	
	40-49 lat
	100
	26,5
	26,5
	78,8

	
	50 lat i wiecej
	62
	16,4
	16,4
	95,2

	
	bd
	18
	4,8
	4,8
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 2
Płeć

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	mężczyźni
	106
	28,0
	28,0
	28,0

	
	kobiety
	272
	72,0
	72,0
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Jak pokazuje tabela 1 badani tworzą względnie równoliczne grupy wiekowe. Wyjątek stanowią ludzie najstarsi, powyżej 50 roku życia, których jest wyrazie mniej niż pozostałych. 

Takiego zrównoważenie nie ma w przypadku, płci badanych (tabela 2), bowiem widzimy wyraźną nadreprezentatywność kobiet, których jest ponad dwa razy więcej niż mężczyzn. O przyczynach takiego stanu rzeczy nieco szerzej wspominaliśmy opisując wyniki badań z Wyszkowa, w tym miejscu nadmienimy jedynie, że taka sytuacja może mieć miejsce, przy zastosowaniu nieprobabilistycznego doboru próby. Wynika również z ogólnie obserwowanej aktywności kobiet.

Tabela 3
Stan cywilny

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	kawaler, panna
	106
	28,0
	28,0
	28,0

	
	żonaty, zamężna
	228
	60,3
	60,3
	88,4

	
	wdowiec, wdowa
	18
	4,8
	4,8
	93,1

	
	rozwiedziony/w separacji
	9
	2,4
	2,4
	95,5

	
	bd
	17
	4,5
	4,5
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Wśród badanych wyraźnie dominują nad pozostały osoby żyjące w związkach małżeńskich. Nieco więcej niż czwarta część respondentów to osoby stanu wolnego. Pozostali, a więc niespełna 10% to osoby rozwiedzione lub w separacji oraz będący w sytuacji wdowieństwa.

Tabela 4
Wykształcenie

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	gimnazjalne lub niższe
	9
	2,4
	2,4
	2,4

	
	zasadnicze zawodowe
	28
	7,4
	7,4
	9,8

	
	średnie
	99
	26,2
	26,2
	36,0

	
	pomaturalna
	56
	14,8
	14,8
	50,8

	
	wyższe
	167
	44,2
	44,2
	95,0

	
	bd
	19
	5,0
	5,0
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Ogólnie biorąc badanych cechuje wysoki poziom wykształcenia. Największa ich część to osoby z wykształceniem wyższym, niewiele mniej, bo 41% to ci, którzy maja średnie i pomaturalne wykształcenie. Na tym tle pozostali stanowią zupełnie marginesową grupę.

Tabela 5
Sytuacja materialna

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	bardzo dobra
	15
	4,0
	4,0
	4,0

	
	raczej dobra
	83
	22,0
	22,0
	25,9

	
	średnia
	202
	53,4
	53,4
	79,4

	
	raczej zła
	37
	9,8
	9,8
	89,2

	
	bardzo zła
	3
	,8
	,8
	89,9

	
	trudno powiedzieć
	20
	5,3
	5,3
	95,2

	
	bd
	18
	4,8
	4,8
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 6
Liczba osób w gospodarstwie w grupach

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	do 2 osób
	58
	15,3
	15,3
	15,3

	
	3 osoby
	76
	20,1
	20,1
	35,4

	
	4 osoby
	118
	31,2
	31,2
	66,7

	
	5 osób i więcej
	108
	28,6
	28,6
	95,2

	
	bd
	18
	4,8
	4,8
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Analizując autoocenę sytuacji materialnej (tabela 5) zobaczymy, że ponad połowa przyznaje, że jest średnia, a dużo, bo 26% sądzi, że jest co najmniej dobra. Z drugiej jednak strony ujawniła się pewna liczba tych, którym materialnie źle się powodzi, stanowią oni dziesiątą cześć badanych.


Przyglądając się wielkości gospodarstw domowych, w których żyją badani (tabela 6) zobaczymy, że ci których charakteryzują gospodarstwa większe – cztery więcej osób, przeważają nad tymi z mniejszych – do 3 osób. Przy czym różnica warta jest podkreślenia, wynosi bowiem 24,4%.

Tabela 7
 Czy należy Pan(i) do jakichś wspólnot

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	nie należę
	312
	82,5
	82,5
	82,5

	
	należę
	59
	15,6
	15,6
	98,1

	
	bd
	7
	1,9
	1,9
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Ostatnim elementem charakterystyki badanych jest poznanie ich aktywności społecznej. Trzeba przyznać, że jej skala wśród badanych nie jest zbyt duża, zdecydowana mniejszość (15,6%) przyznaje się do udziału różnych organizacjach i stowarzyszeniach. Są to organizacje o zasięgu lokalnym i dotyczące problemów lokalnych np. „Stowarzyszenie Ochrona Łomianek”, „Stowarzyszenie Samorządowców ziemi Łukowskiej” czy „Stowarzyszenie Rozwój i Promocja Gminy Jastrząb”. Część badanych deklaruje przynależność do małych grup religijnych o charakterze formacyjnym, przykładowo: w Sawinie „Wspólnota Chrystusa Zmartwychwstałego Galilea”, czy Wspólnota Neokatechumenalna w Czarnej Białostockiej. Pewna grupa badanych uczestniczy w pracy charytatywnej zarówno o rodowodzie religijnym np. Caritas w Łomiankach ,Klub Św Maksymiliana w Pcimu , Chrześcijańskie Stowarzyszenie Dobroczynne w Kluczach, jak też o genezie społecznej np. SON w Czarnej Białostockiej, „Stowarzyszenie Kobiet” w Sawinie.

Podsumowując: badani respondenci, to przede wszystkim kobiety w różnym wieku, najczęściej żyjące w związkach małżeńskich, ale też w stanie wolnym. Większość badanych ma co najmniej średnie wykształcenie a znaczna część wyższe. Na ogół badani nie narzekają na swoja sytuację materialna, chociaż przeważająca ich część żyje gospodarstwach domowych składających się, co najmniej z czterech osób. Badani nie są zbyt aktywni społecznie, a ci którzy deklarują jakieś zaangażowanie wskazują na instytucje o zasięgu i charakterze lokalnym, oraz różne formacje skierowane na świadczenie pomocy innym.

2. TWORZENIE SPÓŁDZIELNI SOCJALNYCH

W tym punkcie przeanalizujemy szczegółowe zagadnienia związane z budowaniem spółdzielni socjalnych a więc zaangażowaniem się w ta działalność różnych osób, etapów jej tworzenia, kłopotów napotykanych w trakcie prac. Zainteresujemy się także oceną tych działań przez społeczności lokalne. Rozpoczynamy nasze analizy, analogicznie jak w przypadku Wyszkowa od udzielenia odpowiedzi na pytanie dotyczące celów wychowawczych stawianych przez rodziców jako priorytetowe.

Tabela 8


Cele wychowawcze

	Cel
	1
	2
	3
	4
	5
	bd

	Być posłusznym
	6,9
	5,3
	15,6
	32
	35,4
	4,8

	Być lubianym
	2,9
	10,6
	23,8
	29,1
	28,8
	4,8

	Myśleć samodzielnie
	61,1
	19,8
	11,1
	3,7
	1,9
	2,4

	Ciężko pracować
	4,5
	24,6
	20,1
	20,4
	25,9
	4,5

	Okazywać pomoc
	22
	35,2
	24,9
	10,8
	3,4
	3,7


Analizując wyniki otrzymane w Wyszkowie sądziliśmy, że u podstaw powodzenia w zakładaniu spółdzielni socjalnej w tym mieście, leży orientacja wychowawcza rodziców. Wysoki odsetek odpowiedzi wskazujących jako cel wychowawczy samodzielne myślenie upoważniał na do takiego przypuszczenia. Jednakże analiza wyników z pozostałych gmin pokazuje, że nie do końca mieliśmy rację, odsetek osób, które chcą wychować własne dzieci na osoby myślące samodzielnie w pozostałych gminach, wprawdzie nieznacznie, ale przewyższa ten otrzymany w Wyszkowie. Można, w związku z tym przypuszczać, że otwartość rodziców ma wymiar niejednoznaczny. W rodzinie, gdzie kształt procesów wychowawczych w istotnym stopniu jest zależny od rodziców , przybiera postać zachowań – wychowujemy dzieci na osoby myślące samodzielnie , w szerszym społeczeństwie tendencja ta pozostaje na poziomie postaw, istnieją bowiem różne uwarunkowania strukturalne uniemożliwiające jej praktyczna realizację.

Cel działania spółdzielni

Jedną z kluczowych kwestii związanych z tworzeniem spółdzielni socjalnych dla niepełnosprawnych było pytanie o to, czym ma się zajmować (pyt. 4). Było to pytanie otwarte, a otrzymane odpowiedzi, poddane analizie jakościowej pokazują, cztery dominujące tendencje: 1. usługi 2. działalności pomocowa 3. organizacja czasu 4. miejsce pracy.

W ramach pierwszej z wymienionych tendencji, znajdziemy szereg sugestii począwszy od prowadzenia sklepu internetowego (Klucze) czy „pielęgnacji zieleńców” (Sawin) poprzez „segregację odpadów” (Stoczek Łukowski), „gastronomię”, „remonty i budownictwo” (Czarna Białostocka), prowadzenie punktu informacyjnego o gminie Łomianki”, na aktywności rzemieślniczej skończywszy „usługi krawieckie”, „szewskie”, „magiel” (Klucze). 

Druga tendencja rysująca się w znacznej części odpowiedzi a nazwana przez nas „działalnością pomocową” idzie w dwóch kierunkach. Pierwszy z nich widzi zadanie spółdzielni w świadczeniu pomocy osobom niepełnosprawnym. Innymi słowy, niepełnosprawni dla niepełnosprawnych stworzyliby między innymi biuro pośrednictwa pracy: „ pomoc osobom niepełnosprawnym w znalezieniu pracy „ (Morąg), czy biuro podróży dla niepełnosprawnych „organizowanie wycieczek” (Sawin). Drugi kierunek bardzo wyraziście zaznaczony w odpowiedziach, to budowanie szerszych uzasadnień dla istnienia spółdzielni, badani wskazywali więc, że spółdzielnia „ułatwi włączanie się niepełnosprawnych do życia codziennego „ (Klucze), „wspomaganie finansowo osób niepełnosprawnych”, czy „umożliwienie im godnego życia” (Łomianki).

W trzeciej tendencji sens spółdzielni leży w zagospodarowaniu czasu niepełnosprawnym „organizowanie im różnego rodzaju imprez „ (Sawin), „pomoc w organizacji wypoczynku” (Pcim).

Wreszcie czwarta tendencja polega na pojmowaniu sensu spółdzielni jako miejsca pracy. Przykładowo: „Stworzyć stanowiska pracy” (Jastrząb –Mirów), „danie lekkiej pracy zarobkowej” (Pcim), „aktywacja zawodowa niepełnosprawnych” (Stoczek Łukowski). 

Trzeba od razu zaznaczyć, że w sensie dosłownym tylko ci z badanych, którzy wskazywali katalog pomysłów na przedmiot działania spółdzielni, rozumianej jako konkretna, sprofilowana działalność, odpowiedzieli na postawione pytanie. Pozostałe odpowiedzi można interpretować jako wyraz przekonania, co do dużego znaczenia takiej instytucji dla życia i funkcjonowania osób niepełnosprawnych.

Nabór i zaangażowanie pracowników

Istotnym elementem procesu tworzenia spółdzielni jest dobra wola i zaangażowanie osób niepełnosprawnych i pełnosprawnych. Postawiono badanym trzy pytania dotyczące tego zagadnienia. W pierwszym poprosiliśmy o szacunki liczbowe dotyczące chętnych do pracy w spółdzielni (pyt. 5). W następnych zapytaliśmy o chęci i zaangażowanie osób niepełnosprawnych (pyt.6) jak też pełnosprawnych (pyt.7). Wszystkie pytania miały charakter otwarty. 


Analiza zebranych odpowiedzi pokazuje, że w odniesieniu do osób niepełnosprawnych można wyróżnić trzy typy opinii o ich zaangażowaniu. W pierwszej dominuje przekonanie, o co najmniej dużym zaangażowaniu osób niepełnosprawnych. Typowe odpowiedzi w tym zakresie to: „zaangażowanie duże a jeszcze większe chęci” (Klucze), „osoby, które wyraziły chęć do pracy były bardzo zaangażowane” (Czarna Białostocka), „zaangażowani, chętnie wykonywaliby określone prace, dbając o solidność i dobrą markę spółdzielni” (Sawin). Drugi typ odpowiedzi zbudowany jest z opinii sugerujących ambiwalentny stosunek do pracy w spółdzielni: „niepełnosprawni częściowo są chętni a częściowo niechętni w zależności od stopnia niepełnosprawności” (Stoczek Łukowski), „umiarkowane” (Pcim), „umiarkowanie pozytywne z postawą roszczeniową” (Jastrząb-Mirów). Ostania kategorię budują odpowiedzi wskazujące na negatywny stosunek do pracy w spółdzielni: „u niepełnosprawnych widać małe zaangażowanie” (Jastrząb-Mirów), „większość nie wyrażała zainteresowania” (Pcim), „Niechętnie myślą o spółdzielniach socjalnych i pracy w nich” (Czarna Białostocka).


Jeśli idzie o zaangażowanie osób pełnosprawnych to uwidacznia się podobny wzór deklaracji jak w przypadku osób niepełnosprawnych. Widzimy więc opinie wskazujące duże zaangażowanie: „chęć pracy w takiej spółdzielni i duże zaangażowanie” (Morag), „chcą na równi pracować z niepełnosprawnymi i angażowali się „ (Łomianki), „zdecydowanie chętni do pracy z niepełnosprawnymi” (Sawin). Ci zaś, którzy nie mają jasności, co do chęci współpracy z niepełnosprawnymi mówili: „Nie każdy ma predyspozycje i cierpliwość do takiej pracy, ale teraz to i tak się dużo robi dla niepełnosprawnych” (Łomianki), „niektórzy pełnosprawni sami nie wiedzą czy chcą czy niecącą (Czarna Białostocka). Ostatnia kategoria zbudowana jest z wypowiedzi o negatywnych odczuciach odnośnie pracy w spółdzielni z niepełnosprawnymi: „Nie widzę żadnego zaangażowania, wręcz niechęć do takiej współpracy” (Pcim),”znacznie mniejsze zaangażowanie niż sądziliśmy” (Morąg). 

Etapy tworzenia spółdzielni

Następnym elementem diagnozy procesu tworzenia spółdzielni jest zestaw trzech pytań podejmujących zagadnienie poszczególnych etapów budowania spółdzielni (pyt. 8), decyzji o zakończeniu projektu (pyt.9) oraz oceny szans powołania przez gminę spółdzielni, ze względu na rożne ograniczenia (pyt.10). Dwa pierwsze pytania miały były otwarte. Dodać trzeba, że pierwsze z nich zawierało tabelę, gdzie wyróżniony zostały etapy i opis przebiegu prac. Szło o to, aby ułatwić respondentom uporządkowanie działań związanych z zakładaniem spółdzielni. Trzecie z pytań miało charakter półotwarty, bowiem z jednej strony określono zakresy oceny, z drugiej zaś otwarto możliwość oceny.

Naszym zdaniem, jeden z najważniejszych problemów w tych badaniach zawierał się w pytaniu o etapy tworzenia spółdzielni. Analiza zebranych odpowiedzi upoważnia do wyróżnienia dwóch scenariuszy. Pierwszy z nich składa się z kilku następujących po sobie etapów. Mamy zatem etap (1) inicjacyjny – pojawił się w gminie pomysł spółdzielni socjalnej, w skutek czego zwołano zebrania informacyjne, (2) eksploracyjny – to poszukiwania celu działania spółdzielni, odniesień organizacyjnych, zainteresowanych pracą, (3) informacyjno-badawczy – działanie składające z akcji rozpowszechniania inicjatywy w lokalnych mediach, prowadzenia badań socjologicznych dotyczących świadomości społeczności lokalnych odnośnie osób niepełnosprawnych oraz drugi etap szkolenia prowadzony przez Partnerów, (4) formalizacyjny – uchwała rady gminy o powołaniu spółdzielni, określenie jej statutu, źródeł współfinansowania. 

Stawiając pytanie dotyczące procesu budowania spółdzielni chodziło o poznanie poziomu zaawansowania prac, jak też wiedzy badanych na ten temat. Wyróżnienie czterech etapów powstawania spółdzielni na charakter schematyczny i uogólniony; praktycznie w różnych gminach proces ten różnie wyglądał i różny był stan wiedzy badanych. Najpełniejszy opis znajdziemy w relacjach z Kluczy, uboższy z Sawina i Czarnej Białostockiej, a jeszcze skromniejszy z Jastrzębia – Mirowa, ergo w tych gminach respondenci posiadali pewien zasób wiedzy na temat powstawania spółdzielni. 

Drugi z scenariuszy pokazuje, że po pierwsze, respondentów charakteryzował nikły zasób wiedzy o spółdzielni, po drugie, proces jej budowania nie wyszedł poza etap elementarny, a więc zgłoszenia gminy do projektu. Taka sytuacja miała miejsce w Pcimiu, Morągu, Łomiankach gdzie badani mówili, że „żaden etap się nie odbył” albo, „nie mam żadnej wiedzy na ten temat. 

Istotnym elementem diagnozy przyczyn niepowodzenia w zorganizowaniu spółdzielni jest ten moment, w którym gmina zaprzestała działań na rzecz jej utworzenia. W rzeczy samej, z całą pewnością mogą o tym momencie powiedzieć jedynie ci, którzy brali bezpośredni udział w pracach nad spółdzielnią i mieli plenipotencje decyzyjne, z konieczności więc była to ograniczona liczba osób, wiedza pozostałych badanych ma charakter pośredni, co nie musi oznaczać fałszywy, bowiem wśród badanych znajdują się różni ludzie, tacy, którzy podejmowali decyzję, tacy, którzy wykonywali polecenia, jak też tacy, którzy jedynie „słyszeli” o tym co się w tym zakresie robi. Czynimy to zastrzeżenie, ponieważ trudno nam te trzy kategorie badanych rozróżnić. Traktujemy je więc łącznie.
Z analizy odpowiedzi wynika, że w poszczególnych gminach moment zaprzestania prac nad spółdzielnią nie był zbyt zróżnicowany, wręcz przeciwnie, odpowiedzi z różnych gmin logicznie układają się w bloki. Pierwszy z nich grupuje gminy gdzie wola utworzenia spółdzielni ustała na „na samym początku” albo „ w ogóle nie podjęto działań aby ją utworzyć”. O takiej sytuacji wspominali badani z Łomianek, Pcimia, Morąga, Jastrzębia –Mirowa.

Drugi blok to gminy, które wprawdzie do momentu przeprowadzenia badań spółdzielni nie utworzyły, ale nie wycofały się z tego pomysłu; ze względu na różne okoliczności prace nad spółdzielnią zatrzymały się na etapie „merytorycznym”.

Taką sytuację diagnozujemy w Sawinie, Stoczku Łukowskim, Czarnej Białostockiej i Kluczach. Ów etap „merytoryczny” w poszczególnych gminach przybiera różne znaczenie; w Sawinie „sprawa jest otwarta, utworzenie spółdzielni przeciąga się, ze względu na zmianę przepisów”. W Stoczku Łukowskim i Czarnej Białostockiej spółdzielnie zostały „zarejestrowane w KRS i nie podjęto decyzji o zakończeniu projektu”, w Kluczach planowano „złożyć wniosek w rejestrację w KRS i uruchomić spółdzielnię”.


Zestawienie odpowiedzi na pytanie o etapy tworzenia spółdzielni z tymi, które określają moment zaprzestania prac pokazuje ich spójność, to znaczy tam gdzie trwały faktyczne działania nad powołaniem spółdzielni, respondenci potrafili określić poszczególne etapy oraz moment ich ustania, jednocześnie rysując perspektywę powołania spółdzielni. Tam zaś, gdzie badani zdawkowo relacjonowali strukturę prac, nie potrafili także określić czasu ich zaprzestania.

Pogłębiając problem trudności związanych z powołaniem spółdzielni zapytaliśmy także o różne konkretne ograniczenia stojące przed gminą: finansowe, lokalowe, czasowe, logistyczne i inne.

Analiza odpowiedzi pokazuje, że gminy można podzielić na trzy grupy. Pierwszą, tworzą gminy: Łomianki, Stoczek Łukowski, Pcim. Zdaniem respondentów w tych miejscowościach, obiektywne możliwości utworzenia spółdzielni wahają się od „tragiczne do słabe”. Krańcowym przykładem jest tu gmina Łomianki, gdzie w każdym badanym zakresie zdecydowanie przeważają odpowiedzi negatywne, a więc gmina nie ma absolutnie żadnych możliwości finansowych, albowiem koszt związany z powołaniem spółdzielni nie został ujęty w budżecie na rok 2008. Nie ma też gmina gdzie umiejscowić owej spółdzielni ze względu na brak lokali, zbyt napięty był także terminarz powoływania spółdzielni. Ale nawet gdyby spółdzielnia powstała to i tak nie byłoby czym ewentualnych pracowników dowieźć. Ciekawe, że wśród tego typu negatywnych wypowiedzi są i takie, wprawdzie nieliczne, ale jednoznacznie mówiący o sytuacji dokładnie odwrotnej, a więc bardzo dobrej kondycji finansowej, istnieniu lokali, rozsądnych terminach i możliwościach transportowych.


Drugą grupę stanowią te gminy, w których sytuację można określić jako „średnią”. Idzie o Czarną Białostocką i Jastrząb –Mirów. Obie gminy charakteryzuje brak możliwości finansowych, przeciętny stan lokalowy, terminarz powoływania spółdzielni uznają za rozsądny, posiadają także pewne możliwości transportowe. 


Trzecia grupa to gminy Sawin, Morąg i Klucze. W każdym z badanych zakresów dysponują – w porównaniu do pozostałych ośrodków – większymi możliwościami. Istnieją tam możliwości finansowe, w Kluczach badani podawali nawet deklarowane przez gminę kwoty, gminy te posiadają także zaplecze lokalowe, harmonogram powoływania spółdzielni nie budził kontrowersji, jak też problemu nie stanowił transport osób do spółdzielni.

Jeśli przyjąć, że odpowiedzi na pytania 8 i 9 pokazują bardziej subiektywny punkt widzenia, natomiast na pytanie 10 bardziej obiektywne spojrzenie na trudności, to nasuwa się dosyć oczywista refleksja: aktywność na rzecz powołania spółdzielni socjalnych nie musi być pozytywnie związana z uwarunkowaniami obiektywnymi, czego przykład znajdujemy w Morągu, gdzie sprzyjające okoliczności zewnętrzne, nie wpłynęły zakres i dynamikę prac nad powołaniem spółdzielni, nie mówiąc już, o jej powstaniu. I odwrotnie, wyraźnie skromniejsze możliwości takich gmin jak Czarna Białostocka czy Stoczek Łukowski nie zablokowały aktywności na etapie inicjacyjnym. Wręcz przeciwnie, sądząc po scenariuszu powstawania spółdzielni, doprowadziły ta inicjatywę, do względnie zaawansowanego stopnia.
Działalność informacyjna

W Polskiej rzeczywistości społecznej, działania na rzecz powołania spółdzielni socjalnej mają znamiona aktywności typu innowacyjnego, będącego próbą udzielenia praktycznej odpowiedzi na palący i pilny problem troski o ludzi niepełnosprawnych. Można więc przypuszczać, że gminy podejmujące takie wyzwanie, informowały społeczności lokalne zarówno o ogólnych ideach leżących u podstaw takiej inicjatywy, jak też o szczegółach związanych z postępowaniem prac. Pytając: „w jaki sposób była prowadzona akcja informująca mieszkańców o tworzeniu Spółdzielni socjalnej, w której mogłyby pracować osoby niepełnosprawne?” (pyt.13) oraz „z jakim odzewem wśród mieszkańców i osób niepełnosprawnych spotkała się ta akcja informacyjna ?” (pyt.14) chcieliśmy dowiedzieć się, czy faktycznie taka akcja była prowadzona i z jakim spotkała się odzewem społecznym. Oba pytania miały charakter otwarty.

Analiza otrzymanych odpowiedzi pokazuje, że (1) we wszystkich gminach wykorzystywane były podobne techniki komunikacyjne, wśród których najpopularniejsze to: „plakaty, ulotki”, „ogłoszenia w lokalnych mediach”, „spotkania informacyjne”, „tablica ogłoszeń”. Niektóre gminy upowszechniały informację poprzez stronę internetową 

( Klucze), kontakt bezpośredni pracowników OPS (Klucze), proboszcza w trakcie kolędy, dyrektorów szkół, sołtysów (Jastrząb-Mirów), (2) zakres eksploracji mediów komunikacyjnych był różny w poszczególnych gminach. W świetle wypowiedzi największą różnorodnością wykorzystywanych środków komunikacyjnych mogą poszczycić się Klucze i w mniejszym stopniu Sawin. Natomiast w Łomiankach kampania reklamowa była  prowadzona jedynie w oparciu o prasę lokalną, a zdaniem części badanych z tej gminy, „w ogóle jej nie było”.


Bezpośrednią konsekwencją intensywności i różnorodności zastosowanych środków komunikacyjnych był oddźwięk społeczny, z jakim spotkały się działania gminy na rzecz powołania spółdzielni. W Łomiankach, co logiczne, większość wypowiedzi wskazywała na brak wiedzy o takiej informacji zarówno wśród lokalnej społeczności jak i osób niepełnosprawnych. Zupełnie odwrotnie było w takich gminach jak Sawin, Morąg czy Klucze, gdzie jednoznacznie pozytywnie inicjatywa została przyjęta w obu środowiskach. Bardziej złożoną sytuację zaobserwowaliśmy w Pcimiu, Stoczku Łukowskim i Jastrzębiu –Mirowie, gdzie zarówno zainteresowanie środowisk lokalnych było umiarkowane a nawet negatywne, jak w Jastrzębiu – Mirowie, gdzie „pukali się w czoło”, jak zróżnicowane były reakcje niepełnosprawnych, badani opisywali je takimi pojęciami jak „sceptyczne” (Pcim), „słabe” (Jastrząb- Mirów), „niewielkie” (Stoczek Łukowski) przy jednoczesnym wskazywaniu „zainteresowania”, (Stoczek Łukowski), „nadziei na pracę” (Jastrząb-Mirów). 


Można sądzić, po analizie otrzymanych informacji, że większość gmin nie wykorzystała w dostatecznym stopniu siły perswazyjnej leżącej w środkach nowoczesnej komunikacji. W efekcie część środowisk lokalnych, stanowiących jednak mniejszość, ambiwalentnie podeszła do gminnej inicjatywy, zarówno jeśli idzie o pełnosprawnych jak i niepełnosprawnych.

Współpraca Gminy z innymi instytucjami przy tworzeniu spółdzielni
Jak już wcześniej wspominaliśmy, tworzenie spółdzielni socjalnej dla niepełnosprawnych to działalności w pewnym stopniu prekursorka. Gmina ma więc prawo wielu kwestii z tym związanych nie wiedzieć. Może to być działanie realizowane metodą „prób i błędów”. Chcieliśmy dowiedzieć się, czy aby zoptymalizować własne działania i nie tracić energii na błędy, gmina zwróciła się z prośbą o pomoc do różnych instytucji (pyt. 11), a także jakie inne podmioty zaprosiła do udziału w projekcie (pyt.12).

W odniesieniu do pierwszego z pytań widać, że nieliczne gminy wykazały się w tym zakresie inicjatywą. Ta wyjątkowa sytuacje wyraźnie uwidacznia się w Kluczach, gdzie respondenci wymienili cały katalog różnych podmiotów zaproszonych do współpracy. Znalazły się tam m.in. Starostwo, PUP, WUP, CIS, IKAP, PCPR, Stowarzyszenie KLUCZ, Spółdzielnia socjalna Gorliczanka z Gorlic itp. Część gmin: Sawin, Czarna Białostocka, Stoczek Łukowski poprzestała – zdaniem badanych – na lokalnych przedsiębiorcach, Kościele, ewentualnie pojedynczych lokalnych stowarzyszeniach. Wreszcie w Łomiankach, Pcimiu, Jastęrzbiu-Mirowie dominuje przekonanie, że gmina do nikogo nie zwracała się z zaproszeniem do współpracy.

Dominującą właściwością odpowiedzi na drugie z postawionych pytań, są występujące niemal we wszystkich gminach zwroty: „nie wiem” lub „do nikogo”. W krańcowej postaci ten typ odpowiedzi uwidocznił się w Łomiankach i Jastrzębiu –Mirowie. Tam zaś, gdzie gminy deklarowały włączanie różnych podmiotów we wsparcie dla utworzenia spółdzielni, widzimy, że katalog owych instytucji był powtórzeniem tych wymienionych w odpowiedziach na pierwsze z pytań. Faktycznie więc, z wyjątkiem Kluczy, brakuje w odpowiedziach jasnych stwierdzeń mówiących o instytucjach, które, poza gminą – wspierały działania na rzecz powstania spółdzielni. Jest to zrozumiałe, i jak sądzimy, wynika ze stosunku gminy do idei powołania spółdzielni. Wprawdzie do momentu przeprowadzenia badań w żadnej z opisywanych gmin spółdzielnia nie powstała, to w świetle dotychczasowych analiz, dziwnym wydaje się fakt, że przede wszystkim w Kluczach, a w mniejszym stopniu w Czarnej Białostockiej, Stoczku Łukowskim i Sawinie spółdzielnie jeszcze nie powstały. Innymi słowy, tam gdzie gmina idee spółdzielni rzeczywiście chciała wcielić w życie tam tez obserwujemy szerszy zakres próśb o wsparcie i większy udział instytucji zewnętrznych w budowaniu spółdzielni. Tam zaś, gdzie pomysł na spółdzielni był jedną z wielu idei przewijających się po urzędniczych biurkach, tam nie było żadnego uzasadnienia dla angażowania podmiotów zewnętrznych. Bo cóż znaczy kierować apel o wsparcie do „ludzi i mieszkańców”, tak jak wspominali mieszkańcy Morąga.

Zaangażowanie instytucji gminnych oraz Partnerów projektu w tworzenie spółdzielni

Jak pokazały wcześniejsze analizy, poza wyjątkami, zakres współpracy gminy z różnymi podmiotami zewnętrznymi w celu powołania spółdzielni nie był zbyt intensywny. Uzasadnione poznawczo jest podjęcie następnego wątku diagnostycznego, a mianowicie kwestii zaangażowania pracowników gminy (pyt.15), OPSu (pyt. 16) oraz partnerów projektu w działaniach na rzecz utworzenia spółdzielni. Dwa pierwsze pytania były zamknięte i zawierały pięciostopniowe skale, od: „bardzo dobrze” poprzez „raczej dobrze”, „ani dobrze ani źle”, do „raczej źle, na „zdecydowanie źle” skończywszy. Trzecie z pytań, wieloelementowe zawierało wykaz partnerów oraz skalę ocen ich zaangażowania: od „duża pomoc ” poprzez „średnia pomoc”, „mała pomoc”, do „brak pomocy”. Respondenci proszeni byli o wystawienie stosownej oceny każdego z partnerów. Otrzymane wyniki przedstawiają tabela 9 do 18. 

Tabela 9

Jak Pan(i) ocenia zaangażowanie urzędników w Urzędzie Gminy w tworzeniu Spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych?

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	bardzo dobrze
	42
	11,1
	11,1
	11,1

	
	raczej dobrze
	77
	20,4
	20,4
	31,5

	
	ani dobrze ani źle
	45
	11,9
	11,9
	43,4

	
	raczej źle
	11
	2,9
	2,9
	46,3

	
	zdecydowanie źle
	5
	1,3
	1,3
	47,6

	
	nie mam zdania
	125
	33,1
	33,1
	80,7

	
	bd
	73
	19,3
	19,3
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 10


Jak Pan(i) ocenia zaangażowanie pracowników Ośrodka Pomocy Społecznej w tworzeniu Spółdzielni Socjalnej dla osób niepełnosprawnych?

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	bardzo dobrze
	49
	13,0
	13,0
	13,0

	
	raczej dobrze
	81
	21,4
	21,4
	34,4

	
	ani dobrze ani źle
	40
	10,6
	10,6
	45,0

	
	raczej źle
	3
	,8
	,8
	45,8

	
	zdecydowanie źle
	6
	1,6
	1,6
	47,4

	
	nie mam zdania
	126
	33,3
	33,3
	80,7

	
	bd
	73
	19,3
	19,3
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Jak pokazuje tabela 9 rozkład ocen zaangażowania urzędników układa się w dwie niemal równoliczne grupy. Po około jedna trzecia badanych wystawia ocenę pozytywną jak też „nie ma zdania. Warto przy tym zauważyć, że wśród tych, którzy wystawiają ocenę co najmniej pozytywną trzecia część, to ci którzy że zaangażowanie pracowników było „bardzo dobre. Ocen negatywnych było stosunkowo niewiele (4,2%).


Podobny rozkład ocen (tabela 10) widzimy w przypadku pracowników OPSów. Dwie równoliczne grupy tworzą badani wystawiający oceny pozytywne i ci nie mający zdania. 


Komentując otrzymane wyniki nasuwa się oczywiste pytanie, jak to się stało, że tak wysoki poziom zaangażowania pracowników gminy i OPSów nie zaowocował powstaniem spółdzielni? Być może zdecydowały o tym inne przyczyny, wśród których dokładniej przyjrzymy się oceną wsparcia udzielanego gminie przez Partnerów projektu oraz samych badanych.

Tabele od 11 do 19 przedstawiają odpowiedzi na pytanie o ocenę zaangażowania Partnerów projektu (pyt.17) wystawiane przez respondentów. Było to pytanie zamknięte składające się zeskali ocen od „duże zaangażowanie i pomoc”, poprzez „średnie zaangażowanie i pomoc”, ”małe zaangażowanie i pomoc” na „brak pomocy i zainteresowania” skończywszy.

Tabela 11

17.1. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - PFRON

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	77
	20,4
	20,4
	20,4

	
	średnia pomoc
	25
	6,6
	6,6
	27,0

	
	mała pomoc
	10
	2,6
	2,6
	29,6

	
	brak pomocy
	6
	1,6
	1,6
	31,2

	
	nie wiem
	73
	19,3
	19,3
	50,5

	
	bd
	187
	49,5
	49,5
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 12

17.2. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - KZRSI i SN

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	Duża pomoc
	38
	10,1
	10,1
	10,1

	
	średnia pomoc
	26
	6,9
	6,9
	16,9

	
	Mała pomoc
	12
	3,2
	3,2
	20,1

	
	Brak pomocy
	7
	1,9
	1,9
	22,0

	
	nie wiem
	97
	25,7
	25,7
	47,6

	
	bd
	198
	52,4
	52,4
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 13

Tabela 17.3. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - CIOP

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	10
	2,6
	2,6
	2,6

	
	średnia pomoc
	19
	5,0
	5,0
	7,7

	
	mała pomoc
	18
	4,8
	4,8
	12,4

	
	brak pomocy
	9
	2,4
	2,4
	14,8

	
	nie wiem
	107
	28,3
	28,3
	43,1

	
	bd
	215
	56,9
	56,9
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 14
17.4. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - APS

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	25
	6,6
	6,6
	6,6

	
	średnia pomoc
	21
	5,6
	5,6
	12,2

	
	mała pomoc
	13
	3,4
	3,4
	15,6

	
	brak pomocy
	7
	1,9
	1,9
	17,5

	
	nie wiem
	100
	26,5
	26,5
	43,9

	
	bd
	212
	56,1
	56,1
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 15
17.5. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - KIGR

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	28
	7,4
	7,4
	7,4

	
	średnia pomoc
	20
	5,3
	5,3
	12,7

	
	mała pomoc
	18
	4,8
	4,8
	17,5

	
	brak pomocy
	8
	2,1
	2,1
	19,6

	
	nie wiem
	100
	26,5
	26,5
	46,0

	
	bd
	204
	54,0
	54,0
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 16

17.6. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - Związek Gmin Wiejskich

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	31
	8,2
	8,2
	8,2

	
	średnia pomoc
	12
	3,2
	3,2
	11,4

	
	mała pomoc
	16
	4,2
	4,2
	15,6

	
	brak pomocy
	13
	3,4
	3,4
	19,0

	
	nie wiem
	96
	25,4
	25,4
	44,4

	
	bd
	210
	55,6
	55,6
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 17
17.7. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - PFON

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	39
	10,3
	10,3
	10,3

	
	średnia pomoc
	32
	8,5
	8,5
	18,8

	
	mała pomoc
	12
	3,2
	3,2
	22,0

	
	brak pomocy
	6
	1,6
	1,6
	23,5

	
	nie wiem
	94
	24,9
	24,9
	48,4

	
	bd
	195
	51,6
	51,6
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 18

17.8. Jak oceniłby/oceniłaby Pan(i) zaangażowanie - Fundacja Promocji Gmin Polskich

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	duża pomoc
	24
	6,3
	6,4
	6,4

	
	średnia pomoc
	16
	4,2
	4,2
	10,6

	
	mała pomoc
	16
	4,2
	4,2
	14,9

	
	brak pomocy
	9
	2,4
	2,4
	17,2

	
	nie wiem
	103
	27,2
	27,3
	44,6

	
	bd
	209
	55,3
	55,4
	100,0

	
	Ogółem
	377
	99,7
	100,0
	

	Braki danych
	Systemowe braki danych
	1
	,3
	
	

	Ogółem
	378
	100,0
	
	


Analiza oceny zaangażowania Partnerów projektu pokazuje, że liderem, zdecydowanie wyprzedzającym pozostałych partnerów jest PFRON, bowiem czwarta część badanych sądzi, że świadczył „dużą”, a 6,6%, że co najmniej ”średnią pomoc”. Bardzo mało osób (1,6%) uważa, że ze strony tej instytucji był „brak pomocy”. 


Następną w kolejności instytucją ciesząca się pozytywną opinią badanych jest PFON, jednak ocen pozytywnych (18,8%) otrzymał wyraźnie mniej niż PFRON. Niewiele gorzej wypada KZRSI, który ze wskazaniem 17% zajmuje trzecie miejsce. KIGR, APS i ZGW to instytucje, które otrzymały zbliżony do siebie odsetek wskazań pozytywnych zawierający się w przedziale od 12,7% do 11,4%. Najmniej ocen pozytywnych – w porównaniu do pozostałych instytucji - otrzymały FPGP i CIOP. Przy czym druga z tych instytucji z odsetkiem wskazań pozytywnych na poziomie 7,6%, a negatywnych 7,2% jest zdecydowanym outsiderem. Ogólnie mówiąc, wszyscy Partnerzy otrzymali stosunkowo niskie oceny odnośnie wsparcia świadczonego przy zakładaniu spółdzielni. 

Stosunek do inicjatywy utworzenia spółdzielni

Ostatni problem, który podejmujemy w niniejszej analizie dotyczy samych badanych i odnosi się do kwestii ich zaangażowania w budowanie spółdzielni (pyt.21) form tego zaangażowania (pyt.22) oraz wiary w sens powołania takiej spółdzielni (pyt.19 i 20). Pytanie 19, 20 i 21 miały charakter zamknięty i zawierały trzy możliwości odpowiedzi „tak”, „nie” , „trudno powiedzieć”. Natomiast pyt. 22 było otwarte. 

Tabela 19

21. Czy był(a) Pan(i) w jakiś sposób zaangażowany(a) w tworzenie Spółdzielni Socjalnej w waszej gminie?

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	Tak
	38
	10,1
	10,1
	10,1

	
	Nie
	217
	57,4
	57,4
	67,5

	
	trudno powiedzieć
	61
	16,1
	16,1
	83,6

	
	bd
	62
	16,4
	16,4
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Kiedy spojrzymy na zaangażowanie badanych (tabela 19), to zobaczymy, że zaledwie jedna dziesiąta z nich składa deklaracje pozytywne. Zdecydowana większość (57%) udzieliła odpowiedzi negatywnych. I jeżeli teraz porównamy poziom deklaracji pozytywnych badanych z oceną aktywności partnerów to rzuca się w oczy pewien paradoksem, albo inaczej mówiąc niespójność odpowiedzi, bowiem niezaangażowani respondenci oceniają zaangażowanie instytucji wspierających tworzenie spółdzielni. Można więc pytać, na jakiej podstawie oceniali badani stopień zaangażowania, skoro nie będąc zaangażowanymi, niewiele wiedzieli o tym, co w projekcie się dzieje. W wielu wypowiedziach, przy okazji różnych pytań otwartych, pojawiały się treści jednoznacznie mówiące o tym, że badani nie słyszeli o takiej inicjatywie jak powołanie spółdzielni. Być może mamy odczyniania ze zjawiskiem przesunięcia winy, procesem polegającym na tym własny brak aktywności przenosi się na obiekt zewnętrzny, w tym przypadku partnerów Projektu. 

Lektura form owego zaangażowania, ujawnia, że (1) niewielu respondentów odpowiedziało na to pytanie, (2) wymienione w odpowiedziach formy były treściowo bardzo ubogie i ogólnikowe. Do częściej wspominanych form aktywności należy zaliczyć „udział w szkoleniach” (Łomianki, Czarna Białostocka, Klucze), „prace merytoryczne” np. „lektura ustawy”, „prowadzenie dokumentacji projektu” (Klucze) były też i takie wypowiedzi jak „wsparcie duchowe” czy „modlitwa” (Jastrząb-Mirów).

Tabela 19

Czy wierzył(a) Pan(i) w sens założenia Spółdzielni Socjalnej dla osób niepełnosprawnych gminie?

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	Tak
	181
	47,9
	47,9
	47,9

	
	Nie
	18
	4,8
	4,8
	52,6

	
	nie mam zdania
	119
	31,5
	31,5
	84,1


	
	Bd
	60
	15,9
	15,9
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Tabela 20


20. Jeśli tak, to czy pomimo niepowodzenia nadal wierzy Pan(i) w sens tej inicjatywy?

	
	Częstość
	Procent
	Procent ważnych
	Procent skumulowany

	Ważne
	tak
	157
	41,5
	41,5
	41,5

	
	nie
	21
	5,6
	5,6
	47,1


	
	trudno powiedzieć
	102
	27,0
	27,0
	74,1

	
	bd
	98
	25,9
	25,9
	100,0

	
	Ogółem
	378
	100,0
	100,0
	


Pomimo nikłego zaangażowania w realizacje projektu , blisko połowa badanych (tab.19) wierzy w jego sens i to pomimo niepowodzenia (tab.20) podjętych działań. 

Zakończenie
Przedstawione w pracy informacji oparte są na socjologicznych badaniach ankietowych zrealizowanych na próbie 378 osób, mieszkańców ośmiu gmin biorących udział w projekcie. Badanymi są w większości kobiety, w różnym wieku, o względnie wysokim poziomie wykształcenia i dobrej sytuacji materialnej. Słabo zaangażowanie społecznie jednakże z pewnym potencjałem innowacyjności. 


Podstawowym celem badań było poszukiwanie przyczyn niepowodzenia działań zmierzających do powołania spółdzielni socjalnej dla osób niepełnosprawnych. W związku z tym poruszano cały szereg zagadnień, które wiążą się , w mniejszym lub większym stopniu, z zasadniczym problemem badań. 


Ogólnie traktując otrzymane wyniki widać, że nie budują wyraźnego, jednoznacznego obrazu. Z jednej strony, gminy dysponują szeroko rozumianymi możliwościami, z drugiej zaś strony, możliwości te nie zostały należycie wykorzystane. Nie chcemy jednak wszystkich gmin traktować jednoznacznie, choć faktycznie do czasu realizacji badań, w żadnej z nich nie powstała spółdzielnia, rysują się między nimi dosyć wyraźne różnice, sugerujące, że pewne gminy już w momencie zainicjowania projektu, ustawiły się na przegranej pozycji, nie przywiązując szczególnej wagi do zrealizowania celu projektu, jest to o tyle zaskakujące, że udział w projekcie miał charakter dobrowolny, a poszczególne gminy zostały zaklasyfikowane w efekcie żmudnych procedur selekcyjnych. Informuje nas o tym cały szereg szczegółowych konstatacji, zarówno z badania pierwszego jak i obecnego. W odniesieniu do innych gmin mamy zgoła odmienne refleksje, dziwi nas fakt nie powstania spółdzielni. Wszystkie dane empiryczne jednoznacznie wskazywały lub wskazują na zaawansowany stan prac nad powołaniem spółdzielni. 


Pojawia się więc zasadnicze pytanie, czy wobec faktu nie osiągnięcia celu przez większość gmin, projekt poniósł porażkę? Wydaje się, że nie. Że nawet w tych gminach, gdzie akcja informacyjna miało bardzo skromny zakres, a podjęte faktyczne działania, nie wykraczały poza elementarny zakres, pewien efekt społeczny nastąpi, jeśli nie natychmiast, to kiedyś, po pewnym czasie. Mamy nadzieję, że przynajmniej na minimalnym poziomie uruchomiony został proces kształtowania świadomości społecznej w odniesieniu do osób niepełnosprawnych. Musimy pamiętać, że troska o niepełnosprawnych w postaci konkretnych działań, nie jest żadnym przywilejem osób niepełnosprawnych, to niezbywalny obowiązek tej części społeczeństwa, która mieni się pełnosprawną.

Olga Kotowska

Założenia do modelu spółdzielczości socjalnej w projekcie EFS IW-EQUAL PRR „Kluczowa rola gmin w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych”.


Aby odpowiedzieć na pytanie, jakie powinny być założenia modelu spółdzielczości socjalnej trzeba zdać sobie sprawę z tego, czym w istocie spółdzielnie socjalne są, jakie cechy można wymienić jako dla nich konstytutywne, jakie warunki powinny być spełnione by można było doprowadzić do ich powstania, jakie czynniki zewnętrzne mogą przyczynić się do ich rozwoju, jak i skąd czerpać wzorce do ich tworzenia.


Spółdzielnie socjalne są obok: Zakładów Aktywności Zawodowej, Zakładów Pracy Chronionej, Spółdzielni Inwalidów i Niewidomych, oraz Center Integracji Społecznej, instytucjami pozwalającymi na prowadzenie aktywnej polityki społecznej zgodnie z zasadami ekonomii społecznej. Oznacza to traktowanie celów społecznych co najmniej równorzędnie z celami ekonomicznymi. 


Głównymi cechami charakterystycznymi dla podmiotów tak rozumianej i realizowanej gospodarki, (znajdujemy te przymioty także w spółdzielniach), są: dobrowolne i otwarte członkostwo, demokratyczna kontrola członkowska, ekonomiczne uczestnictwo członków, autonomia i niezależność podmiotów od organizacji i organów zewnętrznych, możliwości zdobywania wiedzy poprzez proces kształcenia, szkolenia, informacje dla członków organizacji, otwartość na współpracę z innymi podmiotami oraz troska o społeczność lokalną. 


Spółdzielnie są podmiotami innowacyjnymi, o charakterze wspólnotowym, wzmacniającymi więzi społeczne. Ich zalety sprawiają, że w Unii Europejskiej istnieje 132.000 spółdzielni, w których zatrudnia się 2,3 mln osób. Szacuje się, że około 83,5 mln ludzi związanych jest z szeroko pojętą działalnością spółdzielni.


Spółdzielnie socjalne można określić mianem firm społecznych, o rynkowej orientacji, uwzględniających potrzeby zatrudnieniowe osób o słabej „zatrudnialności” i niskich kwalifikacjach. Tworzą one dla takich osób formy tymczasowego i stałego zatrudnienia. Dla jednych członkostwo w spółdzielni będzie tylko etapem przejściowym, dla innych być może jedyną szansą, aby móc pracować.


Za główne cele omawianych podmiotów uznaje się: reintegrację z rynkiem pracy osób niepełnosprawnych, długotrwale bezrobotnych, zagrożonych lub dotkniętych wykluczeniem społecznym (osoby uzależnione, byli więźniowie, młodzież, która przerwała obowiązek szkolny) i w ten sposób ograniczenie bezrobocia i marginalizacji społecznej, a także realizację potrzeb społeczności lokalnych w zakresie produkcji dóbr i usług, pełnienia roli tymczasowych rynków pracy - etapu przejścia do otwartego rynku pracy, oraz produkcję dóbr i usług wymagających ekstensywnego zatrudnienia.


Przy czym reintegrację definiuje się w rozumieniu art. 4 punktu 4. Ustawy o zatrudnieniu socjalnym, z dnia 13 czerwca 2003 r., jako: „działania, w tym również o charakterze samopomocowym, mające na celu odbudowanie i podtrzymanie u osoby uczestniczącej w zajęciach w centrum integracji społecznej, klubie integracji społecznej lub zatrudnionej u pracodawcy, umiejętności uczestniczenia w życiu społeczności lokalnej i pełnienia ról społecznych w miejscu pracy, zamieszkania lub pobytu”.


Poprzez realizację powyżej wskazanych zadań wzmacnia się poczucie odpowiedzialności społecznej na szczeblu lokalnym, a także uczy zauważania i budowania poczucia własnej wartości osoby, jako pracownika zakorzenionego w lokalności.


Spółdzielczość socjalna jest także sposobem realizacji aktywnej polityki społecznej, która bardziej niż„rozdaje pieniądze”, motywuje i tworzy szanse dla tych, którzy z różnych przyczyn nie potrafią odnaleźć się na konkurencyjnym, wymagającym, otwartym rynku pracy.
Jednocześnie jednak podmioty te mogą prowadzić działalność gospodarczą, a więc ich otoczenie i formy działalności muszą być dostosowane do reguł panujących na wolnym rynku. Najważniejszą charakterystyką spółdzielni socjalnej jest przede wszystkim realizowanie w praktyce kompromisu pomiędzy wymogami rynku, a potrzebami swoich pracowników - członków.


Anna Monika Kruk w pracy pt.: Efektywność społeczno-ekonomiczna zatrudnienia osób niepełnosprawnych w spółdzielniach socjalnych i organizacjach komercyjnych, przedstawiła analizę podobieństw i różnic pomiędzy spółdzielniami socjalnymi a przedsiębiorstwami komercyjnymi. Jako podobieństwa wymienia:

- podobną formę organizacyjną – przedsiębiorstwa,

- zbliżone zasady gospodarki finansowej,

- możliwość organizowania działalności i kierowania jednostką w zbliżony sposób,

- analogiczne zasady organizowania polityki kadrowej,

- podobne motywy postępowania w trosce o rozwój jednostki, spowodowane: w spółdzielni posiadaniem udziałów, a w przedsiębiorstwie np. posiadaniem akcji,

- regulację sposobu zatrudniania osób niepełnosprawnych poprzez te same akty prawne,

- możliwość wprowadzania zmiany postaci formy organizacyjnej dokonywanej w drodze przekształceń czy kooperacji,

- oba typy instytucji funkcjonują na rynku, muszą pozyskiwać klientów/ odbiorców usług.


W zakresie różnic, w cytowanej publikacji autorka wymienia:

- odmienne priorytety przy organizowaniu i funkcjonowaniu, w przypadku przedsiębiorstw – dominują cele komercyjne, a w spółdzielniach socjalnych priorytetem są cele społeczne,

- wyższe koszty pracy, przy niższej efektywności w spółdzielniach socjalnych,

- działalność podmiotów socjalnych w większym stopniu pochodzi ze środków zewnętrznych, co jest pomocne szczególnie na początku drogi organizacyjnej,

- odmienny typ rekrutacji pracowników,

- inne regulacje prawne w zakresie organizacji pracy osób niepełnosprawnych,

- w spółdzielniach ma miejsce dominacja kapitału udziałowego, w przypadku przedsiębiorstw kapitał może być bardziej zdywersyfikowany.


W Polsce idea spółdzielczości zapisała niejedną chlubną kartę. Niestety prawie półwieczna zmiana ustrojowa zmieniła wiele w spojrzeniu na tę cenną ideę. Teraz stoimy przed szansą by na nowo zbudować system, do którego spółdzielnie socjalne wpiszą się jako trwały i znaczący element gospodarowania, wzmacniania i ożywiania struktur lokalnych.  Aby to było możliwe konieczne jest by powstawały kolejne spółdzielnie socjalne, w klimacie współpracy i wsparcia uzyskiwanego od najbliższych struktur lokalnych.


Osoby chcące założyć spółdzielnię socjalną muszą posiadać zaświadczenia, które wydają: osobom bezrobotnym - Powiatowe Urzędy Pracy, osobom niepełnosprawnym – Powiatowe Centra Pomocy Rodzinie (PCPR), pozostałym – Centra Integracji Społecznej, tzw. (CIS).


Liczba założycieli spółdzielni socjalnej nie może być mniejsza niż pięć i większa niż pięćdziesiąt członków (art.5.1), za wyjątkiem spółdzielni powstałej w wyniku przekształcenia spółdzielni inwalidów lub spółdzielni niewidomych.


Do osób uprawnionych do podjęcia działalności w formie spółdzielni socjalnej należą: osoby bezrobotne (w rozumieniu art.2 ust. 1 pkt 2 Ustawy z dnia 20 kwietnia 2004r. o promocji zatrudnienia i instytucjach rynku pracy, Dz. U. Nr 99, poz. 1001, z późn. zm.), osoby zwolnione z zakładów karnych mające trudności w integracji ze środowiskiem oraz uchodźcy realizujący indywidualny program reintegracji, (art. 1 ust. 2 pkt 1-4, 6 i 7 Ustawy z dnia 13 czerwca 2003r o zatrudnieniu socjalnym, Dz. U. Nr 122,poz/1143, z późn. zm.), osoby niepełnosprawne (w rozumieniu Ustawy z dnia 27 sierpnia 1997r. O rehabilitacji zawodowej i społecznej oraz zatrudnianiu osób niepełnosprawnych, Dz. U. Nr 123, poz. 776, z późn. zm. ), które posiadają pełną zdolność do czynności prawnych.


 Przedmiotem działalności spółdzielni socjalnej jest prowadzenie wspólnego przedsiębiorstwa w oparciu o osobistą pracę członków. Struktura i właściwości charakteryzujące spółdzielnie determinują sposób ich funkcjonowania oraz sposób zarządzania nimi.


Nie można zapominać o zagrożeniach, które stoją przed spółdzielczością socjalną. Jako najważniejsze z nich wymienić można: wzrost konkurencyjności w zakresie wykonywanej działalności – zwłaszcza ze strony dużych konsorcjów gospodarczych, niski poziom kwalifikacji pracowników, a także ich trudności w relacjach społecznych (często są to osoby z bagażem trudnych doświadczeń życiowych), niewielką planowaną liczbę utworzenia tego typ placówek, a co za tym idzie małą skuteczność lobbystyczną tego grona, także w kwestii uregulowań prawnych.


Chociaż model spółdzielczości socjalnej jest sposobem realizacji walki z wykluczeniem społecznym, czyli jednym z głównych zadań wymienionych w Narodowej Strategii Integracji Społecznej, oraz sprecyzowany został w Krajowym Planie Działania na rzecz Integracji Społecznej, (przyjętym przez Radę Ministrów 21 września 2004), to aby założenia te móc praktycznie zrealizować potrzebny jest jeszcze przyjazny klimat do realizowania tego typu inicjatyw.


Jednym z elementów tworzenia klimatu sprzyjającemu spółdzielczości socjalnej skierowanej do osób niepełnosprawnych jest program Polityki na rzecz osób Niepełnosprawnych stworzony w myśl ustalonych i zatwierdzonych przez Organizacje Narodów Zjednoczonych, Standardów Zasad Wy​równywania Szans „Agendą 22”. Mottem przewodnim wymienionych dokumentów jest: „wszyscy obywatele są równi pod względem praw i udziału w życiu społecznym”. 


Realizacja powyższego zadania staje się możliwa, między innymi, dzięki pomocy środków finansowych pochodzących głównie z Unii Europejskiej, z Europejskiego Funduszu Społecznego, a w szczególności Inicjatywy Wspólnotowej EQUAL. Odkrywanie i rozwijanie potencjału w zakresie aktywizacji społeczno-zawodowej tych osób, które są zagrożone trwałym społecznym wykluczeniem staje się rzeczywistością. Na szczególną uwagę i objęcie pomocą zasługują osoby niepełnosprawne z terenów wiejskich i małomiasteczkowych. Do nich właśnie skierowany jest projekt „Kluczowa rola gminy w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych”. 


W wyniku jego realizacji planuje się powołanie Partnerskiego Ośrodka Wsparcia Spółdzielni Socjalnych Osób Niepełnosprawnych. Jego pracownicy będą świadczyć profesjonalne usługi doradcze w sferze prawnej, marketingowej, organizacyjnej, finansowej oraz podatkowej, dla osób niepełnosprawnych, zainteresowanych pracą w spółdzielniach i ich rozwojem.


Ogólnym celem Partnerstwa na rzecz Rozwoju (PnrR) i projektu „Kluczowa rola gminy w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych” jest aktywizacja gmin i lokalnych organizacji społecznych w celu wdrożenia modelu spółdzielni socjalnej osób niepełnosprawnych, przy aktywnym udziale lub choćby pod auspicjami gmin. 


Celem projektu jest jednoczesne utworzenie systemu wsparcia tych spółdzielni od momentu rekrutacji członków, poprzez proces ich powstawania, aż do momentu uruchomienia ich działalności i zapewnienia trwałego funkcjonowania. A więc opieka i monitorowanie najtrudniejszego momentu startu, organizowania się i rozpoczynania działalności.


Nie będzie to możliwe, a na pewno byłoby trudne, bez pozyskania przychylności i aktywnego wsparcia dla spółdzielni ze strony miejscowych struktur samorządowych, a więc gminnych. 


Jak pokazują dotychczasowe doświadczenia system wsparcia aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych w Polsce kończy się na poziomie powiatu. Innowacyjność Projektu polega na zaangażowaniu samorządu gminnego. Uzasadnieniem takiego podejścia jest bezpośredni, potencjalny, wgląd samorządów gminnych w sytuację miejscowych osób niepełnosprawnych i stosunkowo najlepsze rozpoznanie problemów osób zagrożonych wykluczeniem społecznym.


Choć można powiedzieć, że aktywizacja zawodowa niepełnosprawnych nie leży bezpośrednio w kompetencjach gmin, to w ich najgłębiej pojętym interesie jest zmniejszenie bezrobocia i rozmiarów wykluczenia społecznego w środowisku lokalnym, jak również zmniejszenia kosztów opieki społecznej. Część środowiska samorządowego oczekiwałaby wsparcia ze strony programów rządowych dla swojego zaangażowania w aktywizację zawodową osób niepełnosprawnych czy też spółdzielczości socjalnej.


Innym argumentem za zaangażowaniem gmin jest możliwość bezpośredniego dotarcia do potencjalnych beneficjentów. Nie stanowi to istotnej bariery, tak jak ma to miejsce w przypadku administracji powiatu. Gmina, w odróżnieniu od powiatu, jest również kompetentna w zakresie spraw gospodarczych. Dlatego właśnie ma potencjał do inicjowania i wspomagania przedsięwzięć mających charakter gospodarczy. Dzięki powyższym cechom w sposób najbardziej efektywny może uczestniczyć we współtworzeniu gospodarki społecznej.


Włączenie gmin w proces tworzenia spółdzielni socjalnych, pozwoli na polepszenie stanu gospodarki z jednej strony, a z drugiej na zmniejszenie obciążeń gminy z tytułu pomocy socjalnej dla najuboższych mieszkańców, gdyż zmniejszeniu ulegnie liczba bezrobotnych, a spółdzielnie generować będą zyski, od których podatki zasilą budżet gminy.


Kontrargumentem może być fakt pominięcia w ustawie o samorządzie gminnym zadań z zakresu przeciwdziałania bezrobociu, a co za tym idzie brak środków finansowych na realizację wskazanych zadań. Trzeba jednak pamiętać, że oprócz środków finansowych, struktury samorządowe dysponują różnorodnym majątkiem, np. gruntami, urządzeniami lub obiektami, które mogą zostać użyczone na potrzeby spółdzielni. Wkład gminy w utworzenie spółdzielni może mieć więc postać rzeczową. Stanowić to powinno dodatkową zachętę dla gmin, szczególnie ubogich.


Gminy mogą także zlecać spółdzielniom, określone zadania w zakresie m.in. pomocy społecznej czy ochrony środowiska. 
Spółdzielnia socjalna może występować w otwartym konkursie ofert. Na mocy Ustawy o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie z dnia 24 kwietnia 2003r. ( Dz. U. Nr. 96, poz.873, z późn. zm.) odbywa się zlecanie oraz powierzanie zadań publicznych. W związku z tym spółdzielnia socjalna może otrzymać środki od samorządu na realizację określonego zadania.


Podmioty te mogą także prowadzić działalność społecznie użyteczną w sferze zadań publicznych określonych w Ustawie z dnia 24 kwietnia 2003 r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie. Sfera tych zadań (określona w art. 4 wskazanej wyżej ustawy), obejmuje m.in. pomoc społeczną, działalność charytatywną, ochronę i promocję zdrowia, działania na rzecz osób niepełnosprawnych, promocję zatrudnienia i aktywizację zawodowa, czy też działalność wspomagającą rozwój wspólnot i społeczności lokalnych.


Członkowie spółdzielni socjalnej, zgodnie z art. 8 cytowanej Ustawy.., mogą podejmować, jako statutową działalność odpłatną, inicjatywy w zakresie społecznej i zawodowej reintegracji oraz działalność społeczną i oświatowo- kulturalną na rzecz swoich członków oraz ich środowiska lokalnego. Dochód z nich otrzymywany może służyć tylko realizacji zadań należących do sfery zadań publicznych lub celów statutowych. Przywilej powyższy wiąże się też z obowiązkiem rachunkowego wyodrębnienia tych form działalności w stopniu umożliwiającym określenie przychodów, kosztów i wyników, z uwzględnieniem przepisów o rachunkowości.


Podmioty te mogą także zostać zwolnione z płacenia podatków lokalnych. Istnieje szereg instrumentów pozwalających stworzyć przyjazne otoczenie dla organizowanych, przez osoby bezrobotne, spółdzielni socjalnych.


A jednak ich tworzenie na słabo rozwiniętych obszarach wiejskich, o niewielkim zaludnieniu i rozproszonej zabudowie, wymaga współpracy międzygminnej, połączenia zasobów i możliwości sąsiadujących gmin.


Taka współpraca i promowanie idei oraz informowanie na szeroką skalę o potencjale wynikającym ze spółdzielczości, umożliwi lepszy rozwój tych instytucji dzięki wzajemnemu dzieleniu doświadczeń, zasobów, odpowiedzialności i podjętych ryzyk. Wiązać się będzie za pewne także z trwalszym funkcjonowaniem powołanych do życia podmiotów i partnerstw.


W opinii Michała Boniego, osoby niepełnosprawne to w gminie zdecydowanie niewykorzystany potencjał. Według szacunków Janusza Sulczewskiego - eksperta w dziedzinie spółdzielczości socjalnej, ok. 10 - 12% osób niepełnosprawnych może znaleźć zatrudnienie w lokalnych spółdzielniach socjalnych.


W podejmowanych działaniach osoby niepełnosprawne powinny w lokalnym samorządzie, mieć swoich stałych, profesjonalnych i odpowiedzialnych partnerów, na przykład w Gminnych Ośrodkach Pomocy Społecznej. Dobrą praktyką w tym zakresie jest przykład gminy Sawin, gdzie lokalna spółdzielnia socjalna powstaje na bazie zastanego Warsztatu Terapii Zajęciowej.
 Innym jest gmina Klucze, gdzie po​wstał gminny Zespół Koordynacyjny do Spraw Pomocy Osobom Niepełnosprawnym. „Władze gminy przyczyniły się do utwo​rzenia około 50 stanowisk pracy dla osób niepełnosprawnych, wybudowa​no szkołę integracyjną, która się mieści w Kwaśniowie. Powstały warsztaty te​rapii zajęciowej dla 25 uczestników oraz Środowiskowy Dom Samopomocy dla 30 osób z upośledzeniami umysłowymi i chorobami psychicznymi. W ciągu roku jest organizowanych szereg imprez in​tegracyjnych o charakterze sportowym i kulturalnym.”


Cenną pomoc oferuje się także w innych ośrodkach. Na przykład w Czersku osoby, które chcą powołać spółdzielnię socjalną mogą liczyć na pomoc ze strony gminy w zakresie między innymi: doboru profilu działalności, zapewnienia frontu robót, czy doradztwa. Jest to jeden z elementów miejskiego systemu wspierania osób niepełnosprawnych.


Eksperci wielokrotnie zaznaczają, że pomoc merytoryczna niejednokrotnie jest ważniejsza od wsparcia finansowego. Prawo spółdzielcze zezwala, by członkiem spółdzielni była gminna osoba prawna. W czasie szkoleń dotyczących spółdzielczości socjalnej z udziałem osób reprezentujących gminę, urzędy lub instytucje pozarządowe, usilnie wskazuje się na taką możliwość oraz na to, że przystąpienie gminnej osoby prawnej lub organizacji pozarządowej umacnia spółdzielnię na lokalnym rynku.


Bywa też tak, że spółdzielnie socjalne zawierają umowy na rzecz rozwoju przedsiębiorstw społecznych z gminami. W takiej sytuacji stają się źródłem nowych rozwiązań, dzięki którym określone zadania realizowane przez gminę mogą zostać przekazane na rzecz spółdzielni, ku obopólnym korzyściom.


Jednak mimo dobrych praktyk rzeczywistość nie jest aż tak zadowalająca. W środowiskach samorządowych temat spółdzielczości socjalnej, czy ogólnej wiedzy na temat niepełnosprawności pokazują jak wiele jest do zrobienia w tej materii. Badania „Gmino, jaka jesteś?” przeprowadził Pentor Research International na zlecenie PFRON. W ramach projektu przebadano 2117 samorządów gminnych i ponad 5 tys osób niepełnosprawnych.


Okazuje się, że „tylko 10 proc. ankietowanych samorządów gminnych zna liczbę swoich niepełnosprawnych mieszkańców a 95 proc. nie zdobywa informacji o problemach i potrzebach niepełnosprawnych. Jedynie 2 proc. niepełnosprawnych znalazło pracę za pośrednictwem urzędu gminy. Zdecydowana większość gmin nie podejmuje żadnych działań, aby pomóc niepełnosprawnym. Samorządy gminne nie dysponują danymi dotyczącymi tych osób. Marginalizują problemy natury psychologicznej i zdrowotnej – powiedziała Agnieszka Morysińska z Pentor Research International. Badanie pokazało, że 77 proc. niepełnosprawnych pozostawało bez pracy, a samorządy szacowały ich liczbę na 29 proc.
(…) Dlatego też podejmując decyzję o założeniu spółdzielni należałoby skorzystać z systemu szkoleń przygotowujących członków, tak aby uzyskana na szkoleniach wiedza pozwoliła w przyszłości prawidłowo przygotować dokumentację konkursową oraz wykorzystać celową dotację i ją rozliczyć w Ośrodku Wsparcia Spółdzielczości Socjalnej.”


W ramach projektu „Kluczowa rola gminy w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych” także przeprowadzono badanie, w lipcu i sierpniu 2006 roku, pt.: „Niepełnosprawni w opinii społeczności lokalnych.
 Na przykładzie 10 wybranych gmin w Polsce.” Badaniem terenowym objęto ponad 2100 osób.


Otrzymane wyniki wskazują na to, że respondenci bardzo szeroko rozumieją pojęcie niepełnosprawności, ich wiedza ma charakter potoczny, wynika z własnych doświadczeń lub przemyśleń, jakie mają na temat niepełnosprawności.


Przebadana grupa osób trafnie i wnikliwie wskazała na problemy, z którymi borykają się niepełnosprawni na rynku pracy oraz w poszukiwaniu jej. Dominuje opinia, że takim osobom należy pomagać i wspierać ich w zdobywaniu pracy. Najwięcej respondentów można określić jako osoby „przychylne”, najmniej jest osób „obojętnych”.


Jednocześnie jednak z uzyskanych odpowiedzi wynika trudność w szacunkowym określeniu liczby osób niepełnosprawnych. Duża część (około jednej czwartej respondentów) nie próbuje tej wielkości nawet przybliżyć.


Powyższa informacja w połączeniu z faktem, że dwie trzecie badanych nie wie jakie działania w zakresie pomocy osobom niepełnosprawnym podejmowane są przez gminy może sprawić trudność w przekonaniu opinii społecznej o zasadności promowania idei spółdzielczości socjalnej. Może być to także wynikiem tego, że w istocie brak jest inicjatyw integrujących osoby niepełnosprawne z pełnosprawnymi.


W czasie badania i przeprowadzonych wywiadach udało się uzyskać zarówno obraz pozytywnego stosunku społecznego do wskazanej grupy, jak i uwidoczniły się takie obszary, w których powstanie spółdzielni socjalnej może się spotkać ze społeczną niechęcią. Najchętniej respondenci nawiązywaliby z osobami niepełnosprawnymi relacje przelotne. Małżeństwo z osobą niepełnosprawną w opiniach respondentów jest akceptowane na bardzo niskim poziomie. 


Zdaniem badanych opieką i wspieraniem osób niepełnosprawnych powinny zajmować się instytucje i organy państwa (86,6%). Na drugim miejscu z bardzo zbliżonymi odsetkami znalazła się gmina i rodzina. Uzyskane wyniki można wiązać z typem opieki instytucjonalnej, który w Polsce jest dominujący dla omawianych grup społecznych.


Przytoczone informacje wyraźnie wskazują na fakt, że w wielu miejscach Polski istnieją podstawowe luki w świadomości społecznej na temat osób niepełnosprawnych. Aby można było dobrze wykorzystać kapitał społeczny do tworzenia i wspierania spółdzielczości socjalnej, potrzeba przede wszystkim diagnoz lokalnych w tym zakresie. Powinny one dotyczyć grup dyskryminowanych w danym regionie (problemów społecznych, struktury bezrobocia, możliwości inwestycyjnych w zakresie zakładania spółdzielni socjalnych, liczebność grup dyskryminowanych). W ślad za identyfikacją potrzeb lokalnych, powinny pójść działania edukacyjne, pogłębiające społeczną wrażliwość na omawiane kwestie dotyczące beneficjentów spółdzielczości socjalnej. 


Problem braku danych, lub niepełnych informacji dotyczy nie tylko Polski, ale i całej Unii Europejskiej. Europejski Komitet Ekonomiczno Społeczny zaleca by gromadzono i udostępniano dane na temat spółdzielni. Życzeniem przedstawicieli tego ciała doradczego Europejskiego parlamentu jest, aby w bliskiej przyszłości Eurostat i organy krajowe gromadzące dane statystyczne na temat przedsiębiorstw społecznych i podmiotów gospodarki społecznej, nawiązały współpracę, celem umożliwienia klasyfikacji tych danych w oparciu o różne statusy prawne, zgodnie z którymi działają.
 


Główny Urząd Statystyczny prowadzi w ostatnim czasie zintensyfikowane prace w tym zakresie, między innymi nad statystycznym badaniem podmiotów ekonomii społecznej i podmiotów trzeciego sektora, którymi zajmuje się Departament Badań Społecznych. 


Kolejnym krokiem w tworzeniu spółdzielni socjalnej powinno być zapoznanie się z przykładami dobrych praktyk zawartych w poradnikach oraz elementach składowych rezultatu a następnie stworzenie własnego niepowtarzalnego, bo dostosowanego do specyfiki lokalności, planu działania i wprowadzenie w życie proponowanej praktyki.


 Wydaje się, że po tym jak zdiagnozowana zostanie sytuacja dotycząca lokalnej grupy mającej stać się podmiotem spółdzielczości socjalnej na danym obszarze, kluczowy staje się fakt oceny kompetencji tych osób (kwalifikacje, predyspozycje, uwarunkowania psychologiczne, stopień i rodzaj niepełnosprawności itd.). 


Według międzynarodowej Organizacji Pracy rehabilitacja zawodowa niesie w sobie trzy elementy: poradnictwo zawodowe, szkolenia zawodowe, i dopiero na końcu zatrudnienie. Udzielenie diagnozy i skonfrontowanie jej z możliwościami lokalnego rynku pracy, sprawia, że skuteczniej można zidentyfikować czy osoba niepełnosprawna powinna pracować na otwartym czy chronionym rynku pracy, w zakładach gospodarki społecznej, w pełni samodzielnie prowadzić działalność gospodarczą czy też może prowadzić działalność gospodarczą wspomaganą np. przez gminę, albo inny podmiot.


Obecnie brak specjalistów, którzy mogliby się podjąć takiej oceny i świadczyć pomoc w tym zakresie. Wymaga ona bowiem ogromnej interdyscyplinarnej wiedzy teoretycznej, oraz doświadczenia merytorycznego. Cenna byłaby możliwość uzyskania takiej porady w Ośrodku Wsparcia Spółdzielczości Socjalnej. Szczególną rolę do odegrania mają tu programy doradcze dla poszczególnych gmin uwzględnione w lokalnych strategiach rozwoju. To właśnie one zawierają w sobie opis stanu, potrzeb i sposoby realizacji zadań dostosowane do lokalnej sytuacji.


Jak zostało to wskazane już wcześniej spółdzielnie socjalne są podmiotami rynku, a więc muszą zostać utworzone i tak mieć zaplanowany profil działania, aby faktycznie mogły przynosić profity swoim członkom. W istocie chodzi przecież o to, by zasady, na jakich działać będzie spółdzielnia społeczna, pozwoliły na uświadomienie sobie godności pracy, na włączenie się członków spółdzielni do zarządzania swoim zakładem pracy, podjęcie odpowiedzialności za swój los. Można powiedzieć, że utworzenie spółdzielni socjalnej jest tylko pierwszym etapem w procesie upodmiotowienia (empowerment) grup „słabszych rynkowo”. 


W publikacjach specjalistycznych podkreśla się fakt, że nawet najlepiej zaplanowana spółdzielnia socjalna nie okaże się inicjatywą trwała i skuteczną, o ile przy jej powstawaniu nie powiąże się działalności jej członków z niszami rynkowymi, a także możliwościami jakie niesie z sobą rozwój nowoczesnych technologii i pracy na odległość. Ich zdefiniowanie i wykorzystanie powinno mieć miejsce przede wszystkim na poziomie lokalnym
 Wprowadzenie elastycznego czasu pracy, powinno być szczególnie pomocne przy zatrudnianiu kobiet i umożliwieniu im łączenia pracy zawodowej z obowiązkami rodzinno – domowymi.


Funkcjonowanie spółdzielni socjalnych w środowisku wiejskim i małomiasteczkowym przyczyni się do lepszego zaspokajania coraz bardziej zróżnicowanych potrzeb tych środowisk, jak również do kształtowania i zaspokajania nowych potrzeb, a tym samym do zwiększenia atrakcyjności lokalnego rynku usług. 


Jakie kroki należy poczynić, aby powstała modelowa spółdzielnia socjalna?
 Przede wszystkim musi bazować na obowiązujących w tym zakresie podstawowych aktach prawnych, do których należą: Ustawa z dnia 27 kwietnia 2006r. o spółdzielniach socjalnych (Dz. U Nr. 94, Poz.651), Ustawa z dnia 16 września 1982r. Prawo spółdzielcze (Dz. U. Z 2005r Nr 122, poz 1024), Ustawa z dnia 24 kwietnia 2003r.o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie (Dz. U. Nr 96, poz.873 z późn. zmian.), Ustawa z dnia 27 sierpnia 1997r. o rehabilitacji zawodowej i społecznej oraz zatrudnianiu osób niepełnosprawnych (Dz. U. Nr 123, poz. 776, z późn. zmian.), Ustawa z dnia 24 kwietnia 2004r. o promocji zatrudnienia i instytucjach rynku (Dz. U. Nr 99, poz. 1001 z późn. zmian.), Ustawa z dnia 13 czerwca 2003r. o zatrudnieniu socjalnym ( Dz. U. Nr 122, poz. 1143, z późn. zmian.), Ustaw z dnia 6 czerwca 1997r-Kodeks karny wykonawczy (Dz. U. Nr 90, poz. 557, z późn. zmian.), Ustawa z dnia 2 lipca o swobodzie działalności gospodarczej (Dz. U. Nr 173, poz. 1807, z późn. zmian), Ustawa z dnia 30 kwietnia o postępowaniu w sprawach dotyczących pomocy publicznej (Dz. U. Nr 123, poz. 1291).


Niezbędna jest grupa osób znająca powyższe przepisy, zdeterminowana do założenia działalności spółdzielczej oraz gotowa ponieść ryzyko i trudności, jakie się z takim działaniem wiążą. Cenne, co zostało powyżej w tekście udowodnione, byłoby uzyskanie aktywnego wsparcia ze strony przedstawicieli gminy, a nawet włączenie gminy lub instytucji pozarządowej jako członka spółdzielni. 


Uzyskując takie wsparcie trzeba pamiętać o tym, żeby określić prawa ale i obowiązki obu stron porozumienia. Istotą sprawy jest uzyskanie ochrony „parasolowej”, przy jednoczesnym utrzymaniu autonomii nowo powstającej jednostki. 


Będzie to możliwe pod warunkiem wcześniejszego ustalenia zasad współpracy z właściwym urzędem gminnym oraz Urzędem Pracy, zostanie podjęta decyzja co do typu, charakteru tworzonej spółdzielni, pomysł na prowadzenie działalności poprzedzony i skonfrontowany został z przeprowadzoną analizą rynku oraz jest poparty biznes-planem z jasno określona strategią działania.


Kolejnym krokiem do realizacji jest spisanie statutu, który jako podstawowy akt konstytuujący spółdzielnię określa jej charakter, prawa i obowiązki członków, tryb podejmowania decyzji i inne formalne kwestie związane z funkcjonowaniem podmiotu. Ważne jest by utworzony dokument poddać weryfikacji prawniczej. Istnieją też przykładowe materiały, wzorowane na statutach jednostek, które są przykładem dobrych praktyk w opisywanym obszarze.


Kiedy już podstawowy dokument zostanie dopracowany należy zorganizować Walne Zebranie, podczas którego członkowie – założyciele podejmą podstawowe czynności na drodze formalnego konstytuowani spółdzielni, w tym:

Podejmą uchwalę o założeniu spółdzielni;

Uchwalą status spółdzielni;

Złożą deklaracje członkowskie;

Dokonają wyboru organów spółdzielni: zarządu oraz rady nadzorczej, jeśli spółdzielnia ma więcej niż 15 członków wg art. 7 ust. 2 ustawy o spółdzielniach socjalnych z dnia 27 kwietnia 2006r.).


Spółdzielnia socjalna podlega wpisowi do Krajowego Rejestru Sądowego, stąd konieczne jest, aby Walne Zebranie było protokołowane, a dokument ten został podpisany zarówno przez protokolanta, jak i Przewodniczącego. Należy także przedstawić listę obecności wraz z adresami członków założycieli, oraz ich własnoręcznymi podpisami. Konieczne jest także złożenie zaświadczeń potwierdzających posiadanie uprawnień do bycia członkiem spółdzielni. Skąd uzyskać stosowne dokumenty zostało powiedziane we wcześniejszej części artykułu.


Do powyżej wymienionych załączników należy dołączyć Wniosek o wpis do KRS czyli KRS-W, KRS-WK- informacja o organach, oraz KRS-WM – określający przedmiot działalności spółdzielni. 


Wnioski te powinny być złożone nie później niż po 7 dniach od daty uchwalenia statutu spółdzielni. Zaś sąd ma obowiązek rozpatrzenia go w ciągu 14 dni od daty złożenia. W przypadku wystąpienia braków w dokumentacji, sąd wzywa do dokonania poprawek.

Na mocy art. 6 ust.3 spółdzielnia socjalna nie uiszcza opłaty sądowej od wniosku o wpis spółdzielni do Krajowego Rejestru Sądowego oraz nie uiszcza opłaty za ogłoszenie wpisu w Monitorze Sądowym i Gospodarczym. W momencie rejestracji Spółdzielnia otrzymuje Postanowienie oraz Odpis Aktualny z Rejestru Przedsiębiorców.


Inne obowiązkowe rejestry to:

- Wniosek o wpis do krajowego rejestru urzędowego podmiotów gospodarki narodowej, czyli uzyskanie numeru identyfikacyjnego (REGON) należy złożyć w wojewódzkim urzędzie statystycznym;

- Wniosek o otrzymanie numeru identyfikacyjnego (NIP) należy złożyć w urzędzie skarbowym właściwym ze względu na siedzibę spółdzielni.

Ponadto należy pamiętać, aby w ciągu 7 dni od daty podpisania pierwszej umowy o prace (w różnej formie) zgłosić spółdzielnię do ZUS jako płatnika składek. 


Konieczne ponadto jest otwarcie rachunku bankowego, o którym należy powiadomić Urząd Skarbowy oraz ZUS. Trzeba zakupić pieczątki firmowe z nazwą spółdzielni, adresem, numerem NIP i REGON. Miejsce wykonywania działalności gospodarczej przez spółdzielnie należy zgłosić do Państwowej Inspekcji Pracy. Działalność musi być prowadzona zgodnie z wymogami ustawy Prawo działalności gospodarczej z dnia19 listopada 1999r.


Na tym chciałoby się zakończyć listę procedur formalnych, ale to przecież dopiero początek, trudnej i czasem bardzo wyboistej drogi, która musza podążyć członkowie spółdzielni socjalnych. Niemniej jednak w interesie całego społeczeństwa jest popieranie i promowanie spółdzielczości socjalnej, oraz tworzenie dobrego klimatu do podejmowania tego typu inicjatyw. Przecież każdy z nas chciałby mieć miejsce, gdzie będzie się mógł w pełni realizować zawodowo przynosząc pożytek nie tylko sobie, ale i szerszej społeczności.
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Przesłanki teoretyczne tworzenia Uniwersalnego Narzędzie Diagnostycznego (UND) kapitału społecznego gminy w kontekście: mieszkańcy sprawni - osoby niepełnosprawne 

1.Przesłanki wyjściowe

Najlepsza definicją kapitału społecznego dla potrzeb UND wydaje się być definicja L. Colemana. Kapitał społeczny określa on jako „cechy charakterystyczne życia społecznego – sieci, norm i zaufania, które ułatwiają współpracę i koordynacje działań ludzi dla wspólnego dobra” ( 1998).

Czyli budowanie kapitału społecznego opierać się będzie na wyzwalaniu siły tkwiącej w pozytywnej interakcji: sprawny- niepełnosprawny mieszkaniec gminy.

Kapitał społeczny będzie powstawał ze stosunków, zobowiązań i więzi społecznej.

Kluczowe znaczenie w koncepcji kapitału społecznego posiadają kategoria sieci społecznej i działania dla dobra wspólnego. Osoba niepełnosprawna jest elementem tej sieci, ale ma małe możliwości działania dla dobra wspólnego.

Cechą systemu społecznego gminy jest transakcja miedzy osobą niepełnosprawną a jej środowiskiem w miejscu zamieszkania. Jednak, aby transakcja (wymiana) nastąpiła musi wyłonić się nie tylko poczucie wspólnoty, ale także wzajemności. Dopuszczenie do wspólnoty osób niepełnosprawnych jest ograniczone. Poczucie to będzie mogło zostać wytworzone, gdy niepełnosprawny zacznie być postrzegany jako „partner wzajemny” w rozwiązywaniu problemów lokalnych. Musi zostać uznany za partnera, który może dać coś w zamian. Ta wzajemność (normy wzajemności) są zasadniczym elementem kapitału społecznego (Putman R., zob. Gwiazda A. 2002).

Niestety społeczność lokalna w niedostatecznym stopniu identyfikuje się ze swoim miejscem życia (w sensie geograficznym). Dlatego zanika poczucie odpowiedzialności za problemy sąsiedzkie – sąsiadów sprawnych, którzy mogą być przecież partnerami wzajemnymi. Stąd sytuacja tych którzy nie mogą uczestniczyć w pełni w „dawaniu coś za coś”, czyli niepełnosprawnych jest wyjątkowo trudna. Inaczej osoby niepełnosprawne byłyby postrzegane, gdyby rozwinięte były postawy prospołeczne.

Jednak działania w imię przyjętych wartości dla dobra innych zanikają wraz z dominacją zasady użyteczności (Załuska M. 1998). Przykładem mogą być rozważania Beckera G. A. w jego „Ekonomicznej teorii zachowań ludzkich” (1990).

Metodą z zakresu pracy socjalnej włączania niepełnosprawnych w proces tworzenia kapitału społecznego jest metoda środowiskowa. Jednak w związku z wyżej wskazaną zmianą stosunków społecznych należałoby w tej metodzie uwzględnić ponadto:

-bazowanie na motywach egoistycznych załatwienia własnego interesu,

-i/lub zaspokajanie potrzeby uznania, kreowania pozycji społecznej, samorealizacji w działalności społecznej,

-uświadamianie, że człowiek jest istotą społeczną, że większość sytuacji, w których się znajduje, to sytuacje społeczne, że losy ludzi są splecione wspólnym miejscem zamieszkania.

2.Postrzeganie więzi społecznej w kontekście tworzenia kapitału społecznego (ku poszukiwaniu transakcji)

Więź społeczna to całokształt stosunków, połączeń, zależności zachodzących w zbiorowościach ludzkich wraz z jej komponentami: stycznością przestrzenna, łącznością psychiczną, stycznością społeczną, wzajemnymi oddziaływaniami, działaniami społecznymi, stosunkami zależności, instytucjami społecznymi, kontrolą, organizacją społeczną (Kosiński S. 1996, Szczepański J. 1963).

Styczność przestrzenna

Wspólne użytkowanie przestrzeni podkreśla dominujące w niej miejsce osób sprawnych. M. in. bariery architektoniczne powodują, że przestrzeń nie pełni roli „spoiwa”. Swobodnie i efektywnie mogą z niej korzystać osoby sprawne. Brak takiej swobody u niepełnosprawnych powoduje, że nie są postrzegani jako potencjalni partnerzy wzajemni. Ponadto niepełnosprawność nie rodzi pozytywnych wzajemnych spostrzeżeń. Niepełnosprawni (użytkownicy przestrzeni) nie mają cech, które mogą być atrakcyjne (jak u sprawnych) dla i innych osób.

Łączność psychiczna

Zainteresowanie to bazuje bowiem na potrzebach osób sprawnych, postrzegających niepełnosprawnych. Niepełnosprawni w małym stopniu zaspokajają ich potrzeby. W przypadku ewidentnego kalectwa, niepełnosprawny nie budzi zainteresowania swoim wyglądem. Nie dochodzi do łączności psychicznej – zainteresowania, a w ślad za tym porozumienia.

Styczność społeczna

Jest ona konsekwencją styczności przestrzennej i łączności psychicznej. Aby doszło do osobistej styczności społecznej nie wystarczy kontakt dwóch osób. W układzie tym potrzebna jest wartość lub dobra, które stają się podstawą działania. Nimi osoby niepełnosprawne dysponują w ograniczonym zakresie. 

Głównym rodzajem styczności w środowisku jest styczność z grupami o podobnej sytuacji (np. w środowiskowym domu samopomocy) lub służbami społecznymi powołanymi do pomocy osobom niepełnosprawnym. Ale te ostatnie realizują cele „zinstytucjonalizowane”.

Wymaga tu podkreślenia, że szczególnie destrukcyjny wpływ na wewnętrzną integrację człowieka wywiera pozbawienie styczności bezpośrednich, osobistych, trwałych. W przypadku osób niepełnosprawnych brak ten może wpływać ograniczająco na kapitał osobniczy, prowokować do dalszego ograniczania styczności z otoczeniem zewnętrznym, w konsekwencji do ograniczania transakcji. 

Wzajemne oddziaływania, działania społeczne, stosunki i zależności społeczne

W tym łańcuchu komponentów więzi społecznej zwrócić należy uwagę na zależność w relacji osoby niepełnosprawne – pozostali członkowie społeczeństwa. W układ określony stosunkiem społecznym wpisane są zależności typu strukturalnego, przyczynowego, funkcjonalnego. Czy niepełnosprawni zależą od osób sprawnych ze względu na posiadane przez tych ostatnich wartości i dobra, możliwości działania, które byłyby ważne dla niepełnosprawnych? Odpowiedź twierdząca wskazywałaby na zaistnienie stosunku społecznego, w którym niepełnosprawni-sprawni oddziaływaliby na wzajemne postawy, aspiracje, motywy. Odpowiedź ta jest pozytywna, przy czym to osoby sprawne dysponują środkami zapewniającymi dominację. To ich wartości, dobra, możliwości działania sytuują ich, w relacji jednostkowej, w pozycji dominującej wobec niepełnosprawnych.

W przypadku wzajemnych oddziaływań: służby społeczne-niepełnosprawni dominują służby społeczne, gdy nakłaniają do podporządkowania a nie wytwarzania relacji partnerskiej.

Instytucje społeczne

Osoby sprawne korzystają z wielu instytucji. Osoby niepełnosprawne korzystają z tych, do których mają dostęp lub z tych z których muszą korzystać w związku ze swoją sytuacją, tj. z instytucji pomocowych. Jak w każdej instytucji, również w tej pomocowej zatrudniony jest zespół osób (pełniących dla tej instytucji doniosłe role) do załatwiania określonych spraw. Posiada ona też formy organizacyjne, zespół urządzeń materialnych i środków działania. Jednak tylko analiza z tego - socjologicznego - punktu widzenia instytucji pomocowej już nie wystarcza, gdy artykułować chcemy jej skuteczność działania na rzecz tworzenia kapitału społecznego (chociaż trzeba pamiętać, że w tym wielorakim uwarunkowaniu funkcjonowania instytucji pomocowych, z racji zatrudnionych tam profesjonalnie przygotowanych kadr, mogą one spełniać rolę więziotwórczą). Instytucje te są włączone w ład organizacyjny państwa. Są włączone w organizację samorządu terytorialnego. Dlatego w analizie roli instytucji w tworzeniu kapitału społecznego trzeba uwzględnić ustalenia nauki o państwie, administrowaniu, ekonomii - wyjaśniane na gruncie doktryny polityki społecznej przyjaznej lub nie przyjaznej tworzeniu więzi sprawny-niepełnosprawny (poprzez charakterystyczne dla niej instrumentarium – akty prawne). Uwzględnienia wymagają też konotacje makroekonomiczne: budżet państwa, zasady jego podziału, czyli finanse publiczne, jak również środki organów samorządowych i organizacji społecznych.

Kontrola społeczna

W każdym społeczeństwie istnieją nakazy, zakazy, system perswazji, wyróżniania, nagany, przy pomocy których doprowadzane są zachowania jednostek i grup do zgodności z przyjętymi wzorami działania, czyli istnienie system kontroli społecznej. System ten wyznaczony jest uznanymi wartościami narzuconymi przez kulturę. Problemem staje się więc „narzucenie” wartości, w wyniku których wyłonią się pozytywne wzory postępowania wobec osób niepełnosprawnych. Działania niedopuszczalne w tym systemie wartości spotkają się z sankcją negatywną. Dodać też należy, że przyzwoite zachowania wobec osób niepełnosprawnych (może podyktowane konformizmem – „nie mogę być postrzegany jako człowiek bez serca”) w efekcie dadzą uznanie otoczenia i poczucie bezpieczeństwa ( „nie naraziłem się na negatywną opinię otoczenia”, czyli m.in. na sankcję nieformalną negatywną – „obmowę, że źle traktuję niepełnosprawnego sąsiada”).

W wyniku respektowania wartości, może zacząć jawić się w innym świetle obraz człowieka niepełnosprawnego i powstawanie bardziej partnerskich relacji sprawny-niepełnosprawny.

Organizacja społeczna

Odnieśmy się tu do organizacji służb publicznych, w tym społecznych, będących zorganizowanym zespołem ludzi i racjonalnie dobranym systemem metod i środków, mających na celu przyczynianie się do stanu równowagi przebiegu procesów życia społecznego – ładu społecznego. Ich układ funkcjonalny powinien porządkować zachowania i działania osób sprawnych oraz niepełnosprawnych. Zgadzamy się jednak co do ograniczonej roli osób niepełnosprawnych w tym systemie. Dlatego w odniesieniu do służb społecznych zwrócenia uwagi wymagają szczególne zadania ich pracowników stosujących metodę indywidualnych przypadków wobec osób niepełnosprawnych. Często popełniają oni błąd polegający na wspieraniu ku bierności, poprzez podkreślanie ograniczeń osób niepełnosprawnych i zobowiązań tylko osób sprawnych. Zadaniem tych pracowników stawać się powinno uświadamianie osobom niepełnosprawnym ich roli w powstawaniu ładu społecznego, ich możliwości twórczych w tym zakresie, tworzenie postaw nie „biorczych” (tylko należności, roszczeniowości, przywilejów w organizacji życia społecznego), ale i „dawczych”.

3.Zadania służb społecznych

Rodzą się nowe zadania dla służb społecznych w kształtowaniu stosunków społecznych. Ich zadaniem jest już nie tylko praca nad postawami prospołecznymi. Ich zadaniem staje się, obok uczenia sposobów zbiorowego działania, również – o czym była mowa wcześniej - uświadomienie poczucia własnego interesu uczestnikom interakcji, które następnie będzie można kanalizować we wspólnotę interesów i dobro wspólne.

Służby społeczne mogą podejmować próby włączenia niepełnosprawnych w tworzenie kapitału społecznego poprzez zredefiniowanie zobowiązań i oczekiwań, postrzegania tychże nie na zasadzie zrównoważonych norm odwzajemnienia, ale odwzajemnienia uogólnionego. Zaufanie (kluczowa kategoria kapitału społecznego) gwarantować będzie pośrednictwo instytucji. Pełnić one mogą i powinny funkcję łącznika miedzy niepełnosprawnymi i sprawnymi.

Instytucjami o szczególnym znaczeniu w kształtowaniu zasobu sił społecznych są instytucje pomocy społecznej. W strukturze społeczno-przestrzennej coraz większa rola przypada ośrodkom pomocy społecznej, powiatowym centrom pomocy rodzinie i zatrudnionym w nich pracownikom socjalnym. Zgodnie z ustawą o pomocy społecznej do nich należy współdziałanie z grupami i społecznościami lokalnymi, które ma na celu rozwijanie zdolności do samodzielnego rozwiązywania ich problemów na zasadzie współudziału mieszkańców. Ośrodek pomocy społecznej może stać się integratorem danej grupy lub społeczności z osobami niepełnosprawnymi.

Ośrodek pomocy społecznej w takiej transakcji będzie współautorem ze społecznością lokalną kalkulacji zysków z tytułu współpracy z osobami niepełnosprawnymi, jak też kalkulacji przyszłych korzyści.

W nowej roli występować będzie jako instytucja odpowiedzialna za „infrastrukturę etyczno-społeczną”. 

4.Konstatacje końcowe

Nie zawsze uświadamiana jest wzajemna zależność ludzi sprawnych i niepełnosprawnych żyjących w jednym społeczeństwie. Wynika ona z ich przynależności do jednego systemu politycznego, społecznego, ekonomicznego. 

System ten regulują stosunki społeczne, normy, zwyczaje. Na ich podstawie stanowione jest prawo, od którego zależy byt zbiorowości sprawnych i niepełnosprawnych. Od regulacji prawnych, rodzaju, sposobu działania urządzeń regulujących i kontrolujących czyli instytucji (w tym samorządowych), zależeć też będzie pozycja w transakcji społecznej osób niepełnosprawnych.

W relacje sprawny-niepełnosprawny wpisuje się również kategoria kultury w sensie socjologicznym – wyznacza systemy wartości i wzory zachowań wobec niepełnosprawnych. One też regulują stosunki miedzy sprawnymi i niepełnosprawnymi. One też stanowią kryterium podziału (w społeczno-materialnej przestrzeni) na inkluzywnych i ekskluzywnych, na tych którzy mogą tworzyć kapitał społeczny i takich którzy ze względu na ich ograniczone zasoby i możliwości nie są atrakcyjni w wymianie społecznej (są nie użyteczni lub mało użyteczni).
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Założenia do uniwersalnego narzędzia diagnostycznego w zakresie tworzenia kapitału społecznego przez gminę w kontekście zatrudnienia osób marginalizowanych

Diagnoza problemu


Aktywizacja zawodowa osób wykluczonych z rynku pracy wymaga podjęcia działań na szczeblu samorządu terytorialnego. Sama idea zatrudnienia socjalnego nie wystarcza, żeby skutecznie aktywizować osoby niepełnosprawne, bezrobotne, bezdomne, czy byłych więźniów, uprzednio przebywających w zakładach karnych. W szczególnie trudnej sytuacji są osoby bez kwalifikacji zawodowych czy o niskich kwalifikacjach, w odniesieniu do wymagań rynku pracy
. Przeciwdziałanie marginalizacji stanowi ważny element europejskiej polityki społecznej. Umożliwienie dostępu do zatrudnienia, a tym samym, do produktów i usług w gospodarce, osobom tego pozbawionym, stanowi znaczącą przesłankę dla funkcjonowania wspólnotowych programów przeciwdziałania wykluczeniu społecznemu, na podstawie traktatu w Nicei
. Podjęcie działań prewencyjnych w zakresie zapobiegania wykluczeniu społecznemu, wiąże się z kompleksową pomocą na poziomie systemowym, dla grup społecznych najsłabszych pod względem ekonomicznym, oraz mobilizacją jednostek do aktywności
. Wyżej wymienione zadania zostały postawione również przed polską polityką społeczną. Działania prewencyjne przeciw marginalizacji powinny być wykonywane na płaszczyźnie systemu gospodarczego, poprzez tworzenie nowych miejsc pracy, stymulowanie rozwoju lokalnej przedsiębiorczości, a zarazem rozwój inwestycji infrastrukturalnych, wspomagających pośrednio nowe miejsca pracy, na przykład budowę nowych dróg i modernizację już istniejących, rozwój sieci kolejowej, tworzenie inkubatorów przedsiębiorczości. Narzędzia polityki społecznej będą przydatne w celu aktywizacji grup społecznych. Za najtrudniejsze zadanie można uznać zainicjowanie indywidualnej aktywności. Zależy ona bowiem od różnych czynników, między innymi: od potrzeb jednostki i jej rodziny, od stopnia uzależnienia od pomocy społecznej, szczególnie od świadczeń materialnych, od liczby ofert pracy w rejonie zamieszkania osób wykluczonych na skutek bezrobocia, od kwalifikacji zawodowych, znajdujących się w dyspozycji jednostki, od jej zdolności do uczenia się i pragnienia poznania nowych rzeczy. Biorąc pod uwagę to, że człowiek jest częścią systemu społecznego, postawy społeczne, obserwowane w środowisku zamieszkania, w dużym stopniu determinują zachowanie jednostki. Punktem wyjścia do diagnozy występowania właściwej aktywności lokalnej, jest oszacowanie potencjału społecznego lokalnego środowiska. Bez kapitału społecznego zatrudnienie socjalne, w tym tworzenie spółdzielni socjalnych, będzie tylko “martwym zapisem w prawie” i niewiele znaczącym narzędziem wspomagania osób wykluczonych z rynku pracy. W literaturze przedmiotu istnieje pojęcie “organizowania społeczności lokalnej”
, które stanowi łącznik pomiędzy przedsięwzięciami o charakterze organizatorskim, a działaniami z pogranicza polityki społecznej. Idea “organizowania społeczności lokalnej” może stać się płaszczyzną sprawnego funkcjonowania gospodarki lokalnej, wspierania inicjatyw, które służą mieszkańcom. 


Andrzej Niesporek i Kazimiera Wódz w następujący sposób interpretują pojęcie “organizowania społeczności lokalnej”, jako “proces poprzez który, ludzie dążą do zmiany niekorzystnej sytuacji (w swojej dzielnicy, miasteczku czy wsi)”
. Poglądy wyżej wymienionych autorów, dotyczących rozwiązania lokalnych problemów na poziomie zwiększania kapitału społecznego
, można uznać za stosunkowo powszechne na łamach fachowych periodyków. Autorzy powołują się na skuteczne funkcjonowanie instytucji samopomocowych z początku wieku XIX i rozwoju tych instytucji w okresie międzywojennym
. Tradycje kształtowania postaw społecznych, sprzyjających aktywizacji są znane nie tylko w Polsce, ale również w innych krajach. Warto je kontynuować z uwagi na dobre wzorce z tamtego okresu czasu. Uczestniczenie w inicjatywach prospołecznych powoduje konieczność usprawnienia komunikacji jednostki z otoczeniem, w tym na poziomie lokalnej władzy, budowania więzi społecznych w lokalnym środowisku, rozwoju instytucji wspierania aktywności
. 


Punktem wyjścia jest wsparcie lokalnej społeczności poprzez ustanowienie jej tożsamości kulturowej
 i “obrona jej interesów wobec instytucji zewnętrznych”
. Działania zmierzające do organizowania, usprawnienia funkcjonowania, a przede wszystkim rozwoju społeczności lokalnej są zgodne z modelem rozwoju lokalnego J. Rothmana, gdzie wszystkie instytucje na poziomie lokalnym są weryfikowane poprzez lokalną kontrolę ich działalności
. Kompleksowy monitoring działalności lokalnych organizacji wspomaga strategię “welfare to work”, w wolnym tłumaczeniu oznaczającą podjęcie zatrudnienia, jako bazę funkcjonowania człowieka w społeczeństwie
. 

Wdrożeniu jednostek wykluczonych do pracy i ich kompleksowej aktywizacji, służy ekonomia społeczna, która jest przez Tomasza Kaźmierczaka i Marka Rymszę definiowana jako: “narzędzie mobilizacji ekonomicznej i społecznej zaniedbanych społeczności lokalnych ... oraz jako formuła zwiększania uczestnictwa ich członków (mieszkańców) w wymianie gospodarczej i życiu publicznym”
. Autorzy definicji słusznie utożsamiają ekonomię społeczną z zespołem działań ukierunkowanych na kompleksową aktywizację osób wykluczonych, a nie z dyscypliną ekonomii. 


W celu określenia czynników wspomagających lub hamujących powstawanie spółdzielni socjalnych, warto posłużyć się narzędziami, uznanymi przez gremia naukowe, takimi jak: koncepcją kapitału społecznego, koncepcją kapitału intelektualnego, badaniem potencjału gminy.

Podział narzędzi na ekonomiczne czy społeczne jest dość utrudniony. Koncepcję kapitału społecznego kwalifikuje się jako instrument diagnozy społecznej. Samo pojęcie “kapitał” stanowi termin ekonomiczny. Koncepcja kapitału intelektualnego została opracowana w celu określenia wartości niematerialnych przedsiębiorstwa, czyli w dużej mierze ukrytego potencjału firmy, wpływającego na jej ekonomiczną efektywność. Spółdzielnia socjalna stanowi przedsiębiorstwo, o innej strukturze własności niż pozostałe organizacje tego typu, z uwagi na kolektywizm, także z uwagi na inną organizację działalności, większe możliwości korzystania z kapitału zewnętrznego, niż klasyczne mikro- i małe przedsiębiorstwo. Ale należy pamiętać, że żadna spółdzielnia socjalna nie będzie w stanie przetrwać, jeśli nie ukierunkuje swojej działalności w sposób prorynkowy, nie otworzy się na klienta zewnętrznego i pracownika, czyli nie będzie właściwie zarządzać swoim potencjałem ludzkim i relacyjnym. Trzecim istotnym elementem istotnym w analizie “ klimatu” wokół spółdzielni socjalnych, jest diagnoza potencjału gminy. Do weryfikacji potencjału gminy, służy zespół narzędzi powiązany z diagnozą kapitału społecznego, jak również analiza struktury dochodów i wydatków gminy, czyli planu i wykonania budżetu. Gmina nie ma praktycznie żadnych możliwości finansowania działalności spółdzielni socjalnych. Ustrój samorządu terytorialnego, istniejący w Polsce, mający postać trójszczeblową, jest finansowany przez system dotacji, subwencji i dochodów własnych
. Gminy uzyskują dotację na określony cel i zgodnie z tzw. odpowiedzialnością budżetową, wynikającą z ustawy o finansach publicznych, są zobowiązane uzyskane środki wykorzystać zgodnie z przeznaczeniem. Dochody własne gminy są relatywnie niewielkie i w nieznacznym stopniu uczestniczą w realizowaniu potrzeb gminy. Instytucje samorządu terytorialnego mogą udostępniać pomieszczenia na działalność spółdzielni, na zasadach preferencyjnych. Nie jest to jednak żadna forma partycypacji przez spółdzielnię w ich aktywach. Gminy mogą budować “zielone światło” dla spółdzielczości socjalnej, tworząc inicjatywy lokalne, włączające obywateli do działań na rzecz własnego miejsca zamieszkania. Takie przedsięwzięcia mogą mieć charakter działań organizacyjnych, nie bezpośrednio finansowych. Ponadto działalność władz gminy może stać się inspiracją dla mieszkańców do zwiększenia poziomu aktywności lokalnej.

Założenia do kompleksowego narzędzia diagnostycznego na poziomie kapitału społecznego


Aby kompleksowo zdiagnozować jakie są przesłanki do tworzenia spółdzielni socjalnych na poziomie gminy, należy określić stan kapitału społecznego w obrębie tej lokalnej społeczności
. Definicja kapitału społecznego powstała na gruncie socjologii, i w tej dyscyplinie opublikowano najwięcej prac z tego zakresu. Generalnie socjologowie, a przede wszystkim Ronald Burt, identyfikują dwa rodzaje kapitału: ludzki i społeczny
. W teorii ekonomii praktycznie nie występuje pojęcie kapitału społecznego, jednak w wielu krajach, także w Polsce, przeprowadzono wiele prób implikacji tego terminu na grunt nauk ekonomicznych, jako alternatywę dla kapitału intelektualnego
. W obszarze wiedzy ekonomicznej i w praktyce gospodarczej, kapitał intelektualny odnosi się do organizacji, ewentualnie do jej otoczenia. Instytucja korzysta z trzech podstawowych rodzajów kapitałów: finansowego, rzeczowego i intelektualnego. Kapitał intelektualny uwzględnia kapitał ludzki, relacyjny i strukturalny. Zarówno kapitał relacyjny, jak i strukturalny nie mają bezpośredniego przełożenia na kapitał społeczny. Bardziej z kapitałem społecznym powiązany jest kapitał relacyjny, ale oznacza on związki organizacji z jej otoczeniem. Może być wykorzystany do diagnozy powiązań spółdzielni socjalnej z bliższym i dalszym otoczeniem, zwłaszcza z klientami i konkurencją. Kapitał strukturalny dotyczy budowy organizacji i jej podziału na komórki funkcjonalne. Budowa organizacji wpływa na sposób zaangażowania czynnika ludzkiego i kierowania ludźmi na poziomie instytucji.


Istotą podjętego problemu, jest diagnoza możliwości powołania organizacji socjalnych i próba identyfikacji przyczyn tego, że powstają albo nie, w środowisku lokalnym. W celu poznania tego zjawiska, przydatna jest koncepcja kapitału społecznego i określenie stopnia występowania właściwych relacji społecznych, służących dobru spółdzielczości socjalnej. Przyjmuję założenie, zgodne z literaturą przedmiotu, że pewien poziom kapitału społecznego istnieje zawsze, czyli jego wielkość jest zawsze większa od zera. Poziom i wartość kapitału społecznego nie mogą być mniejsze lub równe zero, ze względu na fakt istnienia relacji społecznych w ogóle, bez względu na brak lokalnej współpracy. 


Kapitał społeczny zgodnie z definicją R. D. Putnama odnosi się do cech organizacji społecznej o wzajemnych korzyściach dla obywateli. Podstawą uzyskania korzyści z ekonomii społecznej jest zaangażowanie
. W literaturze przedmiotu od dawna identyfikuje się obszary kapitału społecznego, jak również próbuje się je mierzyć, nadając im określoną wartość
. Zagadnienie wartościowania kapitału społecznego nie jest do końca poznane, praktycznie można stwierdzić, że nie ma jednoznacznych i w pełni wymiernych sposobów pomiaru, przynajmniej do tej pory takich nie wymyślono. 


Koncepcję kapitału społecznego interpretuje się najczęściej na dwóch poziomach: zasobów niewielkiej grupy osób, stanowiących bazę kapitału społecznego oraz komunikacji społecznej
. Według Marii Theiss, elementami składowymi kapitału społecznego są: “więzi i sieci społeczne, normy współdziałania i wzory realizowanych interesów, zwyczaj, obyczaj, współdziałanie, zaufanie społeczne”
. Zaufanie obywateli do władzy stanowi podstawę diagnozy kapitału społecznego, czemu służy badanie lokalnych mechanizmów inicjujących lub hamujących problemy społeczne na poziomie lokalnej społeczności, sąsiedzkich inicjatyw pomocowych, stosunku do osób niepełnosprawnych i systemu opieki nad nimi. Ponadto realizuje się badania poziomu religijności, w tym wyznawania określonej religii, poziomu imigracji, inicjatyw w zakresie tworzenia lokalnego prawa oraz aktywność polityczną obywateli
. Lucyna Frąckiewicz zwraca uwagę na nierówny dostęp do dóbr publicznych, co powoduje nierówności społeczne, także w zakresie dóbr mieszkaniowych
. 


Dysproporcje społeczne w środowisku lokalnym nie zachęcają mieszkańców do aktywności, dzielą zamiast łączyć. Wśród dysproporcji można wyróżnić te, z przyczynami związanymi z rozczłonkowaniem dochodów ludności, na grupy najmniej uposażone, żyjące często poniżej progu ubóstwa i na grupy o najwyższych dochodach. Osoby osiągające dochody zaliczone do tzw. “kominów płacowych”, czyli bardzo wysokich uposażeń, często nie są zainteresowane wyrównywaniem szans społecznych. Dysproporcje dochodowe przyczyniają się do zjawiska wykluczenia społecznego. Realizując kompleksową diagnozę społeczności lokalnej, warto zweryfikować dochody ludności i to, czy występuje znaczne rozwarstwienie poziomów wynagrodzeń, czy istnieją enklawy ubóstwa, a także, jaka jest liczba klientów korzystających z ośrodków pomocy społecznej, w jakim zakresie powinna być świadczona praca socjalna.


Teorię kapitału społecznego wykorzystuje się w Polsce do badania gmin, zwłaszcza w zakresie określenia ich barier rozwojowych
. W zakresie diagnozy społeczno – politycznej, kapitał społeczny jest doskonałym narzędziem do analizy zmian społecznych, zachodzących w samorządzie terytorialnym. W badaniach gmin wiejskich realizowanych przez PAN założono, że na rozwój społeczności lokalnych wpływają następujące czynniki
:

· poziom zaufania społecznego,

· przeszłość gminy (w ujęciu historycznym),

· wyodrębnienie cech właściwych dla danej społeczności, na przykład poziomu nieufności społeczeństwa, współdziałania na rzecz innych osób, 

· kultura i struktura społeczna,

· funkcjonowanie władzy samorządowej, poziom zaufania społecznego wobec władzy. 

Szczególną cechą przytoczonych badań jest diagnoza pozycji liderów w poszczególnych gminach. Przeprowadzone zostały wywiady z liderami formalnymi i nieformalnymi, poznano ich motywację, sukcesy i porażki zawodowe, przeanalizowano stan wyborów samorządowych i udział obywateli w referendum, a także takie zmienne, jak poziom zamożności w gminie, funkcjonowanie oświaty, stopień zubożenia obywateli
. Badania PAN -u oparto na kilku najbardziej znanych koncepcjach kapitału społecznego, opracowanych przez Fukuyamę, Putnama, Colemana
. Diagnozie poddano takie zmienne, jak: współdziałanie społeczne obywateli na terenie gminy, poziom zaufania do ludzi, poczucie u mieszkańców tego, czy mają wpływ na rzeczywistość społeczną
. Badania naukowców z Polskiej Akademii Nauk nie potwierdziły jednoznacznego występowania zaufania społecznego w gminach o wysokim poziomie rozwoju gospodarczego. Zaufanie społeczne, zdaniem badaczy, zależało od aktywności elit społecznych. Osoby o dużym potencjale osobistym generowały wyższy poziom zaufania spolecznego
. Za najbardziej trafne narzędzia badania kapitału społecznego na poziomie gminy uznano: frekwencję w wyborach, postawy prounijne, występowanie inicjatyw z zakresu aktywności lokalnej, położenie gminy w odniesieniu do miast
. Do kompleksowej diagnozy gmin opracowano również inne narzędzie, zwane mapami aktywności, służące do badania wymiarów aktywności lokalnej
. W analizie badawczej wykorzystano kwestionariusze, wtórną analizę istniejących danych, badanie dokumentów, kwerendę prasy lokalnej i metody obserwacyjne
. 

Piotr Frączak i Ryszard Skrzypiec określili sześć wymiarów aktywności lokalnej:

· stopień samozorganizowania lokalnej społeczności,

· obszary, gdzie dochodzi do aktywności lokalnej lub gdzie ona nie występuje,

· stopień demokracji, edukację i ochronę dziedzictwa narodowego, ochronę zdrowia i środowiska naturalnego, 

· metody inicjacji aktywności,

· formy i główne kierunki aktywności lokalnej,

· relacje zachodzące na szczeblach władzy oraz pomiędzy władzą a wyborcami
.


W innych badaniach aktywność lokalną diagnozowano w dość podobny sposób, na co wskazuje kilka pozycji literaturowych. Przyjęto następujące założenia, że na aktywność lokalną wpływa
: struktura podziału gminy na wiejską i miejską, a także jej “struktura społeczno – demograficzna, położenie geograficzne, lokalne tradycje, poziom rozwoju społeczno - gospodarczego, skłonności do interwencji takich aktorów sceny publicznej, jak lokalne władze, partie polityczne czy sektor przedsiębiorstw...”
. Badania objęły takie obszary życia politycznego, jak:

·  frekwencję wyborczą, 

· strukturę głosów na poszczególne partie polityczne, 

· udział organizacji pozarządowych w życiu społecznym, w tym instytucji “dobroczynności”, inicjatywy tworzone przy współudziale kościoła, zwłaszcza przy parafiach,

· udział mieszkańców w przedsięwzięciach kulturalnych, na poziomie dzielnicy, osiedla, czyli praktycznie w najbliższym otoczeniu miejsca zamieszkania,

· relacje pomiędzy gminą a obywatelami
. 

Wyżej wymienione obszary badań mogą stanowić znaczną część analizy kapitału społecznego na poziomie gminy. Diagnoza opinii społecznej na temat lokalnej władzy, analiza tego, czy obywatele interesują się życiem politycznym, czy uczestniczą w jakichkolwiek inicjatywach na rzecz lokalnej społeczności, niezależnie od działań osobistych czy na rzecz własnej rodziny, pozwala na określenie stopnia aktywności lokalnej. Należy uznać, że diagnoza tego zjawiska jest niezbędna w celu stwierdzenia czy postawy mieszkańców sprzyjają czy hamują rozwój przedsiębiorczości. Wyższy poziom aktywności mieszkańców może stymulować innowacyjność i przedsiębiorczość osób, które nie były dotychczas zainteresowane uruchomieniem własnego potencjału. 


Ważnym obszarem diagnozy kapitału społecznego jest analiza SWOT, zaliczana do najbardziej popularnych jakościowych narzędzi, powstałych na gruncie nauk o zarządzaniu. Szanse, zagrożenia, słabe, mocne strony występują w każdej gminie, mogą zatem stać się dodatkowym elementem analizy potencjału gminy na poziomie systemowym. Z analizy SWOT nie wynika bezpośrednio to, czy gmina posiada szanse na uruchomienie inicjatyw służących przedsiębiorczości, w tym uruchomieniu spółdzielni socjalnych. Do weryfikacji kapitału społecznego, przy udziale tego narzędzia, trzeba zastosować jakościową analizę przyczynowo – skutkową. 


Identyfikacji kapitału społecznego może również służyć badanie wskaźników społecznych, w tym demograficznych, wykorzystując dostępne dane statystyczne pochodzące z gmin. Szczególnie ważne wskaźniki to:

· stopa bezrobocia na poziomie gminy,

· struktura bezrobocia w podziale na wiek, płeć, poziom kwalifikacji, czas pozostawania bez pracy osób bezrobotnych, szczególnie powyżej 2 lat,

· struktura ludności pod względem wieku, z uwzględnieniem wieku produkcyjnego, płci i wykształcenia,

· udział klientów pomocy społecznej w ogólnej liczbie ludności,

· udział klientów pomocy społecznej w ogólnej liczbie osób bezrobotnych,

· udział osób niepełnosprawnych w ogólnej liczbie ludności, także w podziale na rodzaje niepełnosprawności,

· udział osób opuszczających zakłady karne w ogólnej liczbie ludności,

· liczba zarejestrowanych podmiotów gospodarczych,

· udział mikro – i małych przedsiębiorstw w liczbie podmiotów gospodarczych ogółem,

· liczba mikro – i małych przedsiębiorstw, przypadająca na liczbę ludności w wieku produkcyjnym,

· liczba przedsiębiorstw prowadzonych przez kobiety, czyli wskaźnik feminizacji mikro-, małych i średnich przedsiębiorstw,

· liczba spółdzielni socjalnych, powstałych w gminie
.


Większość danych demograficzno – społecznych, dotyczących gmin jest powszechnie udostępniona w periodykach statystycznych. Informacje na temat klasyfikacji podmiotów gospodarczych pod względem liczby osób zatrudnionych, w podziale na mikro-, małe i średnie przedsiębiorstwa, jak również podział przedsiębiorstw pod względem formy organizacyjnej, znajdują się w bazie REGON, która nie jest dostępna dla wszystkich zainteresowanych, gdyż jest to baza płatna
. Pozostałe informacje na temat przedsiębiorstw są możliwe do uzyskania w bezpośrednim badaniu, na przykład realizowanym przy pomocy ankiety, mogą być również częściowo dostępne w lokalnych izbach – przemysłowo – handlowych. Podstawowym źródłem informacji statystycznej na temat gmin jest Bank Danych Regionalnych. Przekazywanie danych na temat instytucji w sprawozdaniach statystycznych, jest obowiązkowe dla wszystkich podmiotów
, zatem taki obowiązek mają również przedsiębiorstwa, urzędy pracy czy ośrodki pomocy społecznej. Na podstawie dostępnych danych możliwa jest ich analiza jakościowa i ilościowa. Analiza wskaźnikowa stanowi rodzaj jakościowego postępowania badawczego. Wyżej wymienione współczynniki pozwolą na diagnozę stanu gminy pod względem innych elementów kapitału społecznego, niż aktywność lokalna.

Diagnoza kapitału intelektualnego na poziomie spółdzielni socjalnej i jej otoczenia społecznego


Aby ocenić szanse na powstanie spółdzielni socjalnych, warto diagnozować kapitał intelektualny na poziomie gminy i potencjalnych przedsiębiorców. Pojęcie kapitału intelektualnego, zupełnie odmienne od kapitału społecznego składa się z trzech podstawowych kapitałów: ludzkiego, strukturalnego i relacyjnego
. Kapitał ludzki powinien być badany na poziomie jednostek ludzkich, które partycypują w spółdzielniach socjalnych, jako członkowie i pracownicy, czyli na poziomie przedsiębiorstwa spółdzielczego. W zakresie kapitału strukturalnego należy diagnozować w zasadzie całość funkcjonowania instytucji, biorąc pod uwagę budowę organizacji, dokumenty o charakterze organizacyjnym
, skalę problemów, przed którymi stoi konkretna spółdzielnia socjalna, sposoby ich rozwiązania, analizując propozycje społeczności spółdzielni, w tym opinie ekspertów. Trzecim rodzajem kapitału intelektualnego jest kapitał relacyjny, zaliczany przez niektórych autorów do kapitału strukturalnego. Agnieszka Sokołowska wyróżnia wyłącznie dwa poziomy kapitału intelektualnego: jednostki i instytucji, czyli kapitał ludzki i strukturalny
, który uwzględnia relacje z klientami, zaliczone w literaturze przedmiotu do kapitału relacyjnego. Biorąc pod uwagę wykorzystanie kapitału intelektualnego dla małego przedsiębiorstwa, które proponuje Sokołowska, zwrócenie uwagi na kapitał relacyjny i ludzki, mniej na strukturalny, ma kolosalne znaczenie. Potencjał ludzki i relacje z klientami stanowią bazę działalności każdego mikro – i małego przedsiębiorstwa, także spółdzielni socjalnej. Kapitał strukturalny w wymiarze budowy spółdzielni, ma mniejsze znaczenie niż kontakty z klientami. W zasadzie można powiedzieć, że w skutecznym wykorzystaniu kapitału strukturalnego znaczenie odgrywa właściwa organizacja procesu pracy. Pojęcie kapitału intelektualnego zostało po raz pierwszy szczegółowo określone przez grupę naukowców, którzy opracowali raport na temat tego, jak mierzyć aktywa niematerialne organizacji. Dnia 12 listopada 1987 roku naukowcy pracujący w Szwecji, zaproponowali narzędzie zwane IAM
. Zidentyfikowali kryteria pomiaru poszczególnych składników kapitału intelektualnego. Potrzebne było jednak kompleksowe uporządkowanie rozproszonej wiedzy i badań, realizowanych na całym świecie w nowym nurcie zarządzania, zwanym zarządzaniem wiedzą. Znaczny wkład w usystematyzowanie wiedzy na temat nowych metod zarządzania, z uwzględnieniem możliwości pomiaru tego kapitału, miał Peter Drucker
. 


Jednym ze wskaźników IAM, opracowanych przez grupę Konrada ze Szwecji jest ocena satysfakcji klienta zewnętrznego (satisfied customer index), na podstawie jego opinii o instytucji, o produkcie, o procesie sprzedaży produktów lub usług. Do tego celu służy standardowe socjologiczne badanie opinii, na przykład korzystając z takich instrumentów jak ankieta czy kwestionariusz wywiadu
. Biorąc pod uwagę pomiar kapitału ludzkiego stosuje się między innymi takie narzędzia, jak
:

· wskaźnik udziału personelu pomocniczego w ogólnej liczbie pracowników,

· poziom fluktuacji kadr pracowniczych,w tym ekspertów,

· wiek przedsiębiorstwa,

· stosunek liczby pracowników zatrudnionych w ostatnim okresie czasu do ogółu personelu,

· wskaźniki indywidualnych kompetencji, takich jak: doświadczenie zawodowe mierzone przepracowaną liczbą lat i miesięcy, poziomem kwalifikacji, udziałem pracowników w szkoleniach,

· koszty doskonalenia zawodowego,w odniesieniu do wszystkich zatrudnionych,

· wyniki oceny kompetencji,

· stopień przekazywania kompetencji, czyli w praktyce diagnozowanie czy występuje zjawisko mentoringu, i jaki jest jego poziom,

· wskaźnik liczebności ekspertów, przypadających na 1 pracownika,

· zysk przypadający na jednego zatrudnionego.

Biorąc pod uwagę kapitał relacyjny, mierzy się między innymi
:

· liczbę klientów
,

· udział przedsiębiorstwa w rynku,

· liczbę wizyt klienta w instytucji, pracowników organizacji ewentualnie u klienta, 

· liczbę klientów przypadającą na jednego pracownika,

· czas obsługi jednego klienta, aż do zawarcia transakcji,

· fluktuację klientów
, w tym diagnozę ich odchodzenia do konkurencji, 

· poziom satysfakcji klienta zewnętrznego, mierzony jego powrotem do instytucji, 

· potencjał znaku firmowego, zarządzanie logo firmy,

· współpracę z dostawcami i innymi instytucjami,

· liczbę konkurentów w branży
,

· udział jednego klienta zewnętrznego w wielkości sprzedaży, co pozwania na wyłonienie kluczowych klientów,

· czas przeznaczony na pozyskanie jednego klienta
. 

Biorąc pod uwagę kapitał konsumencki, stanowiący główną część kapitału relacyjnego, proponuje się również inne szczegółowe mierniki, takie jak: określenie poziomu dodatkowej wartości sprzedaży, reakcję konsumentów na podjęte przez przedsiębiorstwo działania marketingowe, prognozę zachowań klientów, stworzenie wzorców sprzedaży, pomiar wartości klienta
.

Powyższe przytoczone mierniki służą diagnozie kapitału relacyjnego i strukturalnego wówczas, gdy spółdzielnia socjalna już powstała i działa na rynku. Aby spółdzielnie socjalne mogły z sukcesem rozpocząć swoją działalność, należy w pierwszej kolejności zdiagnozować ich bliższe i dalsze otoczenie, w tym poczynania konkurencji. Niezbędna jest analiza kapitału społecznego na poziomie gminy, jak również indywidualnego potencjału osób, które mogą zaangażować się w tego typu przedsięwzięcie. Ważnym zadaniem powinna stać się diagnoza kapitału ludzkiego, a ściślej określenie poziomu motywacji osób, które miałyby zakładać spółdzielnię socjalną, a następnie potencjalnych pracowników spółdzielni; ich poziomu wiedzy i merytorycznych kompetencji do realizacji przedsięwzięcia. Często w praktyce okazuje się, że same chęci do działania i wysoki poziom kapitału społecznego nie wystarczą, aby realizować ideę tworzenia przedsiębiorstw kolektywnych. Osoby zainteresowane zwiększeniem własnych szans na rynku pracy powinny wiedzieć, w jaki sposób mają realizować własne zamierzenia. Warto posłużyć się polskimi doświadczeniami w tworzeniu spółdzielni socjalnych. Zwłaszcza inicjatywy krajów zachodnich, nie do końca są adekwatne do polskiej sytuacji gospodarczej. Nie powinno się ich powielać bez modyfikacji, dostosowującej przedsięwzięcia do polskiej mentalności, do obowiązującego prawa i warunków organizacyjnych. Cenionym polskim przykładem wzmacniania aktywności lokalnej jest projekt: “W stronę polskiego modelu gospodarki społecznej – budujemy nowy Lisków”. Doświadczenia osób, które pracowały przy tej inicjatywie, finansowanej ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego w ramach EQUAL, wskazują na następujące uwarunkowania
:

· dużą rolę w tworzeniu inicjatyw spółdzielczych i innych przedsiębiorstw społecznych, odgrywa dokapitalizowanie ze środków Unii Europejskiej,

· mniej istotna jest forma organizacyjno – prawna instytucji aktywizacji zawodowej na poziomie lokalnym, ze względu na fakt, że powołano nie tylko spółdzielnie socjalne,

· słuszne jest nawiązanie do historycznych tradycji miejsc, gdzie realizowano projekt, gdyż wzmocniło to aktywność lokalną,

· partnerstwa lokalne odgrywają duże znaczenie w mobilizowaniu inicjatyw społecznych,

· wprowadzenie w projekcie tzw. animacji lokalnej, opartej na mentoringu, przyczyniło się do wzrostu poziomu edukacji poprzez pracę na rzecz spółdzielni socjalnej i wyzwoliło lokalną aktywność mieszkańców,

· konieczność stworzenia produktu opartego na niszach rynkowych i lokalnej tradycji,

· korzystanie przez mieszkańców z kontaktów społecznych na poziomie lokalnym, czyli z tzw. znajomości,

· wdrażanie “wiejskiego i małomiasteczkowego” sposobu myślenia,

· zwrócenie uwagi na poziom korzyści lokalnych dla mieszkańców,

· ukierunkowanie orientacji społecznej na przedsiębiorczość społeczną, a nie na zatrudnienie socjalne,

· działanie partnerstw lokalnych na rzecz utrzymania się na rynku przedsiębiorstw spółdzielczych,

· powołanie liderów lokalnych w środowisku zamieszkania osób marginalizowanych.

Wyżej omówiony projekt zakładał aktywizację społeczną i zawodową wybranych obszarów polskiej “ściany wschodniej”, także częściowo terenów województwa warmińsko – mazurskiego. Zaobserwowano ciekawą aktywność lokalną w Liskowie, miejscowości położonej w pobliżu Kalisza, co stało się inspiracją do podjęcia kolejnych zadań, służących wzmocnieniu potencjału lokalnego. W ramach projektu utworzono siedem przedsiębiorstw społecznych, w tym trzy spółdzielnie socjalne, trzy spółki z ograniczoną odpowiedzialnością, o celach socjalnych, jedną działalność gospodarczą w postaci oddziału stowarzyszenia
. W polskim modelu ekonomii społecznej wypracowano bardzo cenną ideę animacji społecznej, znaną wcześniej na gruncie pedagogiki społecznej. Polega ona na tym, że oddelegowuje się osoby, które przez dłuższy okres czasu mają przebywać na terenie lokalnej społeczności, ucząc mieszkańców podstawowych zachowań społecznych, na przykład podjęcia obowiązków, związanych z pracą zawodową. U długotrwale bezrobotnych, przyzwyczajonych do przymusowej bezczynności, należy ukształtować nawyki związane z podejmowaniem przez nich życiowej aktywności. Animator, jako osoba, która nie utożsamia się ze środowiskiem lokalnym i z niego nie pochodzi, staje się zewnętrznym ekspertem, który w inny sposób postrzega lokalne problemy, niż sami mieszkańcy. Pełni funkcję zewnętrznego koordynatora i mentora procesów społecznych, uczy mieszkańców aktywności, ale także przygotowuje liderów społeczności, w której pracuje. Następnie lider, staje się wewnętrznym koordynatorem działań aktywizacyjnych, inicjuje postawy innowacyjne wśród mieszkańców, inspiruje i pomaga w tworzeniu spółdzielni socjalnych, czy innych form przedsiębiorstw społecznych
. W projekcie “W stronę polskiego modelu gospodarki społecznej – budujemy nowy Lisków”, praca animatorów ze społecznością lokalną trwała nawet półtora roku. Animatorzy stale poznawali oczekiwania mieszkańców, koordynowali ich przedsięwzięcia, motywowali do pracy oraz powodowali zwiększenie stopnia rozumienia idei przedsiębiorczości socjalnej. Cechą charakterystyczną ich pracy było zamieszkiwanie na terenach, objętych projektem, elastyczność w tworzeniu rozwiązań usprawniających aktywność mieszkańców
. Działalność animatorów zewnętrznych i lokalnych liderów stanowi bardzo istotny czynnik, sprzyjający powstaniu i utrzymaniu spółdzielni socjalnych. W celu zaangażowania osób niepełnosprawnych w zawodową i społeczną aktywizację, warto skorzystać z praktycznych rozwiązań, które okazały się skuteczne w warunkach polskich. Wypracowane metody postępowania w ramach polskiej ekonomii społecznej, dotyczą głównie aktywizacji długotrwale bezrobotnych, na terenach strukturalnego bezrobocia. Mogą być powszechnie stosowane jako czynniki sprawcze w zakresie inicjacji spółdzielni socjalnych. Aby skuteczniej zaangażować osoby niepełnosprawne, należy większą uwagę poświęcić kapitałowi ludzkiemu, szczególnie poznać indywidualne predyspozycje i możliwości zdrowotne osób, które chcą podjąć aktywność zawodową w ramach spółdzielni socjalnej.

Konkluzja – hipotezy badawcze

Na podstawie wszystkich przytoczonych poglądów i praktycznych uwarunkowań aktywności lokalnej, należy przyjąć jako bariery w zakresie powstawania spółdzielni socjalnej następujące kwestie:

· niską aktywność lokalną na poziomie gminy,

· brak zainteresowania urzędników tworzeniem prospołecznych inicjatyw i miejsc pracy, także w ramach spółdzielni socjalnej,

· niski poziom kapitału społecznego, w tym niedostateczne więzi społeczne dla sprawnej komunikacji na szczeblu władza- obywatel, 

· znaczny udział patologii społecznych w środowisku lokalnym, co wymaga podjęcia najpierw działań usprawniających system społeczny w tym zakresie,

· niski poziom kapitału ludzkiego, przejawiający się głównie w braku kwalifikacji lub kwalifikacjach niedostosowanych do potrzeb rynku pracy,

· brak animatorów społecznych i liderów lokalnej społeczności, wspomagających inicjatywy spółdzielcze,

· brak dostępu do dróg i innych elementów infrastruktury społecznej,

· brak zrozumienia dla celowości powstania spółdzielni socjalnych i ich utrzymania na rynku, jako podmiotu gospodarczego,

· nawyki związane z brakiem pracy, także uwidocznione w cechach osobowych osób bezrobotnych i niepełnosprawnych, a także innych, wykluczonych z rynku pracy,

· niski poziom wynagrodzeń w spółdzielniach socjalnych na początku działalności,

· trudności organizacyjne, związane z podołaniem obowiązkom w ramach organizacji spółdzielczej, wymagającej współdecydowania o wspólnym przedsięwzięciu,

· brak lub niedostateczne doradztwo w sprawach spółdzielni, 

· zniechęcenie osób stanowiących społeczność spółdzielni, pod wpływem niepowodzeń w działalności różnych instytucji,

· brak cech przedsiębiorczych i cech “dobrego pracownika”, co utrudnia lub uniemożliwia podjęcie zatrudnienia w ramach spółdzielni socjalnej.

Wyżej wymienione bariery w zakresie powstawania spółdzielni socjalnych, można uznać za hipotezy badawcze. W celu rzeczywistej diagnozy tego, co było powodem braku utworzenia spółdzielni socjalnych w niektórych gminach, a co stało się czynnikiem sprawczym ich inicjacji w innych, warto przeprowadzić kompleksową diagnozę potencjału ludzkiego, potencjału gminy i cech przedsiębiorczych mieszkańców. Nie wszyscy posiadają psychiczne cechy przedsiębiorcy i mimo sprzyjających warunków na poziomie gminy, nie podejmą takiego działania, jak wspólna praca na rzecz spółdzielni. Może to wynikać nie tylko z braku zaufania do miejscowej władzy, czy lokalnych liderów, ale braku zaufania do ludzi w ogóle, na co wpływ mają najczęściej osobiste doświadczenia jednostki. 
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Mikołaj Haponiuk

Projekt: „Kluczowa rola gmin w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych” realizowany przy udziale środków Europejskiego Funduszu Społecznego w ramach Inicjatywy Wspólnotowej EQUAL.

Założenia do Uniwersalnego Narzędzia Diagnostycznego

Uniwersalne Narzędzie Diagnostyczne (UND) ma służyć jako narzędzie do oceny gmin w celu wyboru najbardziej predysponowanych do utworzenia w nich spółdzielni socjalnej (jednej lub kilku), zatrudniającej osoby niepełnosprawne. UND powinno obejmować wszystkie ekonomiczne, społeczne i demograficzne oraz instytucjonalno-organizacyjne cechy gminy, które mogą mieć wpływ na warunki działania przyszłej spółdzielni. Cechy te mogą zadecydować o samym utworzeniu i zarejestrowaniu spółdzielni, jak również o jej przetrwaniu i sukcesie ekonomicznym w dłuższym okresie czasu. Charakterystyki gminy objęte UND powinny dotyczyć: osób niepełnosprawnych, gospodarki prowadzonej na terenie gminy, społeczności lokalnej, jak również instytucji i organizacji, które mogą wesprzeć spółdzielnię, takich jak Urząd Gminy (Urząd Miasta), Ośrodek Pomocy Społecznej, ewentualnie Centrum lub Klub Integracji Społecznej, organizacje pozarządowe (jedna lub kilka), lokalni przedsiębiorcy, lokalne media, instytucje religijne. UND powinno objąć również instytucje powiatowe, które mogą udzielić spółdzielni pomocy, czyli Starostwo i Powiatowy Urząd Pracy, jak również regionalny Ośrodek Wsparcia Spółdzielczości Socjalnej (OWSS).

„Założenia do UND” opierają się na dwóch założeniach dotyczących strony organizacyjnej tworzenia spółdzielni socjalnej. Pierwsze z nich dotyczy jednostki prowadzącej prace (działania) przygotowawcze mające na celu utworzenie spółdzielni. Założono, że będą one prowadzone przez organizację pozarządową lub przez kilka takich organizacji działających w porozumieniu. Wydaje się, że od organizacji non-profit można oczekiwać dużego zaangażowania w pracę oraz starań o jak najlepsze wykonanie zadania. Optymalne jest, jeżeli jest to organizacja działająca na terenie gminy a osoby prowadzące prace przygotowawcze są jej mieszkańcami. Organizacja ta powinna mieć doświadczenie w pracy z niepełnosprawnymi, optymalnie w aktywizacji zawodowej tych osób. Przykładem takich jednostek mogą być organizacje prowadzące CIS i KIS, jeżeli ich działalność obejmowała osoby niepełnosprawne. W przypadku braku organizacji pozarządowej chętnej do uczestniczenia w projekcie, prowadzenie prac przygotowawczych może zostać powierzone instytucjom gminnym: Urzędowi Gminy, OPS, ewentualnie CIS lub KIS założonemu przez gminę. Przez prace przygotowawcze rozumie się rozpoznanie środowiska osób bezrobotnych i niepełnosprawnych w celu wytypowania osób mogących utworzyć spółdzielnię oraz jej przyszłego lidera; rozpoznanie ekonomicznych możliwości funkcjonowania spółdzielni; animację środowiska osób niepełnosprawnych mającą na celu przedstawienie zalet i perspektyw utworzenia spółdzielni, zachęcenie wytypowanych osób do założenia spółdzielni oraz zorganizowanie jej przyszłych członków; pomoc przy opracowaniu statutu i zebraniu dokumentów niezbędnych do rejestracji spółdzielni w KRS.

Drugie założenie dotyczy utworzenia lokalnego partnerstwa, mającego na celu zorganizowanie i zarejestrowanie spółdzielni socjalnej (jednej lub kilku) oraz wspieranie jej w działalności. Partnerstwo takie zostałoby zorganizowane, w przypadku wytypowania danej gminy do utworzenia w niej spółdzielni socjalnej, przez organizację pozarządową w ramach prac przygotowawczych. Rolą tej organizacji byłoby koordynowanie działań partnerstwa. Wydaje się, że partnerstwo powinno objąć przede wszystkim lokalne instytucje publiczne mogące, z racji pełnionej funkcji, udzielić spółdzielni socjalnej wsparcia rzeczowego i finansowego, jak również udzielić jej pomocy w postaci doradztwa prawnego i proceduralnego oraz promocji. Biorąc pod uwagę założenia Projektu, przewidujące pełnienie przez gminy kluczowej roli w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych, jako instytucję objęte partnerstwem należy wymienić w pierwszym rzędzie Urząd Gminy (Urząd Miasta), gminny lub miejski OPS oraz CIS lub KIS – jeżeli funkcjonują w danej gminie. Urząd Gminy może udzielić spółdzielni wsparcia w postaci lokalu, zleceń, doradztwa prawnego i promocji. Pracownicy oraz wolontariusze OPS ze względu na świadczoną pomoc społeczną dysponują wiedzą na temat sytuacji życiowej osób niepełnosprawnych w danej gminie, jak również znają ich osobiście. Dotyczyć to może również pracowników oraz wolontariuszy CIS i KIS. Byłoby korzystne, gdyby partnerstwo objęło również Starostwo, ze względu na możliwość udzielenia przez niego pomocy finansowej spółdzielni ze środków PFRON, ewentualnie również z Funduszu Pracy. Dotychczasowe doświadczenia spółdzielni socjalnych wskazują, że o ile uzyskanie środków z PFRON ma dużą szansę powodzenia, o tyle uzyskanie pomocy z Funduszu Pracy jest bardzo trudne. W przypadku deklaracji wsparcia finansowego spółdzielni ze środków Funduszu Pracy partnerstwo powinno objąć również PUP. Należy założyć, że partnerstwo objęłoby również regionalny OWSS, który mógłby udzielić spółdzielni socjalnej wsparcia w postaci doradztwa prawnego i biznesowego, jak również pomocy finansowej.

Partnerstwo może obejmować również inne jednostki, których wsparcie byłoby istotne dla funkcjonowania spółdzielni. Ich dobór zależy od organizacji prowadzącej prace przygotowawcze. Należy tu wymienić lokalnych przedsiębiorców (możliwość zleceń dla spółdzielni), lokalne media (promocja spółdzielni), instytucje religijne oraz inne organizacje mogące dostarczyć zleceń lub pomóc w promocji spółdzielni, takie jak nie wymienione wcześniej instytucje publiczne działające na terenie gminy, organizacje pozarządowe nie włączone do prowadzenia prac przygotowawczych, spółdzielnie mieszkaniowe, nadleśnictwa, kółka rolnicze, koła gospodyń wiejskich itp.

Wyjaśnienia wymaga ewentualne włączenie instytucji religijnych do partnerstwa. Dotyczy to parafii Kościoła Katolickiego, ewentualnie innych kościołów. Wydaje się, że włączenie takich instytucji byłoby korzystne dla projektu, ze względu na możliwość ich pozytywnego wpływu na opinię publiczną w społeczności lokalnej, w tym przedsiębiorców.

W „Założeniach” przyjęto, że UND zostanie opracowane w formie kwestionariusza (zawierającego pytania zamknięte i otwarte). Proponuje się, by UND objęło następujące obszary badawcze:

1. charakterystyka demograficzno-ekonomiczna zbiorowości osób niepełnosprawnych w gminie, 

2. możliwości działania spółdzielni socjalnej: rodzaje działalności gospodarczej (nisze rynkowe), które mogłaby podjąć spółdzielnia socjalna na tle charakterystyki gospodarczej gminy,

3. organizacja pozarządowa (lub kilka współdziałających organizacji) prowadząca prace przygotowawcze mające na celu założenie spółdzielni oraz osoby mające się tym zajmować (organizatorzy projektu, animatorzy środowiska osób niepełnosprawnych): potencjał i doświadczenie organizacji, wykształcenie i doświadczenie organizatorów projektu/animatorów,

4. deklarowane wsparcie dla spółdzielni socjalnej, finansowe, rzeczowe, w postaci doradztwa i promocji (w tym również chęć zakupu oferowanych w przyszłości przez spółdzielnię usług, wyrobów i towarów) ze strony lokalnych instytucji, przedsiębiorstw i organizacji: organizacji pozarządowej prowadzącej prace przygotowawcze (4a), Urzędu Gminy (4b), OPS (4c), CIS lub KIS (4d), Starostwa (4e), PUP (4f), regionalnego OWSS (4g), mediów (4h), przedsiębiorców (4i), instytucji religijnych (4j), pozostałych organizacji pozarządowych (4k), pozostałych instytucji publicznych (4l), innych instytucji i organizacji, jak również osób, które z racji pełnionych funkcji społecznych mogą mieć wpływ na opinię publiczną, np. sołtysów (4m), 

5. deklarowana chęć zakupu oferowanych w przyszłości przez spółdzielnię socjalną usług, wyrobów i towarów przez społeczność lokalną (osoby indywidualne),

6.  stosunek środowiska osób niepełnosprawnych, do możliwości utworzenia i działania spółdzielni socjalnej,

7. stosunek do osób niepełnosprawnych, w tym utworzenia przez nie spółdzielni socjalnej, lokalnych instytucji, przedsiębiorstw i organizacji: organizacji pozarządowej prowadzącej prace przygotowawcze (6a), Urzędu Gminy (6b), OPS (6c), CIS lub KIS (6d), Starostwa (6e), PUP (6f), regionalnego OWSS (6g), mediów (6h), przedsiębiorców (6i), instytucji religijnych (6j), pozostałych organizacji pozarządowych (6k), pozostałych instytucji publicznych (6l), innych instytucji i organizacji, jak również osób, które z racji pełnionych funkcji społecznych mogą mieć wpływ na opinię publiczną, np. sołtysów (6m), 

8. stosunek społeczności lokalnej (osób indywidualnych) do osób niepełnosprawnych oraz możliwości utworzenia przez nie spółdzielni socjalnej,

9. wstępny plan działań mających na celu utworzenie i zarejestrowanie spółdzielni socjalnej oraz podjęcie przez nią działalności, opracowany przez organizację pozarządową prowadzącą prace przygotowawcze.

Obszary te zostaną później przedstawione bardziej szczegółowo. Z uwagi jednak na fakt, ze opracowanie niniejsze ma na celu jedynie przedstawienie propozycji założeń UND, w opracowaniu nie zostaną wymienione poszczególne zmienne wchodzące w skład danego obszaru badawczego. Wyodrębnienie obszarów 4 i 7 oraz 5 i 8, chociaż dotyczą one tych samych jednostek, wynika z faktu, że odnoszą się one do różnych aspektów funkcjonowania przyszłej spółdzielni. Obszary 4-5 dotyczą możliwości pozyskania przez spółdzielnię środków finansowych. Jest to czynnik bezpośrednio decydujący o możliwości podjęcia przez spółdzielnię działalności po dokonaniu rejestracji oraz o jej ekonomicznym przetrwaniu. Obszary 7-8 odnoszą się do ogólnego „klimatu społecznego”, w którym będzie funkcjonować spółdzielnia. Pojęcie to należy odnieść do relacji społeczności lokalnej oraz istotnych dla działalności spółdzielni instytucji do spółdzielni jako podmiotu gospodarczego oraz do jej członków.

Proponuje się, by badanie danej gminy za pomocą UND realizowane było po dokonaniu wyboru jednostki prowadzącej prace przygotowawcze mające na celu utworzenie spółdzielni socjalnej. Wówczas badanie przeprowadzałaby właśnie ta jednostka, optymalnie organizacja pozarządowa. Zakłada się, że lokalne instytucje publiczne, zwłaszcza instytucje gminne, udzieliłyby organizacji pozarządowej prowadzącej prace przygotowawcze niezbędnego wsparcia w realizacji badania gminy za pomocą UND, w tym w postaci udzielenia potrzebnych informacji lub umożliwienia dostępu do nich.

Zaletą tego rozwiązania jest to, że badanie gminy za pomocą UND zostałoby zrealizowane przez jednostkę znającą realia życia na danym terenie i działającą na nim. Wydaje się to właściwe ze względu na zaprezentowany wyżej zakres tematyczny i zakładaną dużą szczegółowość UND. Wydaje się, że zaleta ta przeważa nad wadą przedstawionego wyżej rozwiązania, jaką jest możliwy brak obiektywizmu. Informacje do UND podawałaby jednostka, w której interesie leży dalszy udział w projekcie, czyli wytypowanie gminy do założenia w niej spółdzielni socjalnej. 

Zebranie informacji do UND w obszarach 4-8 wymaga opracowania specjalnych ankiet, skierowanych do lokalnych instytucji, przedsiębiorstw i organizacji (obszary 4 i 7), społeczności lokalnej (obszary 5 i 8) oraz zbiorowości osób niepełnosprawnych (obszar 6). Należy założyć, że ankiety te będą stanowić część UND. Przeprowadzenie wywiadów z przedstawicielami ww. instytucji i organizacji oraz osobami indywidualnymi byłoby zadaniem organizacji prowadzącej prace przygotowawcze. Zebranie informacji do obszarów 5 i 8 wymaga opracowania metody doboru osób objętych ankietowaniem. Mogłaby to być próba losowa lub kwotowa. Metoda doboru osób do ankietowania powinna stanowić część UND. W przypadku obszaru 6 należy założyć, że ankietowaniem powinny zostać objęte osoby niepełnosprawne mogące być członkami przyszłej spółdzielni. Dotyczy to osób w wieku roboczym, nie posiadających własnego źródła utrzymania dającego im możliwości zaspokojenia podstawowych potrzeb życiowych. Stan zdrowia i stopień niepełnosprawności tych osób powinien pozwalać im na podjęcie pracy w zawodzie, który będą mogli wykonywać w ramach działalności gospodarczej podjętej przez spółdzielnię. Można założyć, że osób spełniających powyższe warunki w większości gmin jest na tyle mało, że wszystkie one mogą zostać objęte ankietowaniem. W przypadku, gdyby nie było to możliwe, należałoby wybrać do ankietowania próbę losową lub kwotową, podobnie jak w obszarach 5 i 8. Metoda doboru osób niepełnosprawnych do ankietowania również powinna stanowić część UND.

W celu zobiektywizowania UND proponuje się, by ocenę możliwości utworzenia w danej gminie spółdzielni socjalnej wyrazić w punktach. Można to osiągnąć poprzez przypisanie wartości punktowej poszczególnym obszarom badawczym oraz poszczególnym zmiennym wchodzącym w ich skład. Czytelnym rozwiązaniem byłoby przyjęcie maksymalnej wartości 100 punktów mogącej być przypisanej ocenianej gminie.

Ocenę punktową należałoby powiązać z koniecznością spełnienia przez gminę minimalnych wymagań w zakresie kluczowych zmiennych lub osiągnięcia minimalnej liczby punktów w ramach poszczególnych obszarów badawczych. Jako przykładowe wymagania minimalne można wymienić określony potencjał i doświadczenie organizacji pozarządowej (instytucji publicznej) prowadzącej prace przygotowawcze, czy istnienie nisz rynkowych, w których mogłaby działać spółdzielnia socjalna.

Poniżej zaprezentowane zostaną bardziej szczegółowo poszczególne obszary badawcze
 objęte Uniwersalnym Narzędziem Diagnostycznym:

Ad. 1. Charakterystyka demograficzno-ekonomiczna zbiorowości osób niepełnosprawnych w gminie powinna obejmować liczbę tych osób oraz ich następujące cechy: wiek, płeć, wykształcenie, doświadczenie zawodowe, posiadane umiejętności mogące być wykorzystane w pracy zawodowej, stan zdrowia i stopień niepełnosprawności, źródła utrzymania, korzystanie z pomocy społecznej oraz z innych form pomocy oferowanych przez gminę, organizacje pozarządowe i instytucje religijne, dochód na osobę w gospodarstwie domowym. Charakterystyka ta powinna zostać przedstawiona na tle charakterystyki ludności gminy.

Ad. 2. Możliwości działania spółdzielni socjalnej dotyczą rodzajów działalności gospodarczej, które mogłaby ona podjąć. Powinny to być w miarę możliwości tzw. nisze rynkowe, czyli rodzaje działalności spełniające jednocześnie dwie podane niżej cechy. Po pierwsze powinny to być rodzaje działalności o niskim stopniu konkurencyjności lub w ramach których nie działają w gminie inne podmioty gospodarcze. Po drugie powinien istnieć niezaspokojony popyt na wyroby lub usługi produkowane w ramach tych rodzajów działalności. Warunkiem wskazania danego rodzaju działalności powinna być również spodziewana opłacalność podjęcia działalności gospodarczej oraz posiadanie przez przyszłych członków spółdzielni odpowiednich umiejętności zawodowych lub możliwość ich nabycia poprzez krótkotrwałe szkolenia lub praktykę. Przykładowe rodzaje działalności podejmowane przez spółdzielnie socjalne zatrudniające osoby niepełnosprawne to gastronomia i usługi turystyczne, prace ogrodnicze (w tym przy zieleni miejskiej), wyrób pamiątek dla turystów, handel detaliczny, prace remontowo-budowlane i wykończeniowe, usługi opiekuńcze i pielęgnacyjne, sprzątanie, usługi informatyczne w formie telepracy, usługi biurowe i kserograficzne, odzysk surowców wtórnych.
 Rodzaje działalności możliwe do podjęcia przez spółdzielnię powinny zostać przedstawione na tle charakterystyki ekonomicznej gminy. W punkcie tym powinny zostać również podane warunki konieczne do rozpoczęcia działalności gospodarczej w ramach danego rodzaju działalności, takie jak np. zakup odpowiedniego sprzętu i wyposażenia.

Ad. 3. Charakterystyka organizacji pozarządowej prowadzącej prace przygotowawcze mające na celu utworzenie i zarejestrowanie oraz podjęcie działalności przez spółdzielnię powinna obejmować potencjał organizacji, w tym liczbę członków, osób zatrudnionych, wolontariuszy, majątek oraz doświadczenie organizacji w zakresie pomocy społecznej i aktywizacji zawodowej, szczególnie dotyczącej osób niepełnosprawnych. Charakterystyka osób, które mają się zajmować projektem powinna obejmować ich wykształcenie, ilość czasu, który mogą przeznaczyć na prace przy projekcie, doświadczenie w realizacji podobnych projektów, doświadczenie w pracy z osobami niepełnosprawnymi.

Ad. 4. Deklarowane wsparcie dla spółdzielni socjalnej ze strony lokalnych instytucji, przedsiębiorstw i organizacji dotyczy wsparcia finansowego, udostępnienia lub przekazania lokalu, chęci zakupu usług (wyrobów, towarów) oferowanych w przyszłości przez spółdzielnię, udzielania porad prawnych i biznesowych, promocji spółdzielni w społeczności lokalnej, pomocy w nawiązaniu kontaktów biznesowych i załatwianiu spraw urzędowych itd. Pytania z obszaru 4 powinny być zróżnicowane w zależności od społecznej i ekonomicznej roli jednostki, do której są kierowane. 

Ad. 6. Stosunek środowiska osób niepełnosprawnych do możliwości utworzenia i działania spółdzielni socjalnej powinien obejmować informacje nt. wiedzy osób niepełnosprawnych dotyczącej możliwości utworzenia oraz funkcjonowania spółdzielni socjalnych, jak również chęci przystąpienia tych osób do spółdzielni oraz wiary w możliwość przetrwania spółdzielni. Obszar ten powinien obejmować również poglądy osób niepełnosprawnych nt. rodzajów działalności gospodarczej, które mogłaby podjąć spółdzielnia. 

Ad. 7. Stosunek lokalnych instytucji, przedsiębiorstw i organizacji do osób niepełnosprawnych powinien obejmować wiedzę na temat zbiorowości osób niepełnosprawnych w gminie, problemów i potrzeb tych osób, stosunek do pomocy udzielanej im przez rząd i samorządy lokalne, stosunek do możliwości podejmowania pracy przez osoby niepełnosprawne, w tym założenia przez nie spółdzielni socjalnej. Obszar ten obejmuje również stosunek jednostki do możliwości współpracy z innymi instytucjami i organizacjami w celu wspierania spółdzielni socjalnej, w tym uczestnictwa w utworzonym w tym celu partnerstwie lokalnym. Pytania skierowane do organizacji pozarządowej prowadzącej prace przygotowawcze oraz do lokalnych instytucji publicznych powinny odnosić się również do znajomości przepisów prawnych dotyczących spółdzielni socjalnych. Pytania powinny być zróżnicowane w zależności od społecznej i ekonomicznej roli jednostki, do której są kierowane.

Ad 8. Stosunek społeczności lokalnej do osób niepełnosprawnych powinien obejmować wiedzę na temat zbiorowości osób niepełnosprawnych w gminie, problemów i potrzeb tych osób, stosunek do pomocy udzielanej im przez rząd i samorządy lokalne, stosunek do możliwości podejmowania pracy przez osoby niepełnosprawne, w tym założenia przez nie spółdzielni socjalnej.

Ad. 9. Wstępny plan działań niezbędnych do utworzenia i zarejestrowania spółdzielni socjalnej oraz podjęcia przez nią działalności wykorzystywałby informacje zebrane w UND. Powinien on w szczególności zawierać:

· zakładaną liczebność spółdzielni, rodzaje działalności gospodarczej mogące zostać podjęte przez spółdzielnię, wstępny biznesplan, wyszczególnienie działań prawno-organizacyjnych niezbędnych do zarejestrowania spółdzielni, ewentualnie również proponowanego lidera,

· wyszczególnienie proponowanych partnerów oraz ich roli w tworzeniu, przygotowaniach do rejestracji oraz funkcjonowaniu spółdzielni na rynku: wspierania jej finansowo i rzeczowo, w postaci doradztwa i promocji, poprzez zakup usług, wyrobów i towarów oferowanych przez spółdzielnię itd.,

· wyszczególnienie działań planowanych przez organizację pozarządową, w tym dotyczących animacji środowiska osób niepełnosprawnych w celu zachęcenia ich do utworzenia spółdzielni socjalnej,

· harmonogram działań niezbędnych do utworzenia i zarejestrowania spółdzielni oraz podjęcia przez nią działalności.

Założenia do Uniwersalnego Narzędzia Diagnostycznego przedstawione w niniejszym opracowaniu wymagają dyskusji w środowiskach zajmujących się problematyką spółdzielni socjalnych. Dotyczy to środowiska naukowego, administracji rządowej i samorządowej, organizacji pozarządowych oraz samych liderów i członków spółdzielni socjalnych. Opracowane już UND wymagać będzie przetestowania w wybranych gminach.

Paweł Kaczorowski

Założenia do Uniwersalnego Narzędzia Diagnostycznego (UND) w ramach projektu EFS IW-EQUAL PRR

„Kluczowa rola gmin w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych”

Pytania otwarte

„Ludzie w większym stopniu aniżeli usług, potrzebują społeczności” 
 – wydaje się, że ta krótka konstatacja A. Jurosa, wyrażona ponad dekadę temu wobec osób niepełnosprawnych, w sposób najbardziej lapidarny obrazuje kierunek, w jakim konsekwentnie zmierza współczesne rozumienie społecznego modelu niepełnosprawności. Podkreśla się w nim, że konieczność indywidualnego oraz podmiotowego traktowania każdej osoby niepełnosprawnej, potrzeba udzielenia jej różnorakiej pomocy i wsparcia, nabierają pełnej wartości dopiero wówczas, gdy osadzone są w realiach otoczenia społecznego. Innymi słowy niepełnosprawność przestaje być li tylko osobistym problemem zmagającego się z dysfunkcją człowieka, ale jest rozumiana zarówno w wymiarze indywidualnym, jak i społecznym, jako problem dotykający całej zbiorowości, ze wszystkimi konsekwencjami takiego podejścia, obejmującymi między innymi budowę naturalnego systemu wsparcia społecznego (rehabilitacji społecznej), zorientowanego na wzrost niezależności i poprawę społecznego funkcjonowania osób niepełnosprawnych, jak również tworzenie grup samopomocowych. Jest to również punkt odniesienia podejmowanych niżej rozważań, zmierzających do sformułowania ogólnych zaleceń dla zastosowania pytań otwartych przy konstruowaniu Uniwersalnego Narzędzia Diagnostycznego (UND), mającego służyć rozpoznaniu środowiska społecznego, w którym będzie tworzona spółdzielnia socjalna dla niepełnosprawnych.


Zjawisko niepełnosprawności – dla socjologa istotne również ze względu na swój niebagatelny ilościowy (statystyczny) wymiar 
 – doczekało się licznych opracowań, ujmujących je także w kontekście społecznym. Zwraca się w nich uwagę,

 że szczególnie dotkliwą przyczyną utrudnień, ograniczeń, barier, z którymi mają do czynienia osoby niepełnosprawne pozostaje nie samo źródło ich dysfunkcji, lecz reakcje otoczenia społecznego, a zwłaszcza tworzenie się stereotypów oraz powstawanie negatywnych postaw determinujących nierzadko proces reakcji społecznej na niepełnosprawność. 

Z tego też względu pojęcie postawy – tak często wykorzystywane do socjologicznych analiz zjawiska niepełnosprawności 
 – należy uznać za potencjalnie użyteczne także w rozeznaniu możliwości oraz zakresu włączenia pytań otwartych do projektu Uniwersalnego Narzędzia Badawczego. Wprawdzie wypowiedź sprowokowaną pytaniem otwartym należy traktować nader ostrożnie, gdyż nie zawsze może być utożsamiana ze strukturą pojęcia, które ma wyjaśniać (wskaźnikować), jednak z drugiej strony teoria postawy może spełniać rolę porządkującą na etapie konceptualizacji pytań kwestionariuszowych – również w formie otwartej. Warto przy tym zaznaczyć, że UND stanowić będzie element względnie standardowego badania socjologicznego, a więc nadanie pojęciu postawy charakteru zmiennej ilościowej nie wymaga w tym przypadku tak złożonych i wyrafinowanych metod pomiaru, jakie zwykle stosuje się np. w pracach o orientacji teoretycznej (jak skale Thurstone’a, Likerta, Guttmana etc.) 
. Uzyskanie swobodniejszych i pełniejszych odpowiedzi na postawione otwarte pytania (swobodniejszych, gdyż „uwolnionych” od kafeterii, która jest zwykle sugerująca) pozostaje tu o tyle uzasadnione, że jak przyjmuje się (nie bez zastrzeżeń) w teorii socjologicznej oraz w praktyce badawczej (nie bez problemów interpretacyjnych), jednym z zewnętrznych przejawów obierania przez jednostki określonych postaw jest formułowanie przezeń opinii. Z tego względu badanie postaw społecznych może być podejmowane na drodze prowadzenia analiz opinii (vel zachowań słownych) jednostki, w myśl stwierdzenia, że opinie są werbalną ekspresją postawy 
.


„Postawa jest szczególnym typem przekonania, które określa oceniane właściwości obiektu; postawa jest zatem zmagazynowaną oceną – dobrą lub złą – danego obiektu” 
. Postawa jest również, jak większość najbardziej „eksploatowanych” kategorii analitycznych, przedmiotem wielu odmiennych interpretacji, autorskich definicji i typologii, często niejednoznacznych. Poniżej dokonano krótkiego przeglądu niektórych z nich, selekcjonując poszczególne stanowiska teoretyczne (właśnie ze uwagi na ową niejednoznaczność i zróżnicowanie) zgodnie z kryterium przydatności wobec oczekiwanych praktycznych rozstrzygnięć.


W literaturze przedmiotu spotykamy pojęcie postawy rozumiane w dwojaki sposób:

1. jako definicja sytuacji, czyli dokonana przez jednostkę w celu podjęcia działania (interakcji) ocena sytuacji „wyjściowej” lub

2. jako element osobowości, czyli gotowość jednostki do określonego zachowania się w odniesieniu do przedmiotu postawy. 

Z nieco innej perspektywy rozróżnia się też terminy:

1. postawa, jako uogólniona cecha określonej jednostki funkcjonująca w relacjach z wieloma obiektami (pewien względnie spójny system przekonań pozwalający na dokonywanie ocen) lub

2. postawa określonej jednostki wobec czegoś lub kogoś, a więc przyjmująca formę bardziej konkretną i ukierunkowaną.

Bez wdawania się w bardziej szczegółowe rozróżnienia zaznaczmy od razu, że w niniejszej pracy odwołano się do rozumienia pojęcia postawy zgodnego z punktem drugim obydwu wymienionych podejść.


Przechodząc do samej definicji postawy warto przytoczyć w całości zsyntetyzowaną formułę, której użył J. Turowski: „W praktyce badawczej i w określeniach definicyjnych przez pojęcie postawy przyjęło się rozumieć względnie trwałą dyspozycję jednostki do określonego zachowania się wobec danego przedmiotu, wynikającą z poglądów, uczuć i dążności danej jednostki odnoszących się do przedmiotu postawy. Postawa obejmuje więc tzw. komponenty: poznawczy, emocjonalno-oceniający (tzw. afektywny) oraz behawioralny (zwany też czynnościowym)” 
. Cytowane ujęcie jest charakterystyczne zarówno dla definicji M. Rokeacha, także M. B. Smitha, jak i – na gruncie polskim – S. Nowaka 
. Akcentują one trzy elementy składowe postawy, którym należy poświęcić nieco więcej uwagi.


Komponent emocjonalno-oceniający, afektywny (w skrócie uczucia jednostki wobec przedmiotu postawy) obejmuje relatywnie trwałe uczucia, upodobania i uprzedzenia oparte na doświadczeniach jednostki, względnie doświadczeniach innych osób. Uczucia te mogą być pozytywne lub negatywne i pozbawione są sądów poznawczych o przedmiocie postawy. Składnikowi temu przypisuje się największe znaczenie z uwagi na to, że nadaje postawie kierunek, tj. precyzuje, czy ma ona charakter pozytywny czy też negatywny. 


Wyróżnienie komponentu poznawczego (spotyka się też określenie intelektualny – to, co jednostka myśli o przedmiocie postawy) bazuje na założeniu, że postawa wobec czegoś (kogoś) nie mogłaby istnieć w sytuacji, w której jednostka nic nie wie o przedmiocie postawy. Ta wiedza – o różnym stopniu pewności – może być stereotypowa, nieprawdziwa, może dotyczyć fikcyjnego przedmiotu lub być przesycona ocenami, ale pozostaje nieodzownym elementem postawy. 


Z kolei komponent behawioralny (jak jednostka chciałaby się zachować wobec przedmiotu postawy – „od” lub „do” niego) wspiera się na dwóch wyżej wymienionych składowych postawy, gdyż nastawienie emocjonalne oraz poglądy jednostki skłaniają ją do określonego zachowania (reagowania) względem danego przedmiotu. Niektórzy badacze (jak np. M. Rokeach) dopuszczają możliwość, że komponent behawioralny nie występuje w postawie.


Tak jednostki, jak i grupy społeczne zajmują postawy wobec wszelkich przedmiotów dostępnych społecznemu poznaniu. Nabyte w procesie socjalizacji i osadzone w systemie społeczno-kulturowym postawy wobec zdrowia i niepełnosprawności mają istotne znaczenie dla jakości uczestnictwa osób niepełnosprawnych w życiu społecznym, w ich społecznej integracji, ich aktywności rozumianej jako zdolność do relatywnie intensywnego działania. Dążąc do rozpoznania lokalnego środowiska społecznego pod względem stopnia otwarcia, przychylności (lub dystansu, odrzucenia) wobec osób niepełnosprawnych oraz możliwości stworzenia przez nie spółdzielni socjalnej, warto odwołać się do stworzonych już na potrzeby tego projektu operacjonalizacji, wśród których wymienia się pięć szczegółowych obszarów zainteresowań:

· wiedza mieszkańców nt. niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych

· stosunek mieszkańców do niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych

· problemy niepełnosprawnych w opinii mieszkańców

· opinie nt. udzielania pomocy osobom niepełnosprawnym

· osoby niepełnosprawne na rynku pracy 
.

Korzystając z tej wstępnie sprecyzowanej problematyki badawczej, a jednocześnie zdając sobie sprawę, że w zakresie niniejszego opracowania nie leżą szczegółowe rozstrzygnięcia co do zawartości narzędzia badawczego (UND), można przedstawić ogólne wskazania na temat użycia w nim pytań otwartych w postaci następującego schematu. 

	
	Komponent emocjonalno-oceniający
	Komponent poznawczy
	Komponent behawioralny

	Wiedza mieszkańców nt. niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych
	 Jakie odczucia budzą w respondencie artykuły prasowe bądź programy telewizyjne o osobach niepełnosprawnych.
	Proszę wymienić osoby niepełnosprawne, nie należące do rodziny, które respondent zna lub o których rozmawia w gronie najbliższych.
	Jaki wpływ ma wiedza respondenta o osobach niepełnosprawnych na jego stanowisko w przykładowej sytuacji.

	Stosunek mieszkańców do niepełnosprawności i osób niepełnosprawnych
	Czy respondent modlił się kiedykolwiek w intencji osób niepełnosprawnych.
	Jak zdaniem respon-denta należałoby spopularyzować określo-ną inicjatywę na rzecz osób niepełnosprawnych
	Uzasadnienie dlaczego osoby niepełnosprawne powinny być w jakiś spo-sób uprzywilejowane.

(pyt.17)

	Problemy niepełnosprawnych w opinii mieszkańców
	Jakie odczucia budzą w respondencie negatywne zachowania innych osób w stosunku do niepełnospra-wnych.
	Co Pana(i) zdaniem najbardziej utrudnia życie osobom niepełno-sprawnym?  (pyt.12)
	Które z problemów dotykających osób niepełnosprawnych wymagają zdaniem respondenta jego zaangażowania.

	Opinie nt. udzielania pomocy osobom niepełnosprawnym
	W jaki sposób zareagowałby respondent na wiadomość, że gmina zamierza na szersza skale zając się pomocą dla niepełnosprawnych.
	Na czym polegała lub czego dotyczyła pomoc organizowana w gminie dla osób niepełnospra-wnych.  (pyt.22)
	Na czym przede wszystkim powinna polegać pomoc udziela-na osobom niepełno-sprawnym? (pyt. 10)

	Osoby niepełnosprawne

na rynku pracy
	Jak zareagowałby res-pondent na wiadomość, ze spośród różnych kandyda-tów jego pracodawca za-trudnił osobę niepełno-sprawną, której renta wystarcza na życie.
	Na czym polegała praca, którą wykonywały osoby niepełnosprawne? (pyt.19)
	W jaki sposób wspierano inicjatywę utworzenia w gminie spółdzielni socjalnej dla niepełnosprawnych



Tam gdzie było to możliwe wpisano (przyporządkowano) do określonych pól konkretne pytania zaczerpnięte z kwestionariusza badania „Osoby niepełnosprawne i ich problemy w świadomości społeczności lokalnej” 
 – zaznaczono je rastrem oraz numerem z kwestionariusza. W pozostałych przypadkach uzupełniono tabelę wpisując hipotetyczne i jedynie wstępnie zarysowane zagadnienia szczegółowe.


Przedstawiony schemat zakłada, że usystematyzowane podejście do formułowania i wyboru pytań otwartych dla narzędzia badawczego (UND), obejmuje konceptualizację wszystkich bądź wybranych obszarów zainteresowań (tu potraktowanych jedynie przykładowo) z uwzględnieniem elementów składowych pojęcia postawy. W praktyce badawczej częstokroć pytania otwarte zadawane są respondentom w sytuacji, gdy jakaś istotna dla przedmiotu dociekań kwestia nie może zostać podjęta w innej formie, gdyż nie sposób przewidzieć najczęstszych lub najbardziej znaczących kategorii odpowiedzi. W tym sensie pytanie otwarte traktowane jest jako pewnego rodzaju ostateczność wymuszona brakiem możliwości (tudzież zbyt dużym ryzykiem) zastosowania innych form indagowania. Formułowanie pytań w oparciu o proponowany schemat ich przyporządkowania pozwala uniknąć podobnej redukcji na drodze całościowej (w sensie systematycznego wykorzystania pojęcia postawy) i ukierunkowanej analizy możliwości zastosowania pytań otwartych. Może również stanowić instrument pomocny w podejmowaniu decyzji o rezygnacji z zadawania pytań otwartych tam, gdzie nie jest to niezbędne lub celowe.
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� W opracowaniu niniejszym wykorzystano wcześniejsze przemyślenia autorki dotyczące kapitału społecznego podejmowane w kontekście jednostek i grup inkluzywnych i ekskluzywnych (Piekut-Brodzka D. M. 2006) 


�Problem braku odpowiednich kwalifikacji z punktu widzenia rynku pracy jest często opisywany w literaturze przedmiotu, np. pisze o tym Zuzanna Grabusińska w referacie: Wykluczenie społeczne w Polsce. Podstawy ideowe projektu ustawy o pomocy społecznej i ustawy o zatrudnieniu socjalnym.[w:] Praca zbiorowa: Przeciw wykluczeniu społecznemu. Propozycje nowych rozwiązań na tle doświadczeń krajów UE. Wybrane materiały z konferencji przygotowanej przez Caritas Polska, Caritas Diecezji Kieleckiej i Instytut Spraw Publicznych, Kielce 17 – 18 czerwca 2003 r. Fundacja “ Pro Caritate” 2003, s. 8.


Konferencja organizowana przez kielecki oddział Caritasu stanowi jeden z nielicznych polskich przykładów zwrócenia uwagi na problem marginalizacji społecznej, w kontekście poszukiwania źródeł dysfunkcji społecznych i dróg rozwiązania problemu wykluczenia społecznego. 


�Z. Grabusińska, tamże, s. 9.


�Tamże, s. 9. 


�Pojęcie to jest używane przez Andrzeja Niesporka i Kazimierę Wódz w referacie: Praca socjalna a strategie rozwoju społeczności lokalnej. [w:] Praca zbiorowa: Przeciw wykluczeniu społecznemu. Propozycje nowych rozwiązań na tle doświadczeń krajów UE. Wybrane materiały z konferencji przygotowanej przez Caritas Polska, Caritas Diecezji Kieleckiej i Instytut Spraw Publicznych, Kielce 17 – 18 czerwca 2003 r. Fundacja “ Pro Caritate” 2003, s. 18. 


 Za słuszne, należy uznać nadanie lokalnej społeczności wymiaru organizacyjnego. Pojęcie organizowania odnosi się do różnych przestrzeni społecznych, jest powszechnie używane w odniesieniu do zarządzania gospodarką lokalną. Traktowanie lokalnej przestrzeni jako przedmiotu zarządzania stanowi efekt poglądów, powstałych w XX wieku, że zarządzać można niemal wszystkim. Występująca w nauce integralność dyscyplin, często skrajnie różnych, przyczynia się do przypisywania systemom społecznym cech właściwych dla instytucji. 


�Tamże, s. 18. 


�Tamże, s. 18. 


�Tamże, s. 19. 


�Tamże, s. 19 – 32. 


�Tożsamość kulturowa lokalnej społeczności może stać się czynnikiem wywołującym aktywność obywateli, a zarazem może wyznaczać jej poziom unikalności i wyodrębnienia z otoczenia. 


�Tamże. 


�Tamże, s. 19 -20. 


�R. van Berkel, J. H. Moller (red.): Active social policies in the EU. Inclusion through participation? The Policy Press, Bristol , 2002. 


Podaję za: M. Rymsza: Aktywizacja przez pracę: rola społecznej przedsiębiorczości. [w:]Praca zbiorowa: Przeciw wykluczeniu społecznemu. Propozycje nowych rozwiązań na tle doświadczeń krajów UE. Wybrane materiały z konferencji przygotowanej przez Caritas Polska, Caritas Diecezji Kieleckiej i Instytut Spraw Publicznych, Kielce 17 – 18 czerwca 2003 r., Fundacja “Pro Caritate” 2003, s. 33. 


�T. Kaźmierczak, M. Rymsza: Wstęp. [w:]T. Kaźmierczak, M. Rymsza (red.): Kapitał społeczny. Ekonomia społeczna. Instytut Spraw Publicznych, Warszawa 2007, s. 11. 


�Wśród dochodów własnych gminy należy wyróżnić podatki: rolny, od nieruchomości, od środków transportowych, od czynności cywilnoprawnych; opłaty: opłaty lokalne, opłaty skarbowe; wpływy z usług, dochody z majątku gminy; udziały w podatkach, które stanowią dochody budżetu państwa, pochodzące z tytułu podatku od osób fizycznych oraz podatku od osób prawnych. Poza wyżej wymienionymi przychodami gminy, występują subwencje i dotacje celowe. Wśród subwencji najbardziej popularna jest subwencja oświatowa. Gminy ponadto uzyskują subwencję wyrównawczą, rekompensującą i równoważącą. Dotacje celowe są przeznaczane na inwestycje, na zadania z zakresu administracji rządowej i zadania realizowane na podstawie porozumień z administracją rządową i samorządową. Istnieją dotacje z funduszy celowych i na zadania własne gminy. Ponadto gminy uzyskują też środki z innych źródeł, w tym pochodzące z Unii Europejskiej. Wśród wydatków gminy dominują wydatki na ustawowe zadania gminy, w tym na rolnictwo i łowiectwo, na gospodarkę mieszkaniową, na oświatę i wychowanie, na kulturę i ochronę dziedzictwa narodowego (włączając funkcjonowanie jednostek budżetowych), na ochronę zdrowia, w tym przeciwdziałanie alkoholizmowi, na pomoc społeczną i pozostałe zadania w zakresie polityki społecznej, na kulturę fizyczną i sport. W zakresie zadań realizowanych z obszaru polityki społecznej znaczny udział wydatków dotyczy: utrzymania jednostek budżetowych , w tym instytucji administracji publicznej; placówek typu domy pomocy społecznej, żłobków, placówek opiekuńczo – wychowawczych. Znaczną część wydatków stanowią zasiłki i składki na ubezpieczenia społeczne, a także świadczenia rzeczowe. 


	Opracowano na podstawie informacji zaczerpniętej ze statystyki publicznej. Dane dla jednostki podziału terytorialnego: Dochody i wydatki budżetów jednostek samorządu terytorialnego. Http://www.stat.gov.pl/bdr_s/app/dane_cechter.nowe_okno?p_zest_id=454468&p_ty...2008.04.21.


�Mimo, że gmina jest instytucją samorządu terytorialnego i może być uznana jako podmiot administracyjny, pojęcie samorządu terytorialnego zawsze łączy się ze społecznością lokalną. Mieszkańcy tworzą wspólnotę samorządową, w tym gminę. 


�R. S. Burt: The Network Structure of Social Capital. [w:] R. J. Sutton, B. M. Staw (red.): Research in Organizational Behavior.  JAJ Press, Greenwich 2000. 


   Podaję za: T. Kaźmierczak: Kapitał społeczny a rozwój społeczno- ekonomiczny – przegląd podejść[w:] T. Kaźmierczak, M. Rymsza (red.): Kapitał społeczny. Ekonomia społeczna. Instytut Spraw Publicznych, Warszawa 2007, s. 46.


�W literaturze przedmiotu istnieją próby interpretowania kapitału społecznego jako pojęcia typowo ekonomicznego, traktowanego jako kapitał organizacji. Kapitał społeczny nie powstał jako narzędzie opisu potencjału instytucji, ale był traktowany jako instrument diagnozy interakcji społecznych. Aplikacja kapitału społecznego do przedsiębiorstwa, została wprowadzona przez Bratnickiego i Strużynę, którzy potraktowali kapitał społeczny, jako element kapitału intelektualnego.  


	Autorzy niektórych prac utożsamiają pojęcie kapitału społecznego z kapitałem organizacyjnym, pośrednio z przedsiębiorczością. Por.:


	1.M. Ziemkowski: Praca a kapitał społeczny. [w:] L. Frąckiewicz, A. Rączaszek (red.): Kapitał społeczny. Prace Naukowe Akademii Ekonomicznej im. K. Adamieckiego w Katowicach, Katowice 2004.


	2.M. Bratnicki, W. Dyduch, P. Zbierowski : Przedsiębiorczość a kapitał społeczny. [w:] “Ekonomika i Organizacja Przedsiębiorstwa” 2002, nr 12. 


	3. M. Bratnicki, W. Dyduch, P. Zbierowski: Zarządzanie kapitałem społecznym organizacji. [w:]”Ekonomika i Organizacja Przedsiębiorstwa”, 2003, nr 2. 


�R. D. Putnam: The Prosperous Community. Social Capital and Public Life. [w:] “ The American Prospect” 1993, nr 13. Podaję za:


	T. Kaźmierczak: Kapitał społeczny a rozwój społeczno – ekonomiczny – przegląd podejść. [w:] T. Kaźmierczak, M. Rymsza (red.): Kapitał społeczny. Ekonomia społeczna. Instytut Spraw Publicznych, Warszawa 2007, s. 44.


�Pojęcie wartości ma dwa wymiary: materialny, mierzony w jednostkach pieniężnych, podlegający wycenie oraz etyczny, interpretowany w kategoriach moralnych. 


	Zdaniem Tomasza Kaźmierczaka wartość kapitału społecznego jest określana przy pomocy takich narzędzi, jak: 


“przepływ wiedzy...., zaufanie, podejmowanie kolektywnych decyzji”. T. Kaźmierczak, tamże, s. 50. 


�Taki podział wynika z poglądów J. Coleman'a, P. Bourdieu, R. Putnama i F. Fukuyamy.


	Podaję za: M. Theiss: Czy kapitał społeczny może być kategorią polityki społecznej? [w:] L. Frąckiewicz, A. Rączaszek (red.): Kapitał społeczny. Prace Naukowe Akademii Ekonomicznej im. K. Adamieckiego w Katowicach, Katowice 2004.


�Tamże, s. 12- 13. 


�Tamże, s. 21- 22. 


	Maria Theiss traktuje kapitał społeczny jako kategorię polityki społecznej. Tamże. 


	Podobne ujęcie prezentuje Stanisław Kamiński: Przemiany kapitału społecznego w krajach wysoko rozwiniętych. [w:] L. Frąckiewicz, A. Rączaszek (red.): Kapitał społeczny. Prace Naukowe Akademii Ekonomicznej im. K. Adamieckiego w Katowicach, Katowice 2004, s. 38. 


	Kamiński wśród pięciu mierników kapitału społecznego wyodrębnił aktywność obywatelską, mimo, że pozostałe cztery są w zasadzie elementem składowym diagnozy aktywności obywatelskiej, jak: “udział w życiu politycznym, w praktykach religijnych, w działalności związkowej, czy zaufanie społeczne”. Tamże, s. 38. 


�L. Frąckiewicz: Kapitał społeczny a spójność społeczna. [w:] L. Frąckiewicz, A. Rączaszek (red.): Kapitał społeczny. Prace Naukowe Akademii Ekonomicznej im. K. Adamieckiego w Katowicach, Katowice 2004, s. 76 i dalsze. 


�Instytut Rozwoju Wsi i Rolnictwa Polskiej Akademii Nauk użył ciekawego narzędzia do badania barier rozwojowych w gminach typu wiejskiego, gdzie zgrupowano gminy o podobnym poziomie rozwoju społeczno – gospodarczego. 


	A. Rosner (red.): Wiejskie obszary kumulacji barier rozwojowych. IRW i R PAN, Warszawa 2002. 


	Por. B. Fedyszak – Radziejowska: Czy kapitał społeczny bez społecznego zaufania jest możliwy? Przykłady polskich gmin wiejskich. [w:] T. Kaźmierczak, M. Rymsza (red.): Kapitał społeczny. Ekonomia społeczna. Instytut Spraw Publicznych, Warszawa 2007,s. 65.


�Tamże, s. 68 – 69. 


�Tamże, s. 68 -69. 


�Tamże, s. 69. 


�Tamże, s. 72. 


�Tamże, s. 73- 78. 


�Zaobserwowano, że w gminach położonych bliżej miast, poziom zaufania społecznego jest większy, mniejsza natomiast jest identyfikacja mieszkańców gminy z samorządem. Tamże, s. 84. 


�P. Frączak, R. Skrzypiec: Mapa lokalnej aktywności obywatelskiej jako metoda i narzędzie. [w:] P. Frączak (red.): Lokalne społeczeństwa obywatelskie – mapy aktywności. Raporty z badań. Fundacja Rozwoju Społeczeństwa Obywatelskiego, Warszawa 2004, s. 5 -7. 


�Tamże.


�Tamże. 


�R. Skrzypiec: Lokalne społeczności obywatelskie w działaniu. [w:] P. Frączak (red.): Lokalne społeczeństwa obywatelskie – mapy aktywności. Raporty z badań. Fundacja Rozwoju Społeczeństwa Obywatelskiego, Warszawa 2004, s. 13. 


�Tamże, s. 13. 


�Tamże, s. 15. 


�Analiza wskaźnikowa jest w Polsce popularnym narzędziem badań obszarów przestrzennych. Zastosowano ten typ analizy również do badania segmentacji powiatów:


	J. Górniak, M. Jelonek: Segmentacja powiatów województwa małopolskiego w wymiarze: rynku pracy (zatrudnienia i bezrobocia), edukacji i wykluczenia społecznego: raport z analizy danych zastanych. Wojewódzki Urząd Pracy, Kraków 2007, s. 10 – 61. 


�Por. Zasady udostępniania danych z rejestru, Biuletyn Informacji Publicznej Głównego Urzędu Statystycznego.


�HYPERLINK "http://www.stat.gov.pl/bip/389_116" �	Http://www.stat.gov.pl/bip/389_116� PLK_HTML.htm. 29.04.08. 


	Bezpośrednio z bazy Regon można uzyskać informacje o formie prawnej przedsiębiorstw, formie własności, rodzaju działalności, dacie powołania instytucji gospodarczej, rozpoczęcia działalności, zawieszenia, zakończenia czy innych czynności związanych z ogólnym funkcjonowaniem przedsiębiorstwa.


�Wynika to z ustawy z 29 czerwca 1995 o statystyce publicznej. Dz. U. 1995, Nr 88, poz. 439 z późniejszymi zmianami. Ostatnia zmiana Dz. U. 2007, Nr 166, poz. 1172. http://isip.sejm.gov.pl 29.04. 2008. 


� Przyjmuję założenie, że gmina stanowi element otoczenia spółdzielni socjalnej.


�W literaturze przedmiotu istnieje wiele różnych klasyfikacji kapitału intelektualnego. Podział na trzy elementy przypisuje się K. Sveiby'emu.


	N. Brennan, B. Connell: Intellectual capital: Current issues and policy implications. [w:] “Journal of Intellectual Capital “ 2000, vol. 1, nr 3, s. 209.


	Podaję za: E. Skrzypek: Wpływ zarządzania wiedzą i kapitałem intelektualnym na sukces przedsiębiorstwa. [w:] Annales Universitatis Mariae Curie – Skłodowska, Lublin – Polonia, Vol.XXXVI, Lublin 2002, s. 41. 


�Na konferencji OECD wyodrębniono dwa rodzaje kapitału przynoszące wartość instytucji: ludzki i organizacyjny, zwany strukturalnym. 


	Por. E. Skrzypek, tamże s. 41. 


�A. Sokołowska: Zarządzanie kapitałem intelektualnym w małym przedsiębiorstwie. PTE, Fundacja Promocji i Akredytacji Kierunków Ekonomicznych, Warszawa 2005, s. 52- 53. 


�Intangible Assets Monitor (ang. Monitor Aktywów Niematerialnych), oparty na pomiarze sprawności instytucji stanowi jedno z wielu narzędzi pomiaru kapitału intelektualnego. 


�P. F. Drucker: The frontiers of management (Where tomorrow's decisions are being shaped today). Heineman, Londyn 1987. 


	Por. A. Kruk: Problem pomiaru wartości niemierzalnych w organizacji przyszłości.[w:] E. Skrzypek (red.): Wpływ zasobów niematerialnych na wartość firmy. Value 2003. Materiały VI Międzynarodowej Konferencji Naukowej, Kazimierz Dolny, 28 – 30 listopada 2003, Zakład Ekonomiki Jakości i Zarządzania Wiedzą, Uniwersytet Marii Curie – Skłodowskiej, Lublin 2003, tom 2, s. 63.


	Peter F. Drucker, który ma w swoim dorobku publikacje książkowe zarówno z zakresu spraw społecznych, jak i z zarządzania, zajmował się instytucjami trzeciego sektora, jak również zarządzaniem wiedzą:


	Por. P. F. Drucker: Zarządzanie organizacją pozarządową: teoria i praktyka. (Tłum. M. Wanat), Fundusz Współpracy: Program Phare Dialog Społeczny – NGO's, Warszawa 1995.


	P. F. Drucker: Zarządzanie wiedzą. (Tłum. M. Witkowska), Wydawnictwo Helion, Gliwice 2006. 


�Na podstawie A. Sokołowska, dz. cyt., s. 54 -55. 


�Wszystkie poniższe wskaźniki stanowią znane kryteria pomiaru kapitału ludzkiego. 


	Por. L. Zbiegień – Maciąg, A. Lipowecka: Monitorowanie aktywów niematerialnych, czyli rachunkowość zasobów ludzkich. [w:] ”Przegląd organizacji” 2000, nr 2, s. 29. 


	Podaję za: A. Sokołowska, dz. cyt., s. 56 – 57.


�Miara kapitału relacyjnego, zwana “nawigatorem” została opracowana przez przedsiębiorstwo o nazwie Skandia.  Wszystkie poniższe mierniki identyfikacji kapitału relacyjnego podaję na podstawie: A. Sokołowska, tamże, s. 59.


� Liczba klientów dotyczy zarówno aktualnych, jak i przyszłych odbiorców produktów i usług przedsiębiorstwa. 


Por. K. Cholewicka – Goździk: Wartość klienta – sprawdzian skuteczności procesowego zarządzania. [w:]E. Skrzypek (red.): Wpływ zasobów niematerialnych na wartość firmy. Value 2003. Materiały VI Międzynarodowej Konferencji Naukowej, Kazimierz Dolny, 28 – 30 listopada 2003, Zakład Ekonomiki Jakości i Zarządzania Wiedzą, Uniwersytet Marii Curie – Skłodowskiej, Lublin 2003, tom 2, s. 364. 


Autorka posługuje się pojęciem docelowej grupy klientów, stanowiącej kategorię rynku docelowego. Oba pojęcia zostały opracowane przez Phillipa Kotlera. 


�“określenie stopy utrzymania i ucieczki klientów”. Za: K. Cholewicka – Goździk, tamże, s. 364. 


�Na podstawie A. Jarugowa, J. Fijałkowska: Rachunkowość i zarządzanie kapitałem intelektualnym. Koncepcje i praktyka. Ośrodek Doradztwa i Doskonalenia Kadr Sp. z.o.o, Gdańsk 2002. Liczba konkurentów w branży odgrywa istotne znaczenie nie tylko z punktu widzenia wartości przedsiębiorstwa, ale stanowi podstawowy czynnik sprzyjający utrzymaniu się instytucji na rynku lub przegrania z konkurencją, w zakresie pozyskania klientów. Autorki wyżej wymienionej publikacji przyjęły koncepcję zarządzania wiedzą za podstawę analizy kapitału intelektualnego. Pojęcie kapitału intelektualnego nie jest ujęte w standardach polskiej rachunkowości. Alicja Jarugowa i Justyna Fijałkowska przygotowały pierwszą zwartą pracę publikowaną w Polsce, na temat możliwości wykorzystania wiedzy rachunkowo – księgowej do wyceny kapitału intelektualnego. 


�A. Sokołowska, na podstawie, s. 64, 66, 87. 


�  K. Cholewicka – Goździk: Wartość klienta – sprawdzian skuteczności procesowego zarządzania. [w:]E. Skrzypek       (red.): Wpływ zasobów niematerialnych na wartość firmy. Dz. cyt., s. 364. 


�Na podstawie referatu M. Rymsza: Rola ekonomii społecznej w rozwoju regionów słabszych ekonomicznie. Referat został wygłoszony podczas seminarium: “Przedsiębiorczość społeczna na rzecz rozwoju lokalnego. Czynniki sukcesu przedsiębiorstw społecznych”, które odbyło się w 25 kwietnia 2008 r. w Warszawie, z inicjatywy Fundacji  Archidiecezji Warszawskiej Pomocy Bezrobotnym i Biednym “Nadzieja”. 


�Informacje pochodzą z referatu M. Rymszy, tamże. 


	Utworzenie spółki z o.o. stanowi novum i pewien precedens w zakresie przedsięwzięcia o celach społecznych. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością jest typową spółką kapitałową i nie występują w Polsce jakiekolwiek rozwiązania prawne, które organizacyjnie przyporządkowałyby taką formę spółki do działalności w zakresie aktywizacji zawodowej. Problem rozwiązano w ten sposób, określając, że o socjalnym charakterze przedsiębiorstwa świadczy zapis w statucie i przeznaczenie “wypracowanych” środków finansowych,w postaci zysku na konkretne przedsięwzięcia socjalne. Takie działanie jest w praktyce możliwe. 


	Informacje pochodzą z dyskusji w ramach seminarium “ Przedsiębiorczość społeczna na rzecz rozwoju lokalnego. Czynniki sukcesu przedsiębiorstw społecznych” - wypowiedź M. Rymszy, Warszawa 25 kwietnia 2008 r. 


	Także strona internetowa: www.liskow.org.pl


�Jedną z nielicznych polskich publikacji na temat animacji społecznej, w tym roli animatora w środowisku lokalnym jest książka: 


	M. Mendel (red.): Animacja współpracy środowiskowej. Wydawnictwo Adam Marszałek, Toruń 2003. 


�Wypowiedź w referacie: M. Niemkiewicz: Aktywizacja społeczności lokalnych. Budowa kapitału społecznego. Referat został wygłoszony podczas seminarium: “Przedsiębiorczość społeczna na rzecz rozwoju lokalnego. Czynniki sukcesu przedsiębiorstw społecznych”, które odbyło się w 25 kwietnia 2008 r. w Warszawie, z inicjatywy Fundacji Archidiecezji Warszawskiej Pomocy Bezrobotnym i Biednym “Nadzieja”. 


	Opis pracy animatorów projektu: “W stronę polskiego modelu gospodarki społecznej – budujemy nowy Lisków” znajduje się między innymi w następujących artykułach prasowych i broszurze:


	Kulisy projektu Budujemy Nowy Lisków. Rozmowa z Tomaszem Kaźmierczakiem, ekspertem Instytutu Spraw Publicznych, współautorem projektu “ Budujemy nowy Lisków” prowadzona przez B. Żylicz i K. Lipkę – Szostak. [w:] “Możliwości”. Pismo społeczne. Wyd. Fundacja Rozwoju Społecznego ASPIRACJE, 2008, nr 3, s. 13 – 14.


	L. Langer, D. Skrzypkowski: Dzień z animatorem lokalnym. Pozytywista XXI wieku. [w:]“Możliwości”. Pismo społeczne. Wyd. Fundacja Rozwoju Społecznego ASPIRACJE, 2008, nr 3, s. 15- 17. 


	M. Dudkiewicz, T. Kaźmierczak, I. Rybka (opracowanie), A. Sobańska, P. Sobiesiak (współpraca), M. Rymsza (wprowadzenie): Animacja lokalna. Jak aktywizować społeczności wiejskie? Z doświadczeń projektu- W stronę polskiego modelu gospodarki społecznej – budujemy nowy Lisków. Akademia Rozwoju Filantropii w Polsce,  Instytut Spraw Publicznych, Warszawa 2008.


� Wyjątek stanowi obszar 5, który nie wymaga szczegółowego omówienia.


� Patrz materiał zamieszczony na stronie internetowej „Gmina-niepełnosprawnym” (www.cigg.pl/niepelnosprawnym/spolsocjal.htm), dotyczący charakterystyki spółdzielni powstałych w ramach projektu „Kluczowa rola gminy w aktywizacji zawodowej osób niepełnosprawnych”, jak również Lamprecht M. i J. Spółdzielnia Socjalna „Www Promotion” we Wrocławiu, w: Z teorii i praktyki gospodarki społecznej, tom 1, redakcja naukowa Leś E. i Ołdak M., Collegium Civitas, Warszawa 2006.


� Przy doborze zmiennych i projektowaniu pytań w obszarach 7 i 8 można wykorzystać publikację:  Boryszewski P. Niepełnosprawni w opinii społeczności lokalnych na przykładzie 10 wybranych gmin w Polsce, Wydawnictwo Akademii Pedagogiki Specjalnej, Warszawa 2007.


�  Juros A., Społeczność lokalna szansą i warunkiem integracji [w:] Integracja osób z niepełnosprawnością w społeczności lokalnej, Juros A., Otrębski W. (red.), Lublin 1997, s.10.


�  wg. danych GUS (NSP 2002) osoby niepełnosprawne stanowią w Polsce 14,3% populacji tj. 5,5 mln. mieszkańców.


� Por. m. in. Sokołowska M., Ostrowska A., Socjologia kalectwa i rehabilitacji. Wybrane problemy, Wrocław 1976; Ostrowska A., Niepełnosprawni w społeczeństwie, Warszawa 1994; Derczyński W., Postawy wobec osób niepełnosprawnych, Komunikat z badań, Warszawa 2000; Ostrowska A., Niepełnosprawni w społeczeństwie, Raport z badań PFRON, Warszawa 2004; Chajda E., Postawy wobec osób niepełnosprawnych, Komunikat z badań, Warszawa 2007; Kożuch J., Psychospołeczne uwarunkowania postaw wobec osób niepełnosprawnych [w:] Skrętowicz B., Komorska M. (red.), Osoby niepełnosprawne w społeczeństwie polskim okresu transformacji, Lublin 2008.


� Marody M., Postawa [w:] Encyklopedia socjologii, Baltaziuk M., Lipnik W. (red. merytoryczna), T. 3, Warszawa 2000, s. 154.


� tamże.


� Aronson E., Człowiek istota społeczna, Warszawa 1999, s.172.


� Turowski J., Socjologia. Małe struktury społeczne, Lublin 1993, s. 50.


� Marody M., op. cit., s. 154.; Nowak S., Pojęcie postawy w teoriach i stosowanych badaniach społecznych [w:] Teorie postaw, Nowak S. (red.), Warszawa 1973, s. 20-23.


� Boryszewski P., Niepełnosprawni w opinii społeczności lokalnych na przykładzie 10 wybranych gmin w Polsce, Warszawa 2007, s. 11.


� tamże, s. 148-154.
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